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FizjaFogia
nie wystarcza

In te resu ją c } głos w sp raw ie  stosim

k ów  polsko-litew sk ich  p rzyn iós ł Bieda 
w no jeden  z nu m erów , w ych od zącego  
w  W iln ie  p ism a litew sk iego  A id as“  

W  artyku le  pt. „D u ch ow y  h u ,/ m a  
p ic zn y “  n ieznany autor p isze:

„Pctacy, nje będąc w posiadaniu 
lepszych wydawnictw o Litwie, opiera 
ją się o artykuły Katelbacha, w kió 
,-ych ze świecą w ręku trzeba szukać 
informacyj dokładnych i pewnych. Na 
tomiast oskarżeń i wniosków' opar- 
tych na „w id z i mi s ię " —  co nie mia­
ra. W śród tego  rodzaju wniosków jest 
także twierdzenie p. Katelbacha, ie  
dla współżycia polsko-litewskiego wy 
starczy normalnych zasad fiz jo log icz­
nych i że nie trzeba w tej materii du­
rzyć sebie g fow y w poszukiwaniu ar­
gumentów psycnóicgicznycii.

Tymczasem rozwój stosunków po 19 
marca dobitnie udowodnił, że propc 
nowane przez p. Katelbacha normy fi 
zjo iogiczne nie wniosły do zagadnie­
nia żadnej poprawy, obecnie bowiem 
definitywnie wyszło na jaw, ze mamy 
do czynienia wyiącznie z polityczny­
mi stosunkami pomiędzy obu państwa 
mi, brak nam jednak pom iędzy obu 
narodami stosunku duchowego. Inaczej 
mówiąc w dalszym ciągu istnieje du­
chowy mur graniczny.

^i-ozumiei; to niektórzy polscy 
dz mrikarze, których stać na inne po 
dejscie, niż j Q Clynj p. Katelbach. Do 

1&9o niedawny artykuł Mł. l ó ł  
m W 94* w „Dzienniku Poznańskim"

I P- t „Zastosowanie Ezjologli

ewskic^-095' d°  stosm'ków P » isko ! i '

D o le  j
tewskich'

ku h r  nas^ P njc  cytat z tego arty-

„  ądzimy tedy że żaaen naród nie 
muze tourr
h storvr . Iię w3elkiei Prrcizł-ji^i
dem V" *ne*’ 3 w s,osunkach 1 Raro‘ 
ju at !*ewskimj, z którym w ciągu ty
d j ie  ^ zn'e Przeżyliśmy dołe i nie* 
nych" momentów „fiz jo log icz­
nie należy jednocześnie uwzględ- 

ticia,l'PSV<:h0iCgiCIne D‘3te9o te i  ° ‘
nal -0*1 *3er1|‘akt3Cie normalizacyjne 
spot*" P° przeć 1|>eici9 °  charakterze 
j j .  CznVm, przez planowe wypowie 

'Pułeczaństwa, pizyczynlając się 

nia 6,1 Spas°k  do duchowego zb liie- 
Ich ° ^ U narot*®w i wytwarzając wśród 

.scłeczeńsfw atmosferę szczerości 
| / a"- nia, co p rzecie  i stwarza pod-

^  S 'ebokiej i zasadniczej nor- 
malizacji '... '

N ie można przecie  zapominać, że 
P stawą konfliktu polsko-litewskiego 
P tżede wszystkim jest rywalizacja kul 
Ufy polskiej z litewską na wspólnej 
'S i* ziami. Dlatego też unormowa­

nie spraw kulturalnych, stworzenie ró 
wnowagi, usunie źród ło  sporu i stwo 
pzy W0tunki do pokojow ego rozwiąza 

1 akże innych spornych zagadnień".

Jest jasno, co pr :ede wszystk im  
a e z j  w- danym  w ypadku  m ieć na 
ys i pod ndanem  stosunków clucho- 
Y ch i kul turni nych,

C' V  lLlacji k o n flik ty  na pod 
łożu ku ltu ra lnym  '

ryw a l iza c ja  kultur 
ak ongiś ,,na współ 

"  ankach ,wohod-; t ró 
pon iew aż  z iemia 

« u>' jedna z kultur ma 
nieskrępowany 

czynników ' państ- 
wsze lk im i siłami

„• r> . z lIpełnego
nięcia. Ze me jest to sytun

następuje nie t;lk 
nej z iem i'1 w

w norzędności, i y i j 0 
jest podzie lona gd\ 
zapew n iom  n iczym  
ro zw ó j i poparcie 
w ow ych , druf,

doł - •tu je się znm sic

to rozum ieją  i 
,A idas“  t\lko

usi- 
wygaś- 

'acjst zdrowra,TN. ■ .1̂- \\ (I
D/u-muk Poznańsk, 

Pisząc o l y  w  d y .k reu j j/ i

Im ię ?OSO fm a na ,nvsh p raw dopodo 
mną stronę nmru g . ;a f£ 2ne„ 0

mo tej hardzo zasadniczej różn icy
Pozorna zbieżność opinii jest zupe łna ’

•Skądinąd wiekuj że oba p is ,/ ,
niają rację. Jeżeli chodzi o stosunki
Kuuuralne m m eiszośc iowo to
w  i uW ig i-' '» i Się one 

--C zm ien iły  ani o

centym etr. T a k  p rzyn a jm n ie j tw ierd zą  
zam ieszka li w  L itw ie  Po lacy . T rosk i 
L itw in ó w  w ileńsk ich , oczyw iście , też 
nie wy n ika ją  b yn a jm n ie j z jak iegoś 
a ltru izm u  w' stosunku do P o la k ów  w  
Kownie.

A  w ięc? A  w ięc  rzeczyw iśc ie  pora 
stw ierdzić, że fiz io lo g ia , że istn iejące 
stosunki o~ charakterze n iem al w } łącz­
nic m echan icznym  nie w ystarcza ją. Że 
są dane, aby pod łoże  istn iejącychąsto 
snnków  rozszerzyć.

T o  są uwagi, jak ie  nam  się nasu­
w a ją  z p ow odu  dzis ie jszego św ięta 
n arodow ego  L itw y .

M ożn aby  pow iedzieć, że n iepotrze 
)ni/  ze n iestosow n ie jest m ów ić  o 

tych rzeczach  w  lak im  dniu. Cóż na 
10 poradzić , skoro w  stosunku do sie

*V- *

Londyn i Paryż zaproponują Czechosłowacji
„pozbyć si* balastu -ie m có w ?

(dokończenie na sir. 2 )

C. P .  L.

L O N D Y N , (P a ł ) .  „T ln ic s “ , om a­
w ia ją c  sy tu ac ję  C zechosłow acji, wy 
stępu je z  radą  pod  adresem  rządu pra 
sk iego, aby się zastanow ił. C ż Y  N IE  
L E P IE J  P O Z B Y Ć  S IĘ  AV O G Ó L E  
B A L A S T U  N IE M C Ó W  SU D E C K IC H  
I  Z A D O W O L IĆ  S IĘ  B A R D Z IE J  JE 
D N O L IT Y M  P A N S T A Y E M  nie obeią  
żon ym  m n ie jszośc ią  n iein ieeką.

,,T im es“  stw ierdza , że ca łk ow ite  
p rze jęe ie  p rzez  rząd  czeski żądań 
H cn le iu a  ok a zu je  się coraz b a rd z ie j 
n iem oż liw e , w ob ec  trudności pełnego  
stosow ania . m etod  narodow o-soe ja ii- 
s ly c z iiy ch  na określonym  obszarze, 
w ch od zącym  w  obręb  parlam en tarnej 
repu b lik i i p rzen ies ien ia  osob iste j 
w iern ośc i N iem có w  sudeckich z  g ło ­
w y  państw a, w  k tó rym  m ieszka ją , na 
g łow ę  państw a sąsiedniego.

Jest rzeczą  zupełn ie naturalną —  
p isze „T łin e s “  —  że N iem cy  sudeccy 
obecn ie d om aga ją  się w ięce j, n iż  rząd 
czeski w y d a je  się bvć sk łonny w  sw o 
ich ostatn ich  p rop ozyc ja ch  udzielić ,

m ożna D lk o  sądzie, że N iem cy  w  ogó  
le n ie czu ją  się dob rze  w  ob ręb ie  cze ­
ch os łow ack ie j repub lik i.

W  tym  w ypadku  rządowa czecho­
s łow ack iem u  w a rtob y  się zastan ow ić  
nad tym , czy  jest sens odrzucać p ro ­
jek t is tn ie ją cy  w  n iek tó rych  kołach , 
aby U C Z Y N IĆ  Z  C Z E C H O S ŁO W  A C J I 
P A Ń S T W O  B A R D Z IE J  J E D N O L I 
T E  P R Z E Z  O D S T Ą P IE N IE  P E 1 IY F E  
IU I Z  O B C Ą  L U D N O Ś C IĄ , g ran iczą ­
ce j z  państw em , do k tó rego  rasow o  
na leży . W  każdym  razie  życzen ia  da­
n e j ludności stanow ią  czyn n ik  deey 
du jąeo  w ażn y  p rzy  k ażd ym  ro zw ią za ­
niu zagadn ien ia , je że li ro zw ią zan ie  to 
m a być  stałe i trwałe. D la  C zec lios lo  
wTae ji m o ż liw o śc i stan ia się państw em  
jed n o litym  m ogą  zn aczn ie  p rzew a żyć  
n iek o rzyśc i, w yn ik a ją ce  z u tra ty  n ie ­
m ieck o  - sudeck ich  obsza row  g ran icz ­
nych  —  k o ń czy  „T im o s “ .

L O N D Y N , (P a t ). „E v en in g  Stan 
d a rd '4 om a w ia ją c  d y lem at czesko nie

m ieck i s tw ierd za , że  rok ow a n ia  d o ­
chodzą  do punktu  zw ro tn ego , w k tó ­
rym  W  R A Z IE  O D R Z U C E N IA  P R Z E Z  
H E N L E IN A  P R O P O Z Y C Y J  B E N E  
SZA , L O N D Y N  I  P A R Y Ż  Z W R Ó C Ą  
S IĘ , O IL E  JU Ż  S IĘ  N IE  Z W R Ó C I­
Ł Y  D O  B E N E S Z A  Z  P R O P O Z Y C J Ą  
R O Z W A Ż E N IA  C Z Y  N IE  I  C Z h N IŁ  
B Y  O N  L E P IE J , G D YB A  . Z G O D Z IŁ  
S IĘ  N A  Z M IA N Ę  G R A N IC Y  i dopuś­
cił aby te obszary  sudeck ie, w  k tó ­
rych  ludność m ów iąca  po  n iem iecku  
jest na jliczn ie jszą , zosta ły  w łączone 
do N iem iec . M ożna  w ysunąć argu ­
m ent —  p isze gazeta  —  że tego  ro ­
d za ju  ro zw ią za n ie  b y łob y  lepsze, an i­
że li m ieć  stale do czyn ien ia  ze ź ró ­
dłem  n iepoko ju .

W c z o ra j w iec zo rem  w ydany z o ­
stał w L o n d y n ie  K O M U N IK A T . O F I­
C J A L N Y , S T W IE R D Z A  JĄC Y  Ż, P O ­
G L Ą D Y  AA Y R A Z O N E  P R Z E Z  „ T IM E  
S A “  N A  T E N  SAM  T E M A T  N IE  P O  
K R Y A Y A JĄ  S IĘ  Z  P O G L Ą D A M I R ZĄ  
D U  B R Y T Y J S K IE G O .

Propozycje rządu praskiego
PR A G A , (P a tj. AA' ko łach  rząd o ­

w ych  stw ierdza ją , że p ro jek t ro zw ią ­
zan ia  zagadn ien ia  naićodowościcfwego 
w  C zech osłow acji opa rty  'jest na na­
stępu jących  tezach :

1) uznanie zasady proporcjonalności, od­
powiadającej stosunkom narodowościowym  

ludności przy przyjmowaniu funkcjonariuszy 

publicznych, w ważnych z narodowościowe­
go punktu widzenia pozycjach budżetu pu­

blicznego, w  dostawach rządowych i w  go­

spodarstwie publicznym.
2) publiczni funkcjonariusze powinni za 

sadniczo działać na terytorium ich narodo­
wości. Itząd udzieli poszczególnym narodo­
wościom zadośćuczynienia za szkody, po­
niesione w ubiegłych lalach przy obsadza 
iiiu stanowisk funkcjonariuszy publicznych.

3) rząd wprowadza ponownie w życic 

dawne zasady w Sprawie podziatn służby 

bezpieczeństwa między organy administracji 
lokalnej i państwowej.

4) rząd przygotowuje uregulowanie praw  

językowych na zasadzie równości tych praw,
5) rząd przystąpi do szeroko pojętej ak­

cji pomory w dziedzinie gospodarczej na ob 

szaraeh niemieckich, dotkniętych zwłaszcza 

przez kryzys, przez udzielenie korzystnej 
pożyczki w wysokości 70(1 miiionćw k. cz.

6) najważniejszym jest, że przeprowadzę 

nie narodowego równouprawnienia nastąpi 
na zasadzę narodowego samorządu, przy 

którym będzie mogia być zastosowana orga 

nizaeja Kantonalna, w Eon sposób narodo­
wość niemiecka otrzyma samorząd na ob­
szarach gdzie jest w większości. Narodowemu  

-samorządowi przydzielone będą wszystkie 

sprawy, które z uwagi na jedność państwa 

nie będą musiały być zarezerwowane dla 

państwa. C.hodzi tli mianowicie o sprawy, 
których wykonywanie przez narodowy sa­
morząd mogłoby spowodować faworyzowa­
nie rozwoju różnych narodów w ramach pań 

Stwa. Nienaruszalność granic i jedność pań 

stwa otrzymać ma w ten sposób pełną gwa­
rancję.

7) dla załatwienia spraw przez poszcze­
gólne narodowości u władz centralnych; 
stworzone zostaną specjalne oddziały albo 

sekcje, których agendy sprawować będą 

urzędnicy należący do zainteresowanych na 

rodowości.
8) dla ochrony praw narodowych oby­

wateli wydane będą specjalne ustawy. W y ­
brani przedstawiciele poszczególnych naroóo 

w ości bedą mieli prawo w eialaeh reprezon 

faeyjnyeh składania skarg w wypadkach na 

ruszenia praw Interesów ich narodowości. 
Dla ustalenia przynależności narodowej ut­
worzone zostaną katastry.

9) wprowadzenie w ż.eie porozumienia

w  punktach, które nic w , inagają uregulowa 
nia orawnego nastąpi natychmiast. Prawa, 
które tego wymagają opracowane zostaną 

przez rząd w porozumieniu z partią sudecko 
niemiecką. Wnioski te zostaną następnie prze 

dslawione parlamentowi, eelein wprowadze­
nia ich jaknajszybeiej w życie, aby w ten 

sposób nowy statui narodowościowy, który 

obowiązywać będzie liietylko Niemców lecz 

i wszystkie inne narodowości stał się nową 

podstawą do dalszego państwowego rozwoju  

republiki czechosłowackiej.

P o  zazn a jom ien i!! się z jjow yższy  - 
m i p rop ozy t jan ii rządu  częsk icgo  
stw ierd z ić  należy, że  n ic za w ie ra ją  
one uznania postu la tów  p a rtii nicirsieo 
ko-sudeek ie j ciot) e ząeyeh  au tonom ii 
fe ry to r ia ln c j oraz, że p om in ę ły  one 
żądan ie uznania esdkow ite j w o ln ośc i 
w yzn aw an ia  n iem ieck iego  św ia top o ­
glądu.

Koła zb! w  do [len’eina nlezadpwoione
z projektu Pragi

N O R Y M B E R G A , (P a t). P r z y b y ł tu 
H en le in , k tó ry  ja k o  gość kan c lerza  
b ie rze  udzia ł w  kongres ie  p a rty jn ym  

AA' k o ła e li zb liżon ych  do H en le ina  
odnoszą się bardzo  k ry ty czn ie  do w rę  
ezon ye li w e w to rek  w ieczo rem  przez 
Benesza d e legac ji n iem iecko-sudec- 
k ie i n ow ye li p ro p o zy c y j, n ie u w zg lęd  
n ia ją  one b ow iem  trzech  zasadn iczych  
żądań  N iem ców ' sudeck ich : 1) sw obo 
dy  w yzn aw an ia  św ia topog lądu  naro-  
dow o -soc ja !is tyczn cgo , 2) s la c jon ow a  
n ia na te ry to r iu m  N iem có w  sudeckich 
w y łą czn ie  pu łk ów  sk łada jących  się z 
in :e js cow c j ludności i 3) zastrzeżeń  eo 
do p o lity k i za g ran iczn e j Czechoblo-

w ae jł. 
Pu n k t N ic m

Peseł siiemisckn-stidefSci 
poMty przez policje czeską

BERLIN (Pet). N iem ieckie biuro isitor 
macyjne donosi z Morawskiej Ostrawy 
o pobiciu Drzez policją czeską posfa nje 
miecko-sudeckiego Maya Przebieg zajs 
cia byf następujący! do Morawskiej Osi 
rawy pi-zybyfo pięciu postów niemiecko 
sudeckich celem zbadania wiadomości o 
brutalnym traktowaniu w więzieniu czes 
kim 82 aresztowanych członków partii

niemieckc-sudeekiej. Podczas rozmowy 
z władzami sądowymi przed lokalem sa­
du zgromadził się tłum Niemców czeka 
jąc na wynik interwencji. Pojawiła się po 
licja, przyczem doszło do starcia z tłu­
mem. Poseł May został pobiły przez po 
licję szpicruta, a trzej posłow ie zostali 
zatrzymani, mimc ie  pokazali legitymac 
je poselskie.

za n;e- 
życzą  so-

Sensacyjna pogłoska
o odsunięciu od władzy gen, Franco

L O N D Y N , (P a t). AV L on d yn ie  krą 
żą od dw uch dni p og łosk i, jjoehodzą- 
ee ja k o b y  ze źród ła  portu ga lsk iego  
w ed łu g  k tó rych  gen. F ran co  m a być 
n ied łu go  zastąp ion y  w  k ie row n ic tw ie  
ruchu n a rod ow ego  H iszp an ii p rzez  
osob istość o pog lądach  b a rd z ie j um iar 
k ow an ych . T e g o  rod za ju  Z M IA N A  R E

G IM U  M IA Ł A B Y  N A  C E L U  U M O Ż L I 
W IF N IE  D O JŚ C IA  D O  K O M P R O M I­
SU i zaw a rc ia  roze jm u  m iędzy  obu 
w a lczącym i w  H iszpan ii stronam i.

AV b ry ty jsk ich  ko łach  o fic ja ln y ch  
n ie o trzym an o  dotychczas żadnych  in 
fo rm a cy j, k tó reb y  pog łosk i te pet w i er 
dzały.

Rumunia dementuje wiadomość
o zgedzie na przelot samolc ów scwleckich

BUKARESZT (Pał) W  prasie zagranicz 
aej pojawiła się wiadomość, jakoby mię 
dzy rządami rumuńskim 1 sowieckim za­
warty został ukłaJ, w którym Rumunia 
miała zgodzić  się na p rzelot samolotów

sowieckich nad swym terytorium i p rze­
wóz materiału wojennego.

OłfCja-na rumuńska agencja „Rador" 
kategorycznie zaprzecza tej wiadomości, 
stwierdzając iż jest on? fałszywa.

p ie rw szy  jest d la 
ców sudeck ich  zasadn iczym .

N ieu w zg lęd n ien ie  d ru g iego  puuk 
tu u w aża ją  N iem cy  sudeccy 
n io ztiw e  do p rzy ję c ia . N ie  
hic bow iem , aby inne ję z y k o w e  puł- 
k , s ta c jon ow a ły  na ich  tery toriu m  
w y w o łu ją c  p rzez  to c iąg łe  tarcia  i scy 
s je z m ie js c o d ą  ludnością. Z  d ru g ie j 
s tron y  n ic m ożna  d z iw ie  się rów n ież 
S łow akom , że odnoszą się n iechętn ie  
do sto jących  w  S łow ac ji p u łków  o 
sk ładzie  n iem ieck im .

At ręcz n iezrozu m ia ły , ośw iadcza ­
ją  N iem cy  sudeccy, jest op ó r P ra g i 
p rzy  d o tych czasow e j po lityce  zagran i 
cznej, k tó ra  n ie zn a jd u je  ap roba ty  
w śród  ludności n iem ieck ie j w  ć ze eh o  
S łow acji.

p n f r & a n o
PRAG A (F-at). frc.ek t rządu czechss 

łcw ack itęo  został doręczony o codz.
8.30 rano posłowi SDP Ku.njtowi w jego  
mieszkaniu. O goJz. 11 poseł Kursor za 
w iadom i! o tym członków deicgacji 
SDP do rokowań z rządem, O gadzinie
12.30 premier Kcdża przyjął posłów Kun 
dta 1 Roschego, z którym: odbyt d.użsią 
rozmowę. Dalszy ciąg rozmowy miał na 
stąpić dziś o godzin ie 19.

W  międzyczasie delegacja SDf przy 
stąpiła do studiowania projektu rządo­
w ego, ?le wiadomość o zajściach w M c 
rawskiej Ostraw jt  spowodowała, że de­
legacja SDP w osobsch postów Kundla i 
Roschego o g<jdz. 18 30 zawiadomiła 
premiera Hndżę o przerwaniu rokowań. 
Jako pcwod delegacja SDP podała, że 
rząd nie panuje nad sytuacją do tego 
stopnia sby m ógł zagwarantować spokój 
niezbędny tlo merytorycznych rokowań 
Prem ier Hodża odpow iedział posłom 
SDD, że sprawa zostanie dokładnie zba­
dana i jutro rano SDP zostanie zawiado- 
mione o wynikach.

O przerwaniu rokowań zawiadomili 
lo> da Ruitcimana o godz. 17.15 posłowie 
Kundt, Peters. Rosche, Frank, ©raz Sebe 
kowski i Schjcketanz.

P R aG a  (Pat). O wytworzonej sytua­
cji delegacja payiii N iemców Sudeckich 
zawiadomiła prezydenta Benesza j lorda 
Rureinana, który przyjął o godz. 17-eJ 
delegacie Nromców sudeckich pod prza 
wodnictwem posła Franka.
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Oziś święto narodowe 
Litwy

K O W N O , (P a t). P rasa  litew ska  po 
św ięcą  dużo m ie jsca  p rzygo tow a n iom  
do obchodu  św ięta  n a rod ow ego  8 
w rześn ia . U roczystośc i w stępne odbę­
dę się już dzis ia j, p rzy  czym  w  ra 
m ach kongresu  zw iązku  och o tn ik ów  
tw ó rców  L itw y  m a nastąp ić odsłon ię  
cie p om n ika  dw uch  żo łn ie rzy , k tó rzy  
p ierw si zg in ę li w w a lkach  o n iepod le  
gło|ć L itw y . D n ia  8 w rześn ia  odbę­
dzie się w ła śc iw y  obchód, p o łą czon y  
7. w ie lk ą  d e fila d ą  w o jsk o w ą  na p lacu  
lotn iska, podczas k tó rego  p izcm ó - 

i i i e  w ye łos i p rezyden t państwa 
Sm etona. P re m ie r  rządu  y tew sk ie go  
M ironas udaje cię w  tym  dm u na 
obchód  św ięta  n a rod ow ego  do K ła j­
pedy.

K O W N O , (P a t). K u w tio  ży je  pod 
zn ak iem  św ięta  n a rodow ego . M iasto 
jest ilu m in ow an e, u licam i p rzec ią ga ­
ją  od d z ia ły  .w ojska. W c z o ra j w Gaju 
D ęb ow ym  pod  K ow n em  odby ło  się ot 
w a rc ie  w ie lk ie go  kongresu  ju b ileu ­
s zow ego  litew sk ich  o ch o tn ik ów  w alk  
o n iepod leg łość . Na u roczystość tę 
p rzyb y ł p rezyd en t Sm etona, m in ister 
w o jn y  gen. Rastik is oraz w ie lu  dygn i 
ta r z y  P rzem ó w ien ia  w yg ło s ili: p re ­
zyden t Sm etona, k tó ry  zaznaczy ł, że 
każdego  L itw in a  o ży w ia  dziś taka sa­
ma gorąca  m iłość o jc zy zn y  jak i w 
czasach w a lk i o n iepod leg łość , i m in i 
s ier w o jn y

P o  u roczystości u c z i' s f  i iTć k Trt i g  fb 
su udali się do grobu  N iezn an ego  Źo l 
n ierza, gd z ie  odsłon ięto  pom n ik i p ier 
w szego o fic e ra  litew sk iego  i jń erw sze  
go szeregow ca  litew sk iego , k tó rzy  zgi 
nęli w  czasie w a la  o n iepod ległość. 
Na u roczystośc i odsłon ięc ia  tych  pom  
n ik ów  m in ister gen, Rask itis  w yg ło s ił 
d łuższe p rzem ów ien ie  w  k tó rym  wska 
zał, że w obecnych, n iesp ok o jn ych  cza 
sach trzeba "spec ja ln ych  sił k tó re  L it  
w in i cze rp ią  z p rzeszłośc i i ze w spom  
nień w a lk  o n iepod leg łość .

P o  p rzem ów ien iu  gen. Rnskitisn 
prezes  zw iązku  och o tn ik ów  a rm ii l i ­
tew sk ie j pu łk ow n ik  w  stanie spoczyn  
ku odczy ta ł d ek la rac ję  —  testam ent 
och otn ików .

d e t o t k  U lw y  (io  L .  N , .

NO RYM BERG A, (Pat). W czo ra j popołud 

niu, w  salonach hotelu-,yD<?utsdjer H o r 1 kan 

clerz H itle r  p odejm ow ał herbatą dyplom ację 

przybyłą  na kongres norym berski. W  cza­

sie p rzy jęc ia  p rzem ów ił kanclerz IliU er, pod 

k feśla jąc, że sze fow ie  p laców ek dyp lom aty­

cznych w Berlin ie z roku na rok, w  coraz 

liczn iejszym  zespole b iorą udział w  kongre­

sie partii narodow o-socja listycznej. W  od­

pow iedzi, im ieniem  korpusu dyplom atyczne 

go, przem aw iał dziekan korpusu— am basador 

Fran cji Francois Poncet, dzięku jąc za p rzy ­

jazne i gościnne p rzy jęc ie  w Norym berdze.

NO RYM BERG A, (Pat) P rzy  p ięknej po ­

godzie od wczesnych godzn rannych odd zia ­

ły służby pracy zaczęły się zb ierać w  kolum 

nach liarszow ych, celem udania się na Łąk i 

Zeppelina, na których  ustawione były try 

bliny. Na trybunie h onorow ej zasiedli sze­

fow ie  m isyj d yp lom at} cznych, p rzew ódcy 

parlii uarodow o-socjatistycznej, generalicja , 

adm ira licja , przedstaw iciele najw yższych  

władz państwowych, delegacje zagraniczne 

oraz goście honorow i kanclerza Rzeszy. Na 

krótko przed godz. 9 nadjechał samochodem 

kanclerz RzcsZy i w itany burzliw ym i owa 

cjam i zgrom adzonych, za trzym ał się po środ 

ku głów nej tr jhu ny, gdzie pow ita li go: prze 

wódca frontu pracy Rzeszy H ierl, m inister 

spraw  wewn. Rzeszy dr. F rick  i inni dostoj- 

nicy-

W śród n iem ilknących okrzyków  przem a­

szerow ały naprzód przed kanclerzem  obie

K O W NO  (Pat). Minister spraw zagra­
nicznych Łozoraiłis wyjeżdża dzb  do G e 
newy, Członkami delegacji litewsl iej są 
Puza tym: poseł litewski w Paryżu Klimas 
i peset litewski v- Wursz. Skirpa który 
dotychczas pełni funkcje stałego delp.ga 
ta w Lidze Narodów.

A n t y s e m i t y z m  w  L i t w i e

KO W NO  (Pat). ,Ljetuvo-s A idas" do­
wiaduje się, ze Związek Inżynierów i Ar 
cbrtektów litewskich wystosował do or- 
gamzacyj lautininkowskich i urzędów 
państwowych listy, w których wysuwa 
konieczność powierzania w przyszłości 
rodzoru  nad budownictwem rządowym 
I półrzącowym jedynie inżynierom Lit­
winom, a nie —  jaik lo się praktykowało 
dotychczas —  Żydom.

F iz fo T o g ia  
nie wystarcza:

( S ) o k o  ń e s e n i e  z e  s i r .  1 )

bie obu społeczeństw : po lsk iego  i l i ­
tew sk iego 1o jest w  tej ch w ili zagad ­
nienie dom inu jące i ono przede w szy  
stkim  p rzych odz i na m yśl gdy  się m y ­
śli o lym  sąsiedzie n a jb liższym  dla 
W iln a  i jiod w zg lędem  h istorycznym  
i geogra ficzn ym .

C iągle żyw e  m arzen ia  L itw in ó w  o 
fizyczn ym  posiadan iu  W iln a  w  o lb ­
rzym ie j w iększośc i zam ieszka łego  
p rzez  P o la k ó w , są p rzec ież  utopią.

G dyby jednak , tak jak  tego chcą 
L itw in i w ileńscy  spod znaku „A id a - 
sa“  rzeczyw iśc ie  zw rócon o  uw agę na 
duchow ą stronę stosunków  obu społe 
czeństw  problem  w ileńsk i dla L itw i 
nów  p rzes ia łby  istn.eć. S trac iłby  od 
razu na ostrości z tą chw ilą , w  k tóre j 
by nastąpiło odprężen ie w stosun­
kach ku ltu ra lnych  m ‘ edzy  obu naro 
darni. U dostępn iłoby to bow iem  W i l ­
no dla -Litw inów  w raz  z jego  w szystk i 
m i skarbam i jak ie  dla ich ku ltu ry  po 

siada.
W  ten sposób w  ślad za norm aliza  

cją  stosunków  w  dziedzin ie  ku ltu ra l­
nej, m usia łaby p rzy jść  k o le j na odpa 
dn ięcie oslatcm iego i nu jdrastyczn ie j 
szego pow odu  w za jem n e j niec-hęc* o- 
bu narodów .

C. P . L .
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KĄPIELE I C L A N K O W E
B O R O W I N O W E
K W A S O W ę G LO W E
T L E N O W E
P I A N K O W E

ELEK T R O - i W ODOLECZN ICTW O.
I N H A L A T O R I O M  

IR YG A C JE i FLGK.ANIA JE L IT
Z A K ŁA D  L E C Z N IC Z E G O  STO SO W AN IA SŁO Ń CA  
PO W IETRZA  I RUCHU. K Ą P IE L E  K A S K A D O W E
P I Ę K N i E  P O Ł O Ż O N A  S T A C J A  K L I M A T Y C Z N A

Sezon trwa od 15 maja do 1 października.
Informacie: Dyrekcja  Zakładu i Komisja Zdrojowa w Druskinnikakh, Związek Uzdro­
w isk  Polsk ich w W arszaw ie oraz w szystk ie  placćwki „Oi b isu " w kraju i za yranicą

Z m c h  stanu w Chl!e inir|cw2?a prawica
SANTIAGO DE CHILE (Pat). W edług 

statnio otrzymanych wiadomości, zarr .a 
zKi w kraju wywołane byty przez ele- 
;e-nty skrajnie prawicowe.

Sierpniowy 
„świętej wojny

JEROZOLIMA (Pat). W  miesiącu sierp 
niu br liczba ofiar rozruchów w Dalesty 
nie wyniosła 248 zabitych i 301 rannych. 
Lcbiiych zostało 193 A rabów  —  w iej 
liczbie 130 terrorystów, 39 Żydów i 3

Wszyscy przywódcy zaburzeń żarów 
no w Santiago jak i na prowincji zosta

11 aresztowani.

bilans ofiar 
“ w Palestynie
Anglików. Rannych było 139 Arabów (45 
terrorystów), 103 Żydów, 25 żołnierzy 
angielskich, 16 policjantów żydowskich,
12 arabskich i 4 angielskich.

J

szkoły p rzew ódców  służby pracy w  szere­

gach po 16 ludzi. Na jgłośn iejsze ow acje zgo 

towano p rzedstaw icielom  austriackim . N a ­

stępnie w szeregach po 33 ludzi przem asze­

row ały kolum ny służby pracy,' w  których 

szło 40 tys. m ężczyzn i z górą 2 tys. kobiet. 

Przem arsz tych oddzia łów  trw ał około pół­

torej godziny. Kanclerz Rzeszy w otoczeniu 

przew ódcy służby pracy H ierla, min. Fricka, 

swego zastępcy Rudolfa Hessa i innych po­

w itał defilu jące oddziały, poczem  wszedł na 

trybunę wśród długotrwałych okrzyków  na 
jego  cześć.

P rzed  trybunam i przeciągnęły następnie 

32 ork iestry  służby pracy, liczące  razem  z gó 

rą 1200 ludzi. P o  złożeniu raportu przez dr

H ierla, kanclerz Rzeszy wystąpił naprzód i 

w ygłos ił w ró lk ie  p rzem ów ien ie, w którym  

ośw iadczył m. in.:

„W itam  przede wszystkim uczestników 

służby pracy mej własnej ojczyzny. Symbo 

Icm pracy was wszystkich są łopaty, który­
mi prowadzona jest rozbudowa narodowo- 
socjalistyezna. Łopaty te zapewniają obronę 

Rzeszy i je j niezależności dają gwarancję 

nienaruszalności całego naszego terytorium  

zarówno na północy jak na południu. Podob 

nie też na zachodzie wasze oddziały gwaran  

tują bezpieczeństwo istnienia Hzeszy“.
W  zakończeniu kanclerz zw róc ił się z 

podziękow aniam i do organ izatorów  służby 

pracy oraz uczestników defilady.

zaproponuje rewizję
f f B f S w i k ź M  Ł ś t f i

L O N D Y N , (Pa t). „D a ily  H e ra ld 11 
p rzew id u je , że  na po,siedzeniu rady  
L ig i N a ro d ó w  w  G enew ie  d e legac ja  
b ry ty jsk a  zg łosi w n iosek , zm ie rza ją ­
cy do re w iz ji  paktu L ig i. W n io sek  ten 
d o tyczyć  będzie  następu jących  4 
pu nktów :

1) w ią żą cy  eitantlUajr p ostanow ień  
san kcy jn ych  ar U 16 n ie  lięd z ie  nadal 
u zn aw an y p rzez  ■większość cz łon k ów  
L ig i  i będzie  p rze to  u w ażan y jako  cza 
sow o  zaw ieszon y ,

2) w  w ypadku  agres ji, państwa, 
w chodzące w  skład L ig i  N a rod ów ,

w inny p od ją ć  kon su ltac je  w  sp raw ie  
ew en tu a ln e j ak c ji, a le  d ecy z ja  p o d ję ­
cia ja k ie jk o lw ie k  a k c ji u w ażaua  być 
m usi ja n o  na leżąca  do k om p eten c ji 
k ażdego  państw a  w e  w iasn ym  za k re ­
sie,

3 ) n a leży  d ą żyć  do  w zm ożen ia  sku 
teczności a rtyku łu  19 paktu , d o tyczą  
H>go r e w iz ji  trak ta tów ,

4 ) p od e jm ow a n ie  ja k ie jk o lw ie k  
a k c ji, k tó ra  uznana zosta łaby  ja k o  sto 
sow na i skuteczna d la  zabezp ieczen ia  
poko ju , n ie  p ow in n o  w ym agać  —  jak  
dotychczas —  jed n om yś ln ego  g ło so ­
w an ia  rad y  lub  zgrom adzen ia .

W icekom isarz §pr, zagr. ZSSU 
aaf uniQty stanow iska

LONDYN (Pat) Dziś nadeszły do Lon 
dymi wiadomości z Moskwy, według kló 
rych wicekomisarz spraw zagranicznych

Sfomiakow został usunięty ze stanowiska.
Stomfakow ostatnio zajmował się 

sprawami Dalekiego Wschodu.

Port w Jfarsylsi „iarekw ‘niwdny“
PARYŻ (PatJ. Odmowa portowych ro 

bofn ików w Marsylii przyjęcia propozy- 
cyj wysuniętych p»*zez pracodawców w 
porozumieniu z ministrem pracy, spowo 
dowatła rząd francuski do przedsięwzię 
cia energicznych kruków. Dzisiejszy „Jour

nal O ffic ie i" publikuje rozporządzenie, 
na zasadzie k tórego  port w Marsylii zos 
taje zarekwirowany J oddany pod Kontro 
!ę władz wojskowych. Zarządzenie to 
wchodzi w życie natychmiast.

Ostatnia naturalna linia obronna 
hiszpańskich wojsk nątl. przełamana

GANDESA (Pat). Korespondent Hava 
sa donosi o  zdobyciu przez wojska pow ­
stańcze Sierra ios Caballos. Z tego  w iel 
kiego, o ważnym znaczeniu strategicz­
nym masywu górskiego powstańcy panu­
ją nad Sierra de Pecha na południu, osła 
tnią naturalną linią obronną przeciwnika 
na jego  lewym ski-zydie, dalej na wscho

dzie nad drogą Gandesa-Morade Ebro, 
na której wszelka kom u ni a kej a w ciągu 
dnia została uniemożliwiona i wreszcie 
na północy nad szeregiem niewielkich 
wyniosłości Slerras, Pkosa, Pe.jas I Cher 
cun, gd z ie  przeciwnik Jest mocno okopa 
ny.

T e r m in y
s a m o r z ą d o w y c h

n $ ł $ 3 ® n «

I. K. C podaje: W ładze administra­
cyjne ustaliły już w ogólnych zarysach 
kalendarz w ybciów  samorządowych. W e ­
dług lego  planu w miesiącach listopa­
dzie i grudniu 1938 r. mają się odbyę 
wybory do około 30.000 gromad na ob­
szarze 9 wojew ództw  centralnych 
i wschodnich, a w pierwszym kwartale
1939 r. wybory do 1600 rad gminnych w 
tychże województwach-

W  jesieni 1939 r. odbędą s-ię wybory 
w 10.500 gromad województw  poJudn o- 
wych i  zachodnich, a w listopadzie 
i grudniu 1939 r. oraz z początk!em
1940 r. do 1100 rad gminnych tychże 
wo.jewóaiztw.

Jeżeli idzie  o w ybory do iad m iej­
skich, to na listopad i grudzień 1938 r. 
wyznaczone będą wybory w 72 miastach 
wojew. Krakowskiego, lwowskiego, sta­
nisławowskiego, poznańskiego, pomors­
k iego  i tarnopolskiego oraz w  Warsza­
w ie i Łodzi.

Na początku roku 1939 odbędą się wy 
bory  W 89 miastach tychże województw , 
a w kwietniu i maju 1939 roku w pozosfa 
łych miastach wojew ództw  centralnych i 
wschodnich oraz od marca do maja tegoż 
roku w pozostałych miastach wojew. po­
łudniowych j zachodrich.

• Ta ostatnia grupa wyborów obe,m je 
około 380 miast W ybory  do rad powia­
towych przypadną na koniec 1939 r. i 
początek roku 1940. v

O lb r z y m i  
fpbry&l w Kl^iflecfiis

KO W NO  (Pat). W  Kłajpedzie spłonę­
ła część wielkie, fabryk, nawozów sztucz 
nych „U n ion". Przy gaszeniu pożaru zg! 
nął jeaen sirażatk a 1C strażaków oraz 10 
robotników odniosło rany i poparzenia. 
Straty wynoszą pót miliona litów .

Kronika telegraficzna
Wczora jef zymało  trzech członków 

cesarskiej r0dziny rosyjskiej ooywatelst - 
wo brytyjskie. Są to  wnuki wielkiej księż 
ny Xeni, siostry zam ordowanego cara —  
książęta Aleksander i Michał oraz księż­
niczka X©niid, którzy studiują w  Anglii.

Koło Londynu samolot wojskowy spadł
natychmiast po starcie i staną! w płom ie 
niiach. Dwaj piloci, stanowiący zatogę sa 
molotu, zginęli.

L o tn i jy  Merrił Phoeiiiz i Harold A l" 
len ustaiiowili nowy rekord światowy dłu 
gości lotu na samolocie lekkim, utrzy­
mując się w powietrzu pizez 106 godz. 
03 mim. Is tLe je  wątpliwość czy reKord 
len zostanie uznany, gdyż lotnicy do-ko 
nali lądowania przymu-sc w ego me wraca 
jąc na miejsce startu jak tego  wymaga 
regulamin lotu.

f i r n .  B e c k  u  P .  P i e ł y t M a

W A R S Z A W A , (P a t). P an  P r e z y ­
dent R P. p rzy ją ł w  dniu 6 b. m. m i­
nistra spraw  zagran iczn ych  J. B ec­
ka p rzed  je g o  w y ja zd em  do G enew y.

Mowy psseł Ł?f.wy
złożył listy uwierzytelniające 

Panu Prezydentowi
W AR SZA W A  (Pat). P. Ludwigs Ekis 

poseł nadzwyczajny i minister pełn-omo 
cny republiki łotewskiej złożył Panu Pre 
zydentowi Rzeczypospolitej swe listy u- 
wierzytelniiające, na uroczystej audiencji 
na Zamku Królewskim.

N e w .  d y r e k t o r  R a d ł a  

u  P a n a  P r e z y d e n t a

W A R S Z A W A , (P a t). P an  P re z y ­
dent R. P- p rz y ją ł w  dniu 6 hm. p. 
K on rada  L ib ick ie g o , n acze ln ego  d y­
rektora P o lsk ie g o  Radia.

W y c o f a n i e  p o d r e c z o  k ó w

opracowanych orzp.z Żydów 
w l Włoszecn

Rzym (Pat). M inister oświaty wydał 
okólnik, na podstawie k tórego  we wszys 
tkich państwowych, połpańsfwowych i zrć 
wnanych z nimi w prawach zaik.ada.cn nau 
kowych mają być wycotane podręczniki 
wydane lub opracowane przez Żydów.

OlbrzpMrglyriilńs&i! 
w  o b ro n ią  H ^ k e o

T O K IO , (P a t). A gen c ja  D om ei do 
nosi: w o jsk a  jap oń sk ie  p rze rw a ły  nie 
ty lk o  p ierw szą  lin ię  obronną  H ankou , 
lecz rów n ie ż  w ew n ętrzn e  lin ie  obron  
ne o k o lic y  Kush in , K w an gts i i T e ian . 
Jeden *z od d z ia łów  japoń sk ich  za ją ł 
w czora  j po  po łu dn iu  w ażn ą  ze stratę 
g ic zn ego  pupktu  w id zen ia  m ie jsco ­
w ość K w an gts i, in n y  zaś oddz ia ł —  
m ie jscow ość  Kush i na d rod ze  z L iu an  
do S inyang na p o łu d n iow ym  odc in ­
ku lin ii k o le jo w e j P ek in — H ankou .

W o js k a  ch ińsk ie  s trac iły  w  obro  
nic K w an gts i p rzesz ło  10,000 zab i­
tych . W  ręce Jap oń czyk ów  w pad ło  
p rócz  tego  600 _enców , oko ło  5 a r­
m at p o tow ych  i k ilk ad z ies ią t c iężk ich  
i lek k ich  k a ra b in ów  m aszyn ow ych .

ZERWANIE TAM Y NA  RZECE ŻÓŁTEJ.

TOKIC (Pat). Agencjr Domei dono  

si: wohKa chińskie przerwały tdr.ię na 
rzece Żó łte j w  pob liżu  Lensan , celem  
powstrzym ania po stęp ów  o d d z ia łó w  ja­

pońskich.

Giełda warszawska
z dnia 7 września 1938 r.

Belgi belg ijsk ie  

D o lary amerykańskie 

D olary kanadyjskie 

F loreny holenderskie 
Franki francuskie 
Franki szwajcarskie 

Funty angielskie 
G u ldeny gdańskie 

K orony czeskie 
K oron y duńskie 

K orony norweskie 
K oron y  szwedzkie 

L iry  w łosk ie 

Marki fińskie 
Marki n iem ieckie 
Marki niem ieckie srebrne 

Tel A v iv
A k c j e :

Bank Polski
P a p i e r y  p r o c e n t o w e :  

Pożyczka wewnętrzna 
Pożyczka inwestycyjna pierwsza 

Pożyczka  inwestycyjna druga 
Pożyczka  konwersyjna 

5%  kole jow a 
Pożyczka  konsolidacyjna 

ziem ska doi. kupon

.89,92
531.00
530.50 
288.44

14.47

120.80

25.74 
100,25

14.60
114.90

129.28
132.74 

21,95

11.37

88,00
25,50

124.50

66.38 

85,25

67,00

49,8

EpiEug „sprawy święcfóńsKieJ 
w  S ą d z i e  ^ p e i a c y ^ n y m

W czoraj w późnych godzinach w ie 
czornych zapadł w II instancji w yrok w 
głośnej sprawie z oskarżenia prywatnego 
ks. Gramsa przeciwko działaczom Zwiąż 
ku Nauczycielstwa Pohkiego o zniewagą 
i zniesławienie. Spośród czterech oskar 
żonych i skazanych w pierwszej instancji 
Niciński i M iędzychcwski zostali unie vin

nieni a w stosunki* do Balceraka i Ow- 
czynnika sąd zatw ierdził wyrok pierw-, 
szej instancji (miesiąc aresz‘ u z zaw iesze­
niem i 100 zł. grzywny? z tym. że balce 
rak zustat uniewinniony z zarzutów sto­
sujących się do niego, jako do redakto 
ra „Spraw Nauczycielskich".

M!e byta w Lidzie ę&bicia żelirerzy
ssizez Zydow

W obec krążących w ostatnich dniach 
w Lidzie jak i  na terenie powiatu, powtó 
rzcnych również przez niektóre pisma, 
pogłosek o  rzekomym pobiciu w Lidzie 
dwóch żołnierzy przez Żydów, z miarodaj

nego źródła informują nas, że pogłoski 
te w zupełności nie odpowiadają -praw­
dzie, a szerzone są prze,; elementy, Z-mi-9 
rzające do wywolani-a wśród spoieczeń 
siwa niepokoju.
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Projekl specgainego rozporządzenia budów taniego dta 
Wit na — Ci tg cv [okolicach kość. Serca Jezusowego — 

Miasto karłowatych zabudowań — BJbezpieczaBnia popeł­
nia. 99nadużycie** — Wszystko dta oka9 nic dta żołądka

Ulice 1 Inne tereny wskazane wyżej Maksymalna powierzchnia zabudowy
uznaje się za zabytkowe. Zakazane jest nie może przekraczać 30 proc. powierz
wznoszenie w  tej dzielnicy, budynków, chni całej działki, przy czym muszą być

B iu ro  U rban is tyczn e  ni. W iln a  
op ra cow a ło  p ro je k t  R ozporząd zen ia  
M in . Spr. W ew n . ,,o p od z ia le  na 
s tre fy  obszaru  W ie lk ie g o  M iasta W i l  
na i w ym ia ru  d zia łek  budow lanych .

W  razie  u ch w a len ia  tego p ro jck  
tu p rzez  W il.  Radę M ie jską  a potem  
M ydan ia  tak iego  za rząd zen ia  na sku 

- in ic ja tyw y  Zarządu  M iasta p rze z  
P- tin is tra  Spraw  W ew  nętrzn yeh  ca 
y  szereg  p ie rw szo rzęd n e j w ag i

Jpraw  od n osząc } ch się do ruchu bu 
ow  anego i w  o gó le  ży c ia  gosp o ­

da rczego  W n a s ,,  • - • - j  •o v u a s z }m  m ieśc ie  zna idzie
się w ca 'o w ite j  n ie ty le  kom peten  

C^1. C.?, ° m n ^P°tettCji Zarządu  M iasta 
a śc iś le j rzecz  b io rą c  B iu ra  U rbau i 
Stycznego.

Od daty  w ejścu i w  życ ie  tego  roz 
po rząd zen ia , n ik t nie b cd , k  m-ógJt
bu dow ać się gd z ie  in d z ie j n iż ro zpo  
rządzen ie  p r  'ew id u je , ani in a cze j ń iż 
ro zp o rząd zen ie  p rzew id u je . M ało  te 
go  c h o c to  n ie z o s t a ło ,  Jozporządz,’ 
h iu n igd zie  W yraźn ie p ow ied z ian e  
n iew ą tp h w ie  będzrn się d ą ‘ y ł 0 „

w a ć T f T  b lU lynki j a to ś  dopa o 
rc zn o rz  i .'v y z le ra -i‘ !C('.i z p ro jek tu

c z S r  w ?z -6111"  P rZ y S z ł0 j  “ U n i s t yczn^i w izj i naszego m iasta
Zan im  dane nędzie naszym  dzie 

c iom  ujrzeć! na w łasne o czy  OWo m ia  
sto p rzysz ło śc i —  w a rto  i nam  ch o ­
c ia żb y  ty lk o  z pro jek tów " i p lan ów  
o d c y fro w y w a ć  je g o  p rzysz łe  kszta łty .

Z rozporządzen ia  d o w iad u jem y  
kię, że:

Pod względem zagospodarowania te­
renów miejskich objętych granicami ad­
ministracyjnymi WiciKicgo W ilna zosta 
je ono podzielono na:

1. Dzielnicę staromiejską objętą o 
pieką konserwatorską.

2. Sześć stref przeznaczonych pod 
jabudooę oraz

3. Tereny niebudowaue.

O gó ln ie  rzecz b io rąc  m am y trzy
dzie ln ice, jak  gd yb y  W  tym , jedną 
pod z ie lon ą  na 6 stref. R azem  w ięc  8 
■w różn y  sposób trak tow an ych  te re ­
nów

M usim y pozn ać  chociaż w  o g ó l­
nym  zarys ie  ich  gran ice  a p o lem  od 
rę ne p izep is y , stosu jące się do każ 

eao z nich, to b ow iem  jest istota
rozporządzen ia .

. z<,*n*ca staromiejska obejmuje 
częst miasta w granicach ustalonych 

PrZCZ. rZiUl Konserwatorski dla dzielni 
y jtkow ej a mianowicie: ul. Kośeiu 

szki na odcinku i
w u  i ,  mostu przy ujściu

rz. W llin k i do * r u t
• Arsenalskiej, ul. ZygtnilII aOWSkil (|n i

i. . , Zltloncgo Mostu, ul. W l

ska, Ostrohream "u,k i,’f ^ MnSt'
rei K r ,„  . , łki* (na Odcinku od Ost

rem koIp|ov n T  k ° ' * iow « 0>’ da,* i to 

lowską, t r U " 1' ’- h ° SSn’ UŁ MOhy
carskim do M  T ? ™ ’ Za,lK SzwaJ’
nardyński. zauł i  T  ‘  mo,,Iarz R fr-
nl- Zarzeczną , M j l  " Ł Pn ')0 " ’sk*

rz. ;Vlenką ; K’" - '  " °  łz " W1,e" f  
1 do ,0J ujścia do rz. W1

które mogłyby zmienić odrębny charak 

ter otoczenia. AA7szelkie zamierzenia bu 

dowlane i parcclacyjne w  dzielnicy sta 

romlcjskicj muszą być uzgodnione up­
rzednio przez Zarząd Miejski z Okręgo 

wym Urzędem Konserwatorskim.

D a le j id ą  poszczegó ln e  s tre fy  „n o  
w ego  m iasta “ :

„Ś R Ó D M IE Ś C IE 44 C H Y

lii.

Sgyątwt

będzie  le ża ło  w zd łu ż u lic M ick iew i­
cza, P o r to w e j, P iłsudsk iego , W ie l­
k ie j, Poh u lan k i, R ydza  Śm igłego, K i 
joyysk iej, A rchan ie lsk ie  j, Zakreto- 
w e j, B o u fa łło w e j Góry.

Zabudowa w strefie I  (śródmieście) 
winna być zwarta, ogniotrwała, obrzeżo­
na, budynkami o 4- kondygnacjach i wy 

sokośei od 15 do 16 mtr., licząc od chcd 

nika do gzymsu wieńczącego.

Powierzchnia zabudowy w  strefie I 
nie może przekraczać 40 proe. powierzch 

ni eatej działki.
AAMelkość minimalna działki dla sfrc 

fy I ustala się na około 900 mtr. kw. o 

wymiarach boków około 25 X  36 mtr.

S T R E F A  I t  „ O  Z A B U D O W IE  M IE ­

S Z K A N IO W E J 44

Jak m ów i p ro jek t ro zp orząd zen ia  roz 
rzucona w szędzie  po trochu pasam i 

- ż i.lic : K a lw a ry jsk ie j, W iłk o - 
m iersk ie j, Jasińsk iego, P on arsk ie j, 
G ościnnej, O strob ram sk ie j, Zawal- 
nej, B e liu y , T y zen h a u zow sk ie j, T » r -  
gow e j, A r ty le ry js k ie j, L w o w s k ie j, 
M o n tw iłło w sk ie j itp. pa rtiam i, pasa­
m i, częśc iam i i b lokam i.

Zabudowa w  strefie II winna być 
zwarła, ogniotrwała, o 3 kondygnacjach, 
o wysokości od 12 do 12,5 mtr.

Powierzchnia zabudowy w strefie I] 
nie może przekraczać 30 proc. powierz 
chni całej działki.

D la strefy II ustala się na około 800 

mtr. kw. o wymieracli boków około 20 
X  40 mtr.

S T R E F A  I I I  —  „P R Z E Z N A C Z O N A  

P O D  Z A B U D O W Ę  W IL L O W Ą 44

w  oko licach  ulic, S łom ianka, K rak ów  
ska. Chocim ska, P lu ton ow a ,, Sara- 
ceńska. Z w ierzyn ieck a , D zie lna , Fab 
rvczna, YF ito ldow a, T a rtak i, P o d gó i 
na, O b jazdow a , P iek ie łko- L eg ion ów  
Zgoda, m ięd zy  P o r lo w ą , Za w a lną  i 
B ou fa łłow ą  Górą. W yd łu ż N ow og ró  
dzk ie j, D ynebu rsk ie j, tereny m iędzy 

u licam i:
a) W iw u lsk iogo , A rchan ielską, 

K ijo w sk ą  i S łow ąck iego ,
b l częśc iow o : N ow ogród zk ą , Za- 

wałną, Sadow ą, K ijo w sk ą  i S łow ac­
k iego,

cl Sadow ą Gościnną, K o le jo w ą  1 
Zaw alną,

d ) R ydza  Śm igłego , Ponarską, K o  
le jo w ą  i P iłsu dsk iego ,

n_ ^  •f. H o lendern ią , A n toko lską  i P iask i i
zerea innych .

W  strefie III megą być wznoszone 
tylko zabudowania luźne, ogniotrwała, 
o 2 kondygnacjach, o wysokości od 6 i 

pół do 8 mtr.

wszędzie urządzone ogródki przyuliczna 

o szerokości min. 5 mtr. licząc od linii 
regulacyjnej.

Powierzchnia minimalna działki dla 

strefy III ustala się na około 809 mtr. 
kw. przy wymiarach boków około 20 

X  40 młr.

S T R E F A  IV  —  „P O D  Z A B U D Q W Ę  
M E S Z K A N IO W Ą  P R Z E D M IE J S K Ą  

O G N IO T R W A Ł Ą 44
obe jm u je  od leg le js ze  "końce już w y 
m ien ion ych  u lic  i obecne dalsze 
p rzedm ieśc ia  g łów n ie  za Zarzeczom , 
K lasztorem  W iz y te k  i kośc. M is jo ­
narzy, P op ław sk ą , Saską Kępą, tero 
ny za T a rg a m i P ó łn ocn ym i itp.

W  strefie IV  mogą być wznoszone 

lylko zabudowania luźne, ogniotrwałe, 
parterowe z możliwością urządzania nile 

szkań w poddaszach.
Maksymalna powierzchnia zabudowy 

nie może przekraczać 20 proc. powierzch 
ni dziatki, przy czym muszą być urządza 

ne wszędzie ogródki przyuliczne, o szer 
min. 5 mtr. licząc od Unii regulacyjnej.

Powierzchnia minimalna działki dla 

strefy IV ustala się na około 969 do 1090 

mtr., przy wymiarach boków około 24 

X  49 mtr. i 20 X  56 mtn

S T R E F A  V  —  T E Ż  JE ST P R Z E Z ­
N A C Z O N A  P O D  Z A B U D O W Ę  M IE ­

S Z K A N IO W Ą  p r z e d m i e j s k ą ,

ale ju ż n ie ogn io trw a łą , —  zna jdu je  
się p rzew ażn ie  na p ery fe r ia ch  p o ­
przedn ie j.

Dla strefy V  obowiązują warunki 
przewidziane dla działek w strefie IV  —  

(par. 10) z tą tylko różnicą, że w strefie 

V mogą być wznoszone zabudowania nic 
ogniotrwałe.

S T R E F A  V I
są to te ren y  ua zabudow ę m iesz 

kan iow ą  o charak terze  , p o d m ie j­
skim. Są to m ie jscow ośc i le tn iskow e: 
Jerozo l.m ka ; W o łok n m p ie , K o lon ia  
V ileńska, fo lw a rk i i W s i o p od m ie ; 
skie.

AV strefie ArI  mogą powstawać zabn 

iłowania luźne, jednokondygnaejowe, o 
wysokości 4.5 mtr., przy czym dopusz­
czalne są poddasza mieszkalne.

Maksymalna powierzchnia zabudowy 

łącznie z budynkami gospodrczyml nie 

może przkraezać 10 pr0e. ogólnej po­
wierzchni działki.

AA’ielkość minimalna działek dla stre 

fy V I usłała się na około 2.009 mtr. kw., 
o wymiarach boków około 40 X  ,)0 mtr

Dla miejscowości Pośpieszka wielkość 

minimalna działek ustała się na 4.099 

mtr. kw., przy.czym powierzchnia zabu 

Ho wy łącznie z budynkami gospodarcze 

ml nie możę przekraczać 10 proe. ogól
nej powierzchni działki.

O prócz tych stre f te ren ów  przez 
naczonych  pod  zabu dow an ia  i „S tare­
go M iasta “  p ro jek t p rzew id u je  osob 
aą ka tego rię  terenów  n iezabu dow a­
nych. Są to p rzew ażn ie  re ze rw a ty  i 
park i: Las Z a k r ę t ó w } ’1, Gaj Antokol 

ski, B e lm on t itp.
AATeikość minimalna dziatrk rolnych 

położonych w strefach niebutlowlanych 

objętych par. 15 ustala się na około

m m m m

feu&lTELEFUHKEH’

WYSTAWIAMY NA DOROCZNEJ W YSfA W IE  W WARSZAWIE

za najbliższa granic
PRASA LITEYĆSKA

staje cytuje głosy pism polskich o Litwie. 
Ostatnio zanotowano artykuł naszego 
pisma o targach królewieckich, w którym 
była również rr.owa o  paw ilonie litew ­
skim, artykuł o spółkach handlowych w 
Ljlwie przedrukowany przez „Polskę 
Zbrojną" ze „Spótnoty" oraz artykjf ty­
g o d n ik a  „M yśl Polska" o  M ichaie Cz-ur- 
foniisie. Z drugiej strony podkreślana 
jest nieścisłość infortnacjj polskiego ra­
dia, które np. podało, iż Katastro fa  lot­
nicza w dn. 24 sierpnia w  Kłajpedzie na­
stąpiła w obecności prezydenta Smetony, 
gdy w rzeczywistości miała ona miejsce 
podczas łącznych ćwiczeń morskich 
awiiaoji wojskowej i okrętu „Pi-ezyden. 
Smetona"

ZM IAN A  ROZKŁADU PO C IĄG Ó W  
DO POLSKI.

V-' wyniku polsko-litewskiej narady

5.000 mtr. kw. i mogą być zanudowane
do 2.5 proc. ogólnej powierzchni.

P o d z ia ł na poszczegó ln e  s tre fy  i 
d z ie ln ice  jest ba rd zo  szczegó łow o  po 
dany W rozporząd zen iu . N ie  m og liśm y 
go p rzy to c zy ć  w  całości ze wrzględu  na 
brak m iejsca . C zęstok roć  gdy od uli 
cy są te ren y  p rzezn aczon e  pod gęsie 
zabudow an ia  w  głęb i b loków ' otoczo  
nyc li bu dyn kam i m a ją  pozostać w o ln e 
przestrzen ie  pod  zabudow an ia  o cha 
rakterze w illo w y m . P lan , k tó ry  b y  
rozm ieszczen ie  różny ch terenów  
przedstaw ia ł, m usia łby poza jedną 
zw artą  m asą „S ta rego  m iasta14 przed  
staw iać obraz d robn e j szach ow n icy  
w  pasy i k ra ty , k tó re j na naszych 
szpaltach n ie jesteśm y w stanie od 
tw o rzyć  an i w  fo rm ie  opisu, ani ilu 
stracji.

K a żd y  z m ieszkań ców  AA ilna sam 
będzie m usia ł się za in teresow ać w 
ja k ie j d z ie ln icy  m ieszka w ie lk o m ie j­
skim  city . czy  d z ie ln icy  w il lo w e j lub 
p od m ie jsk ie j. Sp raw dzić , to będzie  
m ógł o c zyw iśc ie  ty lk o  wT B iu rze U r ­
ban istycznym , bo w  teren ie  o czyw i 
4cie tego  nie w idać  i jeszcze  chyba 
prędko m e bedzie  w idać.

Co w y n ik n ie  podczas tak iego  
spraw dzan ia , jak ie  pow staną  w ą t­
p liw ośc i, obaw y, n iedogodn ośc i p rzy  
szłość pokaże . M y sam i tego  jeszcze 
nie sp raw dza liśm y, jeszcze  się w y ­
b ie ram y  do B iura U rban istycznego , 
gby  usłyszeć od n ich  w y jaśn ien ia  i 
au to ry ta tyw n e kom en tarze  do tego 
p ro jek tu  w raz  z uzasadn ien iem .

Już w te j ch w ili jedn ak  m ożem y 
się p od z ie lić  z czy te ln ik am i tym i p y  
łan iam i, ną^ k tóre  b ęd z iem y  szukali 
od p ow ied z i, a k tó re  nam  się nasunęły 
podczas p rzeg lądan ia ’ p ro jek tu .

1. C zyzby  w  ca łym  AATilnie_ nic 
w o ln o  by ło  w znosić  budynków ' w yż 
szych niż 3 p ię trow e  (cztery k on ­
dygn ac je? ).

A  co zrob ić  z tym i co są?
W  tak im  ra lę i P.. K. O. p op e ł­

niło, a U bezp iecza łn ia  Społeczna po-

fcolejowej w  Kcwnie przy jesiennej zmia 
mie rozkładów ma być przyśpieszony 
b ieg pociągów. Pociągi warszawskie ma 
ją przybywać Jo Kowna o  5 minut i  op r 
szczać je  o  22 minuty wcześniej. Ma 
ulec również przyśpieszeniu » komuni­
kacja kolejowa z Wilnem.

PIERWSZY POLSKI STATEK HANDLOW Y 
W KŁAJPEDZIE

W  an. 28 sierpnia do portu w  Kłaj­
pedzie zawinął siatek „R ozew ie ", który 
zabrał stąd do Szwecji 42 korne W  dro 
dze powrotnej do Gdyni „R ozew ie " 
ma znowu zatrzymać się w  Kłaj­
pedzie. Prasa litewska podkreśla przy 
tym, iż  „R ozew ie " jest pierwszym po oa 
wiązaniu stosunków, na o gó ł zaś drugim 
polskim slajkierr, handlowym w  porcie 
litewskim. Przed paru łaty bawił tu „P io  
ner I'4.

pe łn ia  av te j ch w ili „n a d u życ ie44 —  
p rzek ro c zen ia  p rzep isów  bu dow la ­
nych  p rzy  g łów n e j u licy  m iasta.

" 2 .  C zyż m oż liw e  i Celowe jest 
w  ogó le  regu low an ie  tak  dokładne 
w ysokośc i gm achów ?

A  co zrob i się z gm acham i, k tóre  
ju ż sto ją  i to w  n a jb liższym  sąsiedz­
tw ie  teren ów  w illow ych , bo tereny 
w illo w e  m a ją  być  pow ciskane p rze ­
cież do w n ę trza  n a jb a rd z ie j h an d lo ­
w ych  i ru ch liw ych  b lok ów , np. ogra 
n iczonych  u licam i: Sadow ą, Gościn­
ną, ZnAyalną i K o le jow ą . .Czyż tam  w  
pob liżu  k o le j, to n ie m ie jsce  racze j 
na jak ieś  sk łady tow a row e  itp.

3. G dzie się zna jdą  now oczesne 
ośrodk i p rzem y  s łow e i'h a n d lo w e ?  — • 
R ozp orząd zen ie  nie w spom ina o nich 
an i s łow em . C zyżby  dla un ikn ięcia  
k on flik tu  z uczuciam i estetycznym i 
m ieszkań ców  m iasta m ia ły  um iejsca­
w iać  się aż w  N o w e j \ATile jce , jak  to 
już z ro b iły  czesa ln ia  lnu i beko- 
n iarn ia. \A7iem v, że ta spraw a łą cz­
nie z w yrzu cen iem  terenu ta rgów  na 
p e r } le r ie  i tendencja  do usunięcia za 
k ładów  p rzem ys ło w ych  zn a jd u ją ­
cych  się w k o lan ie  W i l i i  na odcinku  
od ul. P o d gó rn e j do kośc. ś*v. Jaku­
ba, budzą ob aw y  naszych  s fer p rze ­
m ys łow ych .

PoszativOwanie m iasta na kaw ałk i 
przA pom ocy  terenów  w yłączn ie  w illo  
wrych, z]y\t ry g o ry sh e zn e  ograniczę, 
nie w ysokości jgm achów ' i zw artości 
zabudow an ia terenu odpow iada  n ie­
w ą tp liw ie  w ym agan iom  estetycznym  
i zd row otnym , ale czy  nie zarżn ie m ó­
w iąc tiyw daln ie  resztek  m ożliw ośc i 
rozw o ju  gospodarczego m iasta?

Na tc pytan ia  samtd b ęd ziem y szu­
ka li odpow ied z i i p rosim y innych  
o pom oc wr te j spraw ie

Przede W'szystk im  ch odziłoby  tu 
o op jn ie  fa ch o w có w  i o uzasadn ien ie 
szczegółów ' p ro jek tu  p rzez B iu ro U r­
b a n is ty c zn e  z uw zględn ien iem  postu­
la tów  nie ty lk o  estetycznych , a le i go-- 
spodarczycli.

S i c .

dobre m iejsce f r ' ?  B y  zaj;]Ć
w cześn ie p rzed  Z * “

jest się Ue

dzie się k i ł k u d z ie s lS ,  T T  T
am ato rów  sportu. ża r l iw szych

n ia jący  z w a r c i ,  luM  w y p r ł

u łra ń  i c ze rw on ych  ™ „ ' y ™ n y d ' 
m ie jsca  sto jące w . y i n w C T  -ZW’ 
w sze lk im  „n iep om yś ln ym  ° P 1Ł'fa  
a tm os fe ryczn ym 44 p a trzy  sm & " lk o 'A  
czy, nadstaw',a i ”  a -z  w i c lm ^  W ° '  
wet p rzew lek ła  p lucha nie p T ’r na' 
'k ru szyć , tu i ów d z ie  k ilk a  parasob 
w yrośn ie  jak g rzyb y  po deszczu .”n o d 
m osą się k o łn ie rze  m aryn arek  -1- 
ru słabszych  duchem  ode jd zie , 
reszta trwaa n ieporuszen ie, czeka 
w idow isko

rT zed e  m ną siedzi k ilk a  dziesie- 
r io le tm ch  dz iew czyn ek . Jedna z nich 

vtu je  szybko, ja k b y  zadany na 
lrnien iny  d y rek to rk i w ie rs zyk : „B io k  
Paw łow sk i, Ballossok, H a jd u k 1.,. _J. 
„N ie  H a jd * ],  p rz o r } wa druga, d z is ia j

gra Ta tu ś44. —  Co, tw ó j tatuś też 
gra? —  pyta  nagle jak iś , sam już 
podtatusia ły  jogom ość. Cliwula k on ­
sternacji. I  rantem  w szystk ie  naraz 
z oburzen iem , z pogardą  znawrcy dla 
la ika : „T a tu ś?  T a k  się nazyw a p ra ­
wy łączn ik , g ra ł przed tem  w  L u b li­
nie44... itd. itd. następu je zw ięzła , ale 
dokładna b io g ra fia  gracza o tak fa ­
m ilijn ym  nazw isku.

A  cóż dop ie ro  gdy  się zaczn ie  gra, 
gdy strzelą bram kę. Jakby nagle 
tknięte p rądem  e lek tryczn ym  m row ie  
ludzk ie skacze na rów ne nogi, rap to  
wny podm uch  en tuzjazm u  zrywra z 
g łów  kapelusze, k rz j k, tupot, u lewa 
ok lasków , ro zp rom ien ion e  oczy  i us- 
i-a. trzeba  dop ie ro  wdelu długich  m i 
nut b v  ten org iast\czny  w ybuch  prze 
szedł zw olna w  podn iecone i radosne, 
al“  ju ż spok o jn ie js ze  oczek iw an ia  
-a lszYch  powmdzeń.

P a trzą c  na te fan tastyczne dbja- 
n a jp o tężn ie jszego  ku ltu  naszego 

w ieku, trudno lite ra tow i nie p rzep ro  
wadzać sm utnych  ana log ii. U li byw a ł

ców  m eczowTych  spolka się potem  w  
teatrze? Ilu  z nich czyta  dobre książ 
ki? No, ow/szein, ten i ówy tam ten i 
inny. A le  i ten m ik rosk op ijn y  u ła­
mek tu te jszych  entuzjastów ' i zapa­
leńców  w  reatrze się zm ien ia  w  ospa 
tą, znudzoną m iazgę, k tóra  nie jest 
zdo lna do żyw-szej reakc ji, k tóra  oho 
jętn ie p rzy jm u je  w szystko, co się js j 
ze sceny podsuwa, bo w izy tę  w  teat­
rze trak tu je  —  w łaśn ie ja k o  w izytą , 
grzeczn ośc iow ą  w izy tę  u dobr/.G w y  
chow anej, ale bardzo  nudnej c ioci.

T a k ie  zestawienie', n ie w ycze rp u ­
jące-, ani now e, jest jedn ak  bardzo  
w ym ow n e. Sport w  wmlce z litera łu  
rą o dusze ludzk ie  posiada  dru zgo  
cącą przewmgę, em ocje , k tó rych  do 
starcza c z ło w iek o w i są pow ^zechn .e j 
sze i b a rd z ie j in tensyw ne niż tc, k fó  
re m oże  dać wdersz, pow ieść, a na 
wet dram at. L itera low u , patrzącem u  
na ro zen tu z ja zm ow an y  tłum  na bois 
ku, nie pozosta je nic poza  zazd roś­
cią, wde bowdem, jak  żałosne są na 
k łady d z is ie jszych  książek  wde, jak  
rzadk ie  są k om p le ty  w  teatrach , nie 
w ie natom iast nie zna n igdy n igdzie  
nie w id z ia ł, by  jak ieś  d z ie ło  sztuki
mogło kogoś poru szyć  do łez lub do

krzyku  radości. K iedyś, d aw n ie j — - 
może. A le  dziś :

Do pozazd roszczen ia  są jednak  
nic ty lk o  tłum y w4dM w , ok lask i i 
k rzyk i, ale i rzeczy  b a rd z ie j nam acal 
ne. P r z e jr z y jm y  prasę  sportow ą : la 
rep rezen tac ja  jed z ie  do Rum unii, tam  
la do N o rw eg ii, jeszcze  inna do 
W łoch . T en  m istrz zap roszon y jest 
do Paryża , tam ten  do Lon dyn u . —  
D zis ia j ty lk o  dw ie  k a tego r ie  ludzi 
rep rezen tu je  państw o na zewm ątrz i 
nawdązuje kon tak t z zagran icą : dyp  
Iom aci i sportow cy , p rzy  czym  yyca 
le nie jest tak ie peyyne c zy j yypływ 
jest don ioś le jszy .

Jakże tu n ie zazdrościć?  B iedny 
litera t m oże ca łym i la lam i m arzyć  o 
w y je źd z ie  do yyielkich  b ib lio tek , 
w span ia łych  m uzeów ' i ga lery  sztu­
ki zagran iczn ej, a m arzen ia  je g o  po 
zostaną na zaewsze m a rze r  am i. T ym  
czasem  tak i m istrz b ieżn i, płyyyalni 
czy  ringu  ma co rok  parę ok a zy j 
poznan ia  yyielkich sto lic Zachodu, 
taki tenisista co roku  w y j 'żd ża  sobie 
na R iv ie rę , by... ratoyvać nadw ątlone 
żm udną pracą  sportow ą  zd row ie . — • 
Czyż nic łttlw o  unieść się gn iew em , 
grzm ieć  p ro ro c tw a m i o n iszczen iu  ży­

cia duchoyyego i upadku ku ltu ry?
A  jedn ak  tak ie ża le  i dąsy nie i 

uzasadnione. Cóż jest wińSen spor 
w iec, że w artości, k tóre  reprezent 
je, że em ocje , k tóre  p o tra fił  wzbi 
a z ić  w  społeczcństyyie, są siln iejsi 
niż te, k tó rych  m oże dostarczyć  szl 
ka? Jeśti tysiące ludzi z zapałem  i 
fia ro w u je  k ilk a  godzin , k ilk a  z tri 
dem  za rob ion ych  złotóyyek, by  obi 
rzeć mistrzostw/o je g o  m ięśn i, jeg 
siłę i yyolę zw yc ięs tw a  —  to czyż n 
należy się mu za to pew-ien ekw-iw 
lent. Jego toyvar m a lepsze yyzięci 
na to nie m a rady.

W y d a je  m i się, że jeś li yv da 
szym  ciągu róyynolegle ze w zroste i 
b yw a lcó w  m eczow ych  będą spadał 
nakłady książek  i lrekyyencja  yv te 
rach —  to w ina  tego  spadnie \y  p ier 
szym  rzed zie  na głoyyy literatóyy, pi 
tów , p ow ieśc iop isa rzy  i dram atu 
gów  T o  nie sport w yd a r ł im  niezbc 
ną do życ ia  g lebę od b io rców , to oi 
sam i za trac ili u m ie ję tność za trzy ir 
nia przy sobie czy te ln ika , to oni ; 
p om n ie li b rzm ien ia  ję zyk a , k tóry  
się m ożna z odb iorcą  porozu m ieć.

AATiem y  w szyscy, jak  w ygląt 
dzis ie jsza  literatura. W iem y , że czyi
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BCarasda —  s b ro ie U
a n s g ie ls k ie it

Powściągliwość w słowach rzędu an­
gielskiego i p róby pośrednictwa' których 
się Anglia podejmuje, pozostaję w po­
zornej sprzęci, rości z niesłychanie ener­
gicznym tempem zDrojeń zarówno Indo­
wych, jak morskich i powietrznych. zsle 
laka już jest natura Anglika, że czyn od­
grywa u niego większą rolę od słowa, że 
woli pow iedzieć  mniej aniżeli przesadzić. 
Angoa dotrzymuje w ięcej mii obiecała. 
O to —  zasada i maksyma, z której Amgli. 
cy są dumni.

B azą zb-ojeń  lotniczych Anglii stale 
się obecnie iej dominium kanadyjskie. 
Pozwała to wyzyskać i stworzyć nowe fa­
bryki zoala od niebezpiecznego terenu 
europejskiego. W  Kanaanie bawi od po­
czątku sierpnia brytyjska misja pow ietrz­
na pod kierownictwem sir Hardmana Le- 
vera. W ydała ona obecnie w Ottawto 
oświadczenia. stanowiące prow izoryczne 
sprawozdanie z jej działalności. Głównym 
jej zadaniem było ekonomiczne i  tech­
niczne przygotowanie układu z przem y­
słem kanadyjskim, mającym ma celu bu­
dow ę ogromnej iieścu nowych Domuow- 
ców di a angielskiej floty powietrznej. 
Z-amówiienia sięgają sumy pó l miliarda 
funtów szterłingów, a wykonanie będzie 
wymagało kuku łat intensywne' pracy.

Przemysł kanadyjski musi uzyskać po­
moc i odpow iedn ie gwarancje, aby p.zy- 
sposeoić się do wykona n a tak o lbrzy­
mich zamówień. Dłatego niezbędnym jest 
program ustalony i  przygotowany na 
dłuigii czas. Istniejące juz fabryki samolo­
tów  muszą znacznie zwiększyć dotych­
czasową zdolność produkcji i  wyspecja­
lizować się w poszczególnych iej dzie-

Są różne sposoby re jestrac ji ludzi, zw ie ­

rza! f rzeczy. Są paszporty dla ludzi, są 

metalowe blaszki z  numerem  czy nazwa dla 

psów, sa rów n ież znaki wypałane ną skórze 

Żywych zw ierząt, są znaki na srebrze i por 

tuianie. A ie  jak  nip. z id en ty fikow ać  brylan 

ty? Jak poznać, że dany brylant stanowi 

pow iedzm y część w iększego brylantu, skra 

dzionego gdzieś i dla ła tw iejszego  i bezpie­

cznego sprzedania go podzie lonego na k ilka 
m nejszych?

A  jednak obecnie i to jest m ożliw e. Po  

dobnie jak sysiem  B ertillona oparty na od 

Ciskach palców , istn ieje specja lny rodza j mi 

k ro fo togra fii, k tóry  n iezaw odn ie w ykazu je  
wewnętrzny skład krysta liczny danego ka­

mienia. Bo okazu je się, i e  każdy brylan t po 

ra d a  inny układ, k tóry  ta fo tog ra fia  w  po­

w iększeniu w ykazu je  zupełnie dokładnie.

T ak ie  biuro re jestracyjne specja ln ie dla 

drogich kam ieni, a przede wszystkim  brylari 

łów , istn ieje w  Paryżu  p rzy  Surete Nationa 

Je Istn ieje tam kartoteka na jw ażn ie jszych  i 

najcenniejszych kam ieni. Z usług biura ko 

rzystać m oże każdy, ma się rozum ieć za pew 

ną opłatą. Kam ień zostaje s fo togra fow an y  i 

zarejestrowany.

Zarejestrow any kam ień już nie jest tak 

łatwo spieniężyć, a przede wszystkim  we 

Francji, która jest jednak najw-ększym ryn 

kiem na te rzeczy. Fachow cy w iedzą  oczyw i 

ic ie  o istnieniu tego biura i zawsze spraw 

dzają w nim, czy zao fia row an y im  na sprze 

daż to*war jest lam  zarejestrow any.

j'ąc ten czy  ów  w iersz ,,in łodego ;‘ poe 
ty  m usim y się w ys ilać , b y  zro zu ­
m ieć je g o  sens, ale zw yk le  to do n i­
czego  nie p row ad zi. W iem y , ja k  m a­
ło  pow ieśc i, nie b ru k ow ych , a le łych  
lep szych , tych  ,,z to w a rzy s 1w a “  zbu 
'dowane jest tak, że czy te ln ik  musi 
U ch w yc ić  w ątek  b u d ow y , za in tereso ­
w ać się akc ją , skupić uw agę na pos­
taciach. Czem u tak się d z ie je?

Jedną z p rzy c zyn  tej nagm inn ie 
w  d z is ie js ze j „d o b r e j“  lite ra tu rze  pa 
n u jące j m an iery  jest upadek  k ry tyk i 
n o rm a tyw n e j. W  sw o im  czasie wszys 
tk ie regu ły  b u d ow y  “d zie ła  lite rack ie  
go b y ły  spisane i sk od y fik ow an e , 
w iad om o  b y ło , że to jest dobre,, tam ­
to zaś złe. O tóż \f p ew n e j ch w ili oka 
za ło  się, że p rzep isy  te j k ry tyk i nor 
m a tyw n e j, jak  ubran ie dorasta jącego  
ch łopca  sta ły  się za ciasne. l i t e r a tu ­
ra rom an tyczn a  zbu n tow ała  się p rze  
c iw k o  ow ym  regu łom  i od rzu ciła  je  
M ia ło  to w 'e le  stron dodatn ich , ale 
także i jedną , b rzem ien n ą  w  skutki 
wadę. R om an tyzm  od rzu c ił nie ty lko  
p rzes ta rza łe  i c iasne p rzep isy , a le ta 
k że  w  ogó le  zasadę ja k :cb k o !w iek  
regu ł. T w ó rc a  m ia ł się stać panem  
w szech w ład n ym  sw e j w o li i p racy

dżinach, ponadto mają powstać nowe 
w ie lk ie  fabryki w Montreal i  Toronto, 
Tworzy się również nowe towarzystwo, 
zorganizowane przez największe firmy ka 
nadyjskie, zajmujące się produkcją lot­
niczą. Będzie ono Kierowaro produkcją 
w nowych fabrykach i k >ordynowato ca­
łą akcję, uUadaląc się w  tych kwestiach 
bezpośrednio z rządem angielskim. 
Misja sir Hardmana Levara zajmuje się 
p rzede wszystkim organizacją produkcji 
wielkich bombowców, ale obok tego  
przygotowuje fab.ykowanie innych ty­
pów samotoków na teren ie Kanady W  
tej kwestii toczą się układy z wielkimi 
firmami w  Vancouver i Fort William, 
gdzie również powstaną nowe fabryki 
Na razie ta kwestia pozostaje jeszcze 
w dziadzinie dyskusji i układów. W ie l­
ka Brytania ,i Kanada pragną usilnie do­
prowadzić do porozumienia w tej kwe­
stii, które rozszerzy terenow o i ekono­
micznie zyski spł/wające na Kanadę z za 
mówień angielskich.

Rząd kanadyjski jest doskonale po 
informowany o pertraktacjach i pracach 
milsji, któ>.a pozostaje z nim w  nieprzer­
wanym kontakcie. Bezpośredniego ukfa- 
du jednak w rokowaniach rząd ketsadyj 
skii nie b ierze , wysunął jedynie zastrze­
żenie przyjęte w  całej pełni przez rząd 
angielski, ze praca nad wykonaniem wi®l 
kich zamówień angielskich nie opóźni 
wykonami a zamówień na rzecz sił zbroj­
nych Kanady. Rząd kanadyjski również 
nie b ierze Odpowiedzialności za zb ro ­
jenia angielskie, którymi kieruje gafc'- 
niet w  Londynie, układający się bezpo­
średnio z przemysłem kanadyjskim. Jed-

I Are nawet to nie chroni ich od dow ciji 

nych rzezim ieszków . N iedawno zdarzył się 
c itkaw y wypadek k tórego o fia rą  padł pow aż 

ny handlarz kam ieni. Zgłosił się do niego 

pew ien  Grek z zapylaniem , czy n ie posiada 

on brylan tów  żółtych ale w iększych  rozm ia 

rów Jak w iadom o, żółte brylanty są znacz 

nie tańsze od b iałych t. zw  , b iało - nebie 

skich". Kupiec postarał się o te żółte bry 

ianty i o trzym ał za nie bardzo dobrą ce 

nę, bo 1400 fran ków  za karat. Po tej tran 

zakcji nastąpiły inne i tak stosunki pom ię 
dzy greckim  am atorem  „żó łty c h " brylan tów  

i kup *m  zacieśniły się.

K iedyś z ja w ił się u kupca ponow n ie ten 

sani Grek i pow iedzia ł, że tra fia  mu się moż 

ność nabycia p ięknych biało - niebieskich 

brylantów . Pon iew aż jednak nie bardzo się 

nimi interesuje, w ięc zaproponow ał nabycie 

ich swemu dostawcy. Pokaza ł mu przy!era 

2— 3 egzem plarze, które w yglądały doskona 

le
K upiec bez wahania zaproponow ał mu 

kupno, o fia ru jąc  po 16.000 fran ków  za ka 

' rat. T ranzakcja  została zawarta. Gdy jed­

nak po k ilku  dniach kupiec pokazyw a ł te 

św ieżo nabyte b rylan ty innemu k lien tow i, 

p rzekonał się ze zgrozą, że by ły  to nie bia 

io - n iebieskie ,iecz zw jk łe  żółte brylanty. 

Okazuje się, że drogą pewnego procesu rlie 

ulicznego można na k ró lk i czas „w y p ra ć " 

brylanty i z żółtych zrob ić  b iało - n iebie­

skie.

Z apom n ian o  p rzy  tym  o rzeczy  sudć 
w ycza j w ażn e j, o tym , że dziełu  sz.u 
ki, nie ja k o  p rzedm io t f iz y c zn y , ale 
w łaśn ie ja k o  w y tw ó r  du ch ow y jc -t 
z jaw isk iem  dw u stron n ym : aby m ogło  
istn ieć m usi być nie ty lk o  ten, k to  je 
stw orzy ’ , a le i ten k to  je  odb ierze , k to  
dozna na sobie je g o  w p ływ u .

T a k , jak  w ie lk ość  w szystk ic li lu ­
d z i gen ia lnych , m ie rzym y  w p ływ em  
ich na ludzkość, tak sam o jest z w ic i 
kością  d z ie ła  sztuki. P rzypu śęm y, żc 
R ob inson  podczas pobytu  na sw e j 
w ysp ie  za ją ł się rzeźbą  i s tw o rzy ł w  
tym  zak res ie  rze c zy  n adzw ycza jn e , 
p rzyp u śćm y  da le j, że m e udało mu 
się sw e j w yspy  opuścić, że zn iszczy ło  
ją  bez śladu np, trzęs ien ie  z iem i —  
Cóż nam  z je g o  zag in ion ych  i nie- 
og lądan ych  j r z e z  n ik ogo  posągów ? 
D zie ło  sztuki, zan im  się jjS p rzekaże 
społeczeństw u  nie ró żn i się n iczym  
zasadn iczym  od te j k a tego r ii z jaw isk , 
co m arzen ie  o w ie lk ich  czyn ach , a l­
bo p ięk n y  sen. Z daw a łoby  się, że to 
w szystko  jeat aż nadto oczyw is te , 
artyści jedn; k to są lu dzie  d z iw n i. 
O czyw is tość  n ie zaw sze p rzem aw ia  
im  do p rzekonan ia .

rtaikowoż cłami nitum musi w  tych kwes­
tiach pozostawać w pełnym porozumie­
niu z metropolią —  i  dzięki temu węzły 
polityczne, ekonomiozc.e i wojskowe łą­
czące je ze sobą, stają się jeszcze ściślej­
sze, oo w obecnej napiętej sytuacji mię­
dzynarodowej jest faktem w ielk iego 
zmęcz unia.

Działalność misji spotkała się z w iej 
kiim uznaniem tak w  Anglii, jak i w Ka­
nadzie. W ielki® sukcesy, które osiągnę­
ła, zawdzięcza gorliw ej współpracy 
przemysłu kanadyjskiego i życzliwej po­
mocy kanadyjskiego rządu. Rząd tein 
utrzymał się ściśle w ramach swo:ch kon 
stytucyjmych uprawnień i obow iązków  
I dal dowód, że Kanada goto ’./a jest 
aktywnie współdziałać w obronie inte­
resów bry tyj sł lego imperium. bezp ie­
czeństwo Angłiii jest dla Imperium pro­
blemem miezywkIej wagi, a pomyślne 
rozwiązanie kwestii stworzenia w  Kana- i 
d rie nowej bazy zbrojeń angielskich na­
pełn iło zarówno Angiię, jak i obywate­
li całego Imperium nową O'uchą. Fakty 
te diowoizą, ze Londyn zamierza w z;ąc 
lak najbardziej czynny udział w rozwią­
zaniu skoinpinkowanych i n iebezp iecz­
nych problem ów międzynarodowych 
obecne, chwili -j ternu właśnie celow i 
służą |egc zbrojen ia, przeprowadzane 
z ogromną energią r, na olbrzymią skałę.

szkankj jednego z m iast sianu Pensylwania 

ua rodaczce, która słynęła ze swoich za lo ­

tów  i dia k tó re j dw aj kupcy zru jnow ali się 

a jeden  studeni popełn ił sam obójstwo.

K iedy owa dama spacerowała ze swą no 

wą ofiarą, rzuciło się na nią dwanaście ko­

biet, rozebrało  ją, wykąpało w smole i wy

U w o ln ien i p rzez  rew o lu c ję  ronm n 
tyczną od w sze lk ich  w ię zów , u rzep l- 
sów  i regu ł tw ó rcy  rych ło  zasm ako­
w a li w  sw ej w o ln ośc i i za czę li nada 
w ać je j  sens coraz obszern ie jszy . —  
P od p a trzyw szy , że k ilku  w ie lk ich  pi 
sarzv  tw o rzy  dzie ła  w ym aga ją ce  w ie 
lu lat. by  je  p o ję to  p ow szech n i*1 i o- 
een iono, u w ie rzy li on i, że m ia rą  w ie l 
kości d z ie ła  jest nie je g o  w p ły w  na 
otoczen ie- a le odw ro tn ie , n ie stopień 
szumu, k tó rym  je  p rzy ję to , a le sto- 
Dień m ilczen ia . T a k  się d z iw n ie  zło ­
ży ło , że s topn iow e cele i środk i tw ó r 
cze zaczę ły  się staw ać coraz b a rd z ie j 
osobiste, in tym ne, d os lrzega ln e  ty l­
ko  dla au tora i g ru p k i osób m u naj 
bliższy eh.

W ia d o m o , że w  tow a rzys tw ie  naj 
w ięce j się cen i tych , k tó rzy  p o tra fią  
m ów ić  na tematy’ , k tó re  obchodzą 
w szystk ich , a p rzyn a jm n ie j w ielu  o- 
bacnych, n a jw ięk szą  zaś w zga rd ą  ob 
darza  się tych,*‘k tó rzy  zaw sze i w->zę 
dzic  m ów ią  o sobie.

P od ob n ie  jest z lite ra tu rą  d zis ie j 
szą. N ie  ty lk o  m ów i ona zaw sze  ly l 
k o  o sobie, a le w  dodatku  m ów i w  
obcym  dla o toczen ia  języku . Cóż dzi

W ń a a
na Kongres zielarski w Pradze

Oa 15 do 19 bm odbędzie się w Pra- 
aze VI M iędzynarodowy Kongres Zielar­
ski, Na konyre» ten Polska wysyła trzech 
delegatów : 2 z Warszawy i pro<ł. Muszym 
siki ag o z Wilna, który m. io. wygi osi na 
kongresie referat naukowy.

Książką ksztaich bawi rozwijaj

Czytelnia t o a ś c *
W ilno , S w . J trza g o  3

O S TA TN IE  N O W O ŚC I 
Lektura szkol.ia —  Beletrystyka —  
Naukow e — W ysyłka na prow incję. 

Czynna od  I I  do i3  ej.
Kaucji 3 zl. Abonament 1,50 zi.

Pośsfecenie n(m3go sasM Uooii  
f u c t a s i  porado! p ^ w g r o ź l i c i e j

i0  bm. o  gedz. 9 w  kapiący Matki 

Boskiej Oistrobraimsikjfij J. E. Ksiądz A r ­

cybiskup ia łb rzy kows' i odpraw i mszę 

świętą na intencję akcji przeciwgruźli­

czej i  dokona poświęcenia nowego sa­

mochodu ruchomej poradni przeciw­

gruźliczej.
Zarząd Oddziału W i;eńsko-Trockiogo 

W  oj ewócizr. lego  T-wa Przeciwgruźlicze­

go uprzejm ie prosi o przybycie na to 

nabożeństwo wszystkich członków, orga­

nizacje pokrewne i współdziałające oraz 

sympatyków i  przyjaciół ruorru przeciw­
gruźliczego.

tarzało w  pierzacli. K ron ika nie 

pow iada, w  czym  musiała się b iedaczka w y  

kąpać, aby zd jąć  z siebie n iezw yk ły  ko­

stium. N iektóre publicystk i am erykańskie o- 

burzyły się na ten zbyt ostry ich zdaniem  

sposób ukarania u w odz id e lk i i dom agają się 

równocześnie w ynalezien ia „d om ow ego " sp » 

sobu ukarania donżuanów l

w nego, że nudzi, że n ikogo  nie ob ­
chodzi, że się je j  n ie słucha? Zw łasz 
cza, że są inne d z ied z in y , gd z ie  się 
um ie za ch ow yw a ć  za jm u jąco , um ie 
się zd ob yw ać  uw agę i bu dzić  em oc­
je , d z ied zin y , k tó re  n orm a ln ie  b io ­
rąc, w yp e łn iłyb y  ty lk o  c,:Qoć za in le re  
sow ań  ludzk ich , k tó re  jedn ak  z bra 
ku k on k u ren c ji -mogą za ją ć  s lanow is 
ko m onupolistyczne. T ak ą  d z ied z in ą  
jest p rzede  w szystk im  sport.

L ite ra tu ra  na to m oże reagow ać 
d w o ja k o : m oże p rzede  w szystk im  
siedząc z za ło żon ym i rekam i poc ie  
szać się teo r ią  upadku  ku ltu ry  i  w i 
dokam i n adchodzące j k a tastro fy . M o 
że także w y ru szyć  do bo ju  o m ie jsce  
należne je j  w  .społeczeństw ie d z is ie j 
•szym. A le  je ś li n ap raw dę w ie rzy  w  
sw o je  w ie lk ie  w artośc i, jeś li w ie rzy , 
że m oże w ie le  dać c z ło w iek o w i dn ia 
d z is ie js zego  i ju tra  to n iech że  w al 
czy  tak, b y  z g ó ry  w a lk i nie p rze g ­
rać. N iech  p rzede  w szystk im  w eźm ie  
do serca zd ob ycze  p ed agog ik i K o ­
n ieczność nauczan ia  dziecka  w  jego  
ję zyk u  m ac ie rzys tym  i um iejętność 
za in teresow an ia  go, sztuką u trzym a 
nia p rzy  sob ie je g o  uw agi.

J e rzy  lia n iew sk i.

Ż flST  HA STRONI!

List mitospy
Nauczyciel polsk iego, Frączak, otrzym ał 

zrana ł.st na różow ym  papierze, ow ianym  

subtelnym zapachem  jakichś perfum . L is t b y ł 

k rótk i: „K ocham  pana bezgranicznie. P rze z  

pana rozum  tracę. Jeśli chcesz w iedzieć, kto 

jestem —  patrz uważnie na wszystkich w  

klasie. O, poznasz mn.e po oczach! Luby!.., 

M oże to szczęście?... Pańska Z.“ .

—  Tan? do licha! —  pom yśla ł Frączak. 

—  Romans... tego jeszcze b rakow ało ! Oczy 

wiście, to n iby owszem... Ale... n iebezp ie­

czne! Tam  do licha, niebezpieczne... W  szko 

le? jakoś n ie bardzo.

Frączak  był jeszcze zupełnie m łodym  

człow iekiem  k tóry  dop iero  co ukończył on i 

wersylet. W yk łada ł w szkole kup ieckie j i 

w jednej z klas g im nazjum  żeńskiego.

—  Oczyw iście, m iłostka m ogłaby się przy 

dać —  znowu rozm yślał, wąchając liścik. —i 

A  jeś lib y  zakochaną była  jakaś z pien iędz 

mi, to, fiu, naraz człow iek  m ógłby M orga­

nem nie p rzym ierza jąc  stać się... Ale jeśli 

jakaś golizna się przyczep iła , o, niech los 

chroni... lim ... Perfum y n iczego sobie...

P ił  herbatę i co chw ila  oglądał i  wą­

chał list. —  Podpis n ic nie przypom ina, a 

ot, perfum y jan-by kogoś trochę... K tóż to 

m ógł napisać? Trudno zgadnąć, m cm  w kia 

«ie  aż trzydzieści dw ie sztuki... Pańska „  Z ., 

Czyżby na literę  Z? K to na Z??? j

W y ją ł nctes i  odszukał, spis uczenie. —i 

B... D.. K... Z... Tu ! Zaśłicka? A leż ta żako 

chana w  matematyku... Zhyszewska broń 

mnie Boże, jeśli ta szympansica... Zmorska..i 

też nie d a j Boże, łazi w  żó łtych  bucikach a 
o posagu nie w iaciomc, czy na dziesięć b ile­

tów  u lgow ych  do kina s ia rc zy?... Zycerska.., 

Ta owszem , owszem... Tempc-iaim-ncik też 

podobno ma...

D okoń czy ł p ir ia  herbaty, jeszcze raz zb li 

l y ł  do nosa ró żo w y  papierek i pow iedzia ł 

półgłosem : —  P erfu m y jakby właśne Zaryć 

kie i... Zw róćm yż na nią pw agę! M oże doj-i 

dziem y do p raw dy?

Tego  dnia m iał w łaśnie w ykład  w  żeńskim  

gimnazjum .

Kiedy już s iedzia ł w klasie przed  rozw ar 

tym  dziennikiem , p rzyszło  mu na m yśl: —* 
Ona radziła zaglądać wszystkim  d > oczu.., 

Ale stąd słabo widać... W yw o ływ a ć  wszyst 
kich kolejno?... Jednak tak... Zu czn ; od Iw 

tery Z... Panna Zycerska —  w yrw a ł

Do stołu zb liży ła  się pulchna brunetecz 

ka o  g łęook ich , czarnyc' oczach.

—  Hm  . to tak.„ hm... p roszęJ O j,.,w ie­

dzieć mi o Janie Kochanowskim ... —  p rze­

mówił, starvjąc s.ę zaglądnąć je j  w  oczy i 
jednocześnie wciągnąć nozdrzam i zapach je j 

perfum —  Proszę b liże j, nie słyszę, hałasu 

ją —  dodał, choć w klasie panowała abso­

lutna cisza.
Gimuazjalistkc odpow iadała, lecz F rą ­

czak nic nie słyszał, starał się jedyn ie d c ji 

rzeć odpow iedz na sw o je  wątpi w o ic i iw je j 

oczach. V- reszcie doszedł do wniosku: —< 

Nic nie ona...

—  Proszę siadać! W ystarczy  .

—  Kapuśnickai —  N i stąd, ni zow ąd  

?aponvnając o swoim  pianie, zadecydow ał

W vd żw ign ęła  się z ta wk w ięcej n iż pel 

aa blondynka, z księżycem  w pełn i zam iast 

twarzy, Z zam iera jącym  semeni w patrzy ł się 

Frączak w  je j oczy, lecz n ie znalazł mc spe 
cjaln ie zasługjąceęo na uwagę... P o  chw ili 

jednak zapa liło  mu się w  g łow ie : p rzyp ły ­

nęła do n iego woń znajom y en perfum .., 

„C zyżby to ona?", pom yśla ł p raw ie głośno.
—  Proszę, o „Z w ie rc ia d le " Reja  —■ 

głuchym  głosem , odw-rócił się, w y ją ł niepo 

strzeżen ie z kieszeni list i powąchał... „Tak , 

tak... Ona. Naprawdę, o n a l" U porczyw ie  wpa 

trzy l się w  oczy Kapuśnickiej. Ta poczern ię  

nała.
—  Ona! —  zaw yrokow a ł.

P o  lekc ji w ych odził z gim nazium  jak  sen 

ny Jak senny jecha ł do szkoły kupieckiej.

U czn iaków  czw arte j klasy7 zastał w nieco 

dziennym , rozigranym  nastroju. P rzez całą 

godzinę w  różnych m iejscach klasy odzyw a 

ło się ledw’o jakby w strzym yw ane chichota 
nie. K ied y in dz ie j k iikuby za to ukarał, dziś 

jednak nie przyszło mu to do głowy.

Postaw ił z dziesięć piątek, z  piętnaście 

czwórek i ruszył wreszcie do domu.

—  Tak... Żebym  liy ł bard zie j spostrze­

gawczy, zauw ażyłbym  już przedtem  je j ja 

k;eś roztargnienie... A  i podczas tej odpo 

w iedzi raz zam iast Reja pow iedzia ła  —■ 

„M aszt"... Zakochaniu zawsze tow arzyszy 

roztargnien ie.

N ie  spał długo w  noc, bez przerw y wą 

chając ró żow y liścik. Śniło mu się, że jest 

już M organem , że zaw ód  sw ój belferski po 

rzucił, że chodzi po W iln ie, będąc na ty 

nie ty lko z Bolw item , ale i z W incukiem  

Markotnym.

Nazaju trz, p rzy  śniadaniu, podczas, gdy 

obm yślał sposób udzielenia odpow iedzi na 

bezcenne wyznanie —  podano mu now y list. 

L ist k rótk i, napisany na zw ycza jnym  paple 

rze, ty le zaw iera ł:
„M ój kolegi Putrament posłał wczoraj 

Panu Profesorowi sfałszowany list miłosny, 
pedpsany „Pańska Z “ . Pon iew aż z Putra­

mentem podczas pauzy pobiłem  się, przeto 

zdradzam  tę jego  tajem nicę. X, uczeń Szj. 

nownego, Pana P ro ieso ra ".
Opr. Jotbu.

NA ROK SIKGLNY! Te c z k i, t o k n is t r y , p ió r n ik i
oraz w szelk ie  m a ie r ‘aly szkolne 

po cenach k o n k u re n cy jn ych . Dia Spółdzie ln i Szkolnych cen y hurtów  t

W ilno , M ickiew icza 5. tel. sfz

Rejestracja drogocennych kainicni

S. H.

i8f 53 rorznitę proklamacji Trzeciej Republiki

i l i i i i i i i

m
m m m  i ^

f i  i l l l .  I l i  p i l i
'IM

okazji 60  roczn.cy proklamacji Trzeciej Republiki, octbyły si<ę w Paryżu m-aon- 
sstacje związków oficerów  rezerwy i b. kombaitamów. Na zajęciu —  momer.t 
rzemarszu związków b. oficerów  i podo ficerów  przed  posągiem Gambetty, 

szefa pierwszego rzędu republikańskiego we Fiancji.

iFezwykła kara za uwodzenie nęzczyzn
N iezw yk łego  samosądu dokonały mie-
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Piszą do nas

Amnestią uczcić wielką 
rocznicą

Za parę miesięcy naród nasz bę-Jzje 
święcić po raz dwudziesty wiekopomne 
dziewo odzyskania bytu państwowego. Jak 
kpaj dtugi i szeroki, zjednoczą się w dniu 
11 Listopada serca i  umysty, aby wspom­
nieć o tym, jak było p rzea  dwudziestu 
laty. Starsze pokolenia, współcześni! w iel­
kich momentów historycznych przeżyją 
raz ieSiCze wspomnienia droższe nad 
wszelkie inne. M łodsze zaś chłonąć będą 
wiecznie żywą legendę o narodzinach 
wolności. Jak kraj dtugi i szeroki pop ły­
nie pieśń legionowa i rozleje się echo 
zgodn ie i rytmicznie maszerujących szere­
gów  wojska, szkół, wszelkich ugrupowań 
społecznych...

Od lat rośnie u nas i pogłęb ia  się tra 
dycja obchodu w ie 'k iej rocznicy. W  roku 
bieżącym rocznica to jubileuszowa. Cyfra 
dwudziestolecia ma swoją wymowę. Rozu­
m ie ją cate spoteczeńsiwo i z natężeniem 
„ozekuje, ci y m w życiu państwa zazna­
czy się dwudziesta rocznica jego  zmart­
wychwstania. VVśród tego  oczekiwania 
odezwał się j<uż glos, będący wyrazem 
zb iorow ej j czujnej myśiijc społecznej, 
wrażliwych sumień i szlachetnych serc. O to 
Kongres Orgainizacyj Kobiecych, odoyty 
przed paru miesiącami w Warszawie, po. 
wzdął jednomyślną uchwalę, że dwudzie­
stoletni jubileusz odzyskania n iepod leg­
łości winien być uczczony udzieleniem 
szerokiej amnestii dla więźniów.

Niech w dni-u w ielk iego święta w o ln o  
łoi odzyskają wolność nieszczęśliwi, którzy 
Dostali jej pozbawieni. Czy gorący ten 
apel znajdzie posłuch tam, dokąd został 
skierowany? Tego na razie nie wiemy. A le 
wiemv za to o wrzaskliwej, małoduszne;, 
nieludzkiej, w  żadnych środkach nie prze. 
bierającej opozycji i reakcji, z którą spot 
nały się u w e pierwSze kroki, pod jęte 
wszak nie tylko w  myśl sprawiedliwości 
1 zasad humanitaryzmu, lecz i w  trosce o 
dobro Państwa.

A  zatem [rzeba, aby społeczeństwo wy 
pow iedzia ło  się w tej sprawie, aby sze- 
rdhi ogó ł ujrzał w jasnym św iefie p raw jy , 
czym byłby wielkoduszny akt przebacze­
nia, którym Państ wo Polsk ie opromieni to­
by dwudziestą rocznicę dźwignięcia się 
c niiewoni. Bowiem amnestia dla w ięźniów 
byfaihy przede wszystkimi aktem przeba­
czenia. JaiKŻe wielką treść kryje to  słowo! 
Jest ono jadn,:/. z fundamentów etyki 
cn.ieścijańskiej Niech pamiętają o  tym

oi, którzy opiekę rad retigią i Kościołem 
stawiają na jednym z pierwszych miejsc 
za d a ń  państwowych A le  przebaczenie 
Jest jeszcze czemś więcej n ż aktem ehi ze 
ściijańsklego miłosierdzia. Tutaj byłoby 
ono dziełem mądrego, daleko w przy­
szłość patrzącego poktyka i wycnowaw 
cy. Państwo nowoczesne powinno się 
opierać nie na grozie i strachu, ale na 
przywiązaniu obywatela i na jego  dobro­
wolnym respekcie dla instytucyj i praw 
państwowych. M ądry zaś wychowawca 
wie, że kara to  lichy, marny śroclsk od ­
działywania na duszę ludzką. W  dzisiej­
szym państwie wymiar sprawiedliwości 
Jest wyklaoniiriem załozeń mądrej polity­
ki i humanitarnej pedagogiki. Ten fakt 
stawia olbrzym ie wymagania wszystkim 
prawodawcom i sędziom. Przed paru laty 
na Zjezdzie Socjologicznym w Warszawie 
rzucono niezmiernie trafną uwagę, '.a 
wiedza, którą powinien posiadać dobry 
sędzia —  w zakresie socjologii, pędnyc- 
giiki, historii etc —  jest całkowicie nie­
współmierna do ubogich środków oódz a 
Iywarnla w stosunku do oskarżonego ja­
ko żywecio człowieka, ni ©dającego się 
ująć w  sztywny szablon paragrafów, e- 
dyinym bowiem narzędziem sprawiedli­
wości jest kara, a główną j aj formą —  
więzienie. Mądry sędzia wie, ze przekro­
czenia praw .w drobnej zaledwie częśc; 
zjaw,aiją się n< podłożu właściwsi zbrod- 
niczości jako świadomej Inklinacji Jo zła. 
W  ogromnej większości wypadków chore 
życie spot acz na, nędza, ciemnota, alko­
holizm ele zamącają pojęcia etyczne i wy 
krzuwiają drogi życiowe jednostek ludz­
kich, w iodąc je w mutry więzienna. A  prze 
sfępslwa polityczne stanowią jeszcze irud 
niejszy do  rozwikłania splot szlachet­
nych pobudek i szkodliwych czvinów. 
ta lw o  tu o błędy i omyłki w sądzeniu.

W ięc  niechże mądremu lecz bezsilne­
mu szafarzowi sprawiecMiwości przyjdzie 
na pomoc mądry wychowawca i zapewni 
go, że darowanie winy i zmniejszeń e ka 
ry — to nie bezkarność i nie anarchia, 
lecz zdrowy środek wyrównania własnych 
błędów i pierwszy krok na dredze ku le­
czeniu tego  co chore, ku wyprostowaniu 
tego, cc u legło skrzywieniu. Czyż przeto 
nie słuszne, cryż rvie tewszerhrmar y/ska­
rane i konieczne, aby jubileuszowe świę-’ 
lo wolności staro się zarazem świętem 
przebaczenia? D; Janina Klawe.

Wycieczka dziennikarska z raiej Polski 
w Hi)wogródczvźn?e

6 bm. o godz 9,20 przybyła do Lidy z 
Warszawy wycieczka dziennikarska w licz 
Lie ikoło 30 osob, która powitana została 
na dworcu kolejowym przez przedstawicieli 
władz, samorządu i organ,zacyj spółdziel­
czych. Uczestnicy wycieczki po Śniadaniu 
w Resursie Polskiej zwiedzili ruiny zamku 
Gedymina, kościół farny, nowy gmach po 
czty, pawilon zakaźny państwowego szpita

la epidem icznego, instytucje spółdzielcze o- 

raz dzieln icę W ygon  (Nowe M iasto). Następ 

nie udati się autocarem  do H uty Szklanej 

„N iem en ", gdzie zw ied zili najw iększą w 

Polsce Hutę Szklaną J. Stollego. Trzecim  

elapein wycieczki była m iejscowość letnis 

kowa, jedyna w  swoim  rodzaju  na Ziem iach 

W schodn ich  —  Now oje ln ia . Z N ow oje ln i wy 

c icczkow icze odjechali do Nowogródka.

Podan a o przyjęcie na nedycyną i farmaclę
ĘJ. S .  B .

należy składać od 25 do 30 września
Dzieaamat W ydziału Lekarskiego I In i- | września rb. 

wersydetu Stefana Batorego w W3r>i>e po 
daje do wiadomości kandydatów na me- 
dycyinę j  farmację, zwolnionych z woi- 

po odbyciu w  r. 193'/'38 czynn-ej 
służby wojskowej, ze podania o przyję­
c ie składać należy od dn, 26 do  dn. 30

Egzamin konkursowy dla wymienio­
nych kandydatów. ubiegających się 
o przyjęcie na medycynę odbędzie się 
w dniu 4 października rb., na farmację 
w dniu 3 października rb.

s p o r t o w y

ilziBń sztafet pływackich
Odbyty się na W illi zawody pływac­

kie w sztafetach. Wyniki przedstawiają 
się następująco:
3X25 m stylem zmiennym dla dzieci:

I. AZS W ilno 10,3. 1) Christa Zdzis­
ław. 2) Juchniewicz Taoeusz, 3) Rączyc, i 
Albin.

II. WKS Śmigły 10,5. 1) Staniszewski 
Henryk, 2) Orzewski S tan isław , 3) Król 
Zygmunt.

4X1J0 m stylem dowolnym pań:
I AZS W ilno 7,50 6 1) Paszkiewicz >- 

wina Eugenia, 2) Slch lerowna (Herska)
(rena, 3) Atirrkiewjczówr>a Wanda, 4) Mi- 
chalczykówna Maria.

II. ŻTGS Matkabi 9.13,6 1) Puosówna 
Ruta. 2) Lichmanćwna Gita, 3) Jotfpwna 
Basia, 4) Gum-anowna Est^"’3,

3X50 zmiennym juielorćw:
I. KPW Ognisko 2.04,9. 1) Pytel A lek­

sander, 2) Ż e b r o w s k i  C z e s t a w , 3) Dem­
bowski Edward.

II. AZS Willrro 2.0° 7. 1) Borko Alek­
sander, 2) Kobza Bolesław, 3) Gali czym 
Stanisław.
4X200 m stylem dowolnym seniorow:

I. KPW Ognisko, 1 2 .2 1 ,8 . 1) Koma'
Aleksander, 2) Stefanowicz Ignacy, 3) Su 
Lctow icz Aleksander 4) Stankiewicz W-» 
claw.

II. AZS Winno, 1 2 .4 0 ,6. 1) Warnickl 
ierzy, 2) Pim pcki Mieczysław, 3) Kurccz 
kin O lg ierd , 4) Szczyrbuła Jerzy.

lii, RKS ,fElektri,t" 12.48,4 1) Belko,
2) Wróblewski, 3) Marłyniienko, 4) Mat- 
wiejczyk.
4X25 m stylem klasycznym dla dzie<

I. KPW Ognisko, 4.31,4. 1) Nawrocki 
Ireneusz, 2) Morawski Ryszard, 3) Tywo- 
nek Edward, 4) Bek a senes Wacław.
4X100 m styl klasycznym dla seniorów-

i. AZS W ilno,. 6.06,1. 1) Pinapidei
Mieczysław, 2) Kuroczkin Mikołaj, 3)
Gwiaździński Stanisław, 4) Jasiński Ed­
ward.

II. KPW Ognisko, 6,19. 1) Żebrowski 
Czestaw. 2) Nartow.cz P W ',  3) Uszak 
!a.n- 4) Niewiadomski Władysław.

4X'*00 m stylem klasycznym pań:
I. A Z S  W ilno 3.57. 1) Minkjewtózów- 

na Wanda, 2) bohdanowiezówna Mara, 
31 M'chaikzor.kowr>a Maria, 4) Cieńska 
Helena.

II. ŻTGS Makaibi, 1 tJ 20 1) Puosówna 
Ruta, 2) Lichtmanówoa Gita. 3) Joftowna 
Bas»a, 4) Guimanówna. Estera
4X50 m stylem klasycznym Junifirów:

!. RKS „E M N i- it " ,  2.54 6. 1) B ie law ski, 
2) Żyłuk, 3) Brzozpwsiki, 4) W ojtkiew icz.

3 X 1 0 0  m stylem zmiennym p a n ó w  
f, AZS W i'no, 4.15,4 1) Piotrowicz

Władysław, 2) Jasiński Edward, 3) W er- 
niickj Je“zy

II. KPW Ognisko, 4,18 1) Pośndk Sta­
nisław, 2) Niewiadomska Władysław, 3) 
Stankiewicz Wacław.

III. ŻTGS Makebi, 4.40 4. 1) Nalkin 
Szymon, 2) Maszelniik Szmuel 3) Rudnic­
ki Lew.

3X^00 m stylem zmiennym pań:
I. AZS Wiilno, 5.51,3 1) Kopelówn* 

Maria, 2) Horska Irarra, 3) Mrchalczon- 
kówna Zinaida.

5Xm styfem dowolnym panów:
I. KPW Ognisko, 2.52 3. Kosarsk' A lek­

sander, 2) Legunek W acław 3) Stefano­
wicz Ignacy, 4) Subotjw icz A'eksander, 
5) Stanikiew-icz Wacław.

II AZS W ilno, 2.56,6. Wernickj Jerzy, 
2] Wawrzyński 1 adeusz, 3) Koykozowicz 
O lgierd, 4) W erbiiis Jan, 5) Szczehbuła 
Jerzy.

5X25 m stylem dowolnym dla dzieci
I. WKS Smugly 1.33,3. 1) Peszyński 

Olgierd, 2) Liminowicz Józef, 3) Saaow- 
stki Stanisław, 4) Król Zygmunt, 5) Eoruc- 
kj meczystaw.

II. AŻS W ilno. 1.38.5. 1) Garoieu O l­
gierd, 2) W isrowały W ito ld , 3) Zaremba 
Władysław, 4) Małachowski Czestaw, 5) 
Raczycki Albin.

III. KPW Ognisko. .140,2. 1) Bekase- 
nas Vv'acłew, 2) Pietkiewicz Bohdan, 3) 
Zaijewskń Karol, 4) Nawrocki Ireneusz, 
5) G oyolew icz Wacfaw.

5X50 m stylem dowolnym juniorów:
I. WKS Śmigły. 3.03,6. 1) Olechnoy cz 

Jerzy, 2) Róncrko Jan, 3) Połekow Aleksy. 
4) Mtodecki Andrzej, 5) Łoś Antoni.

II. kKS „E lek trit". 3 05 1) Szot, 2) Ja- 
gm lcw icz, .3) Rakowski, 4) Rusiecki, 5) 
Paszkiewicz.

5X50 tn stylem aowclnym  pan:
I. AZS W ilno. 4.30 2 1) Paszkiewiczó- 

wna P-ugenia, 2 ) Hocsna Irena, 3) Siefa- 
•nowiczówna Kazim ierc, 4) Michaiczon-
kówna /wada 5) Skorukówna Zinaida.

II. ŻTGS Mpikabi. 5.40,3. 1) Puosówna 
Ruta, 2) Gutmainówa Estera, 3) Lkhtma- 
nćwna G ila, 4) Joffówna Basiia, 5) Cka- 
iówna Zisa.

10X50 m stylem dowolnym panów:
I. KPW Ognisko. 6 02. 1) Kosarski, 

2) Legunek, 3) Pytef, 4) Dembowski, 5) 
Stefanowicz, 6) Komar, 7) Komorowski, 
8) Wenękowicz, 9) Subotowicz. i0 ) Stan- 
k iew,cz.

II. RKS „E iek .n t '1. 6.08,5 1) /Aa'wiej- 
czyk, 2) Martynemko, 3) Jagintowicz, 4) 
Wróblewski, 5) Rakowski, ó) Rusiecki, 
7) Hw»z, 8) Paszkiewicz, 9) Bielawski. 
10) Szot.

W  pnktacj, ogólnej zwyciężył AZS—  
121 pkt przed Ogniskiem KPW —  93 p., 
WKS Śmigły —  61 pkt.. ZWakab, —  45 p., 
RKS Elektrit" —  39 pkt

Mistrzostwa tenisowe Wilna

Postulaty Ziem Północno
w  oh rotach towarowych między

Niedługo odbędzie  się w W arszawie 
po Wed zonie komisji mieszanej dla kon­
troli obrotów  towarowych między Polską 
a Tar ją. Prz.edm.otem obrad komisji 

ę  .ne e  inityiw ie ustalenie ko-nfy.igen- 
u i nosa towarów prZy wzajemnej wy­

mianie towar, iwei mia^ l. , _• ■... . ... . m iędzy obu krajami
na III , IV kwartał roku ^

Ziem ie Północno-Wschodnie są w 
znacznym stopniu z a k r e s ,  v  ,-3 w rdz- 
szerzeni z wvm|any towarowej z Francją. 
Eksportujemy do Francji len mr|. .  
szych ilość,ach drzewo, zioia leczn cze 
teki, grzyby. W  sezon;® 1937/38 r. za- 
znaczyt s-ię poważny eks,p0rt skrzynek 
radiowych, przy dobrych warunkach płat
"ości (gotówka), który lifż w II kwar |ale 
dostał zahamowany ze względu na nje- 
P'zyznanie przez Francję odpow iedniego
l' 0'"i'ynge,ntu.

Na (en moment powinna by zwrócić
3 wzmiankowana komisja w toku 

Sw°'ch  obrad. Eksport skrzyr.ek radio- 
’*/ych z naszych ziem do Francji ma duże 
rn°'żIi,vvo3ci Chtonny rynek francuski nje 
"st ieszcze dostatecznie nasycony tym

artykułem i możność sp-zedaży tam zna­
cznej id oś ci skrzynek me ulega kwesiii, 
zwłaszcza, że ludność Francji, co zresztą 
~aznecza się już i u nas, w Polsce, p rze­
chodzi z tańszych aparatów radiowych 
n adroższe.

Tu w łaśrie powstaje zagadnienie o 
w iele ważniejsze, niż eksport skrzynek—  
mianowicie rzucenie na rynek francuski 
większej ilości gotowych radie odoorm- 
ków, których zibyt rokuje jak najlepsze 
nadzieje i ze względu na cenę t&gu to­
waru kalkulowałby się znacznie korzyst­
niej. Toteż Polska powinna wysunąć kwe­
stię kontyngentu na skrzynki i aparaty 
radiowe i wywalczyć dla naszego prze­
mysłu rynek francuski w tym zakresie.

Drugą niemniej ważną sprawą jest 
ulo*kcwanie naszych wyrobów szklanych, 
przeważnie szklan&j galanterii, na rynku 
francuskim. Dotychczas eksport lago  ar­
tykułu natrafia! na przeszkodę w postać, 
braku kontyngentu, wywożono z naszych 
ziem jodynie n iew ielk ie iiośai szkła do 
kolonij francuskich, głównie A fryki Pół­
nocnej, gd zie  cieszyło się ono znacznym

Dopiero teraz przypomnieli sobie 
tenisiści Wilna, że warjo jednak zoiga 
mzować orzyna mniej na zakończenie 
sezonu :aki i t urn .ej z udziałem graczy 
nia tylko W ilna, lecz z innych miast 
Polski.

Powiedzieliśmy: P©o koniec sezonu. 
W iaściwie, to me mieliśmy wcale sezo­
nu, bo nie można nazwać pusiego bez 
żadnych rozgrywek okresu, sezonem. Dla 
czego nie oyto zawodów, dlaczego nikt 
nie postarał się o z o rg e r  izowanje ani 
w czasie wiosny arr podczas lata jakie­
goś turnieju międzyki b ow ego , po z os ta 
nie ta.emnicą tenisistów wileńskich. 
Dobrze, ze przynajmniej teraz wzięl, się 
do roboty. Liczą o*"'' ’ ne to, że 17 i 18 
września na kortach przy ul. Dąbrow­
skiego zbierze się w W ilnie sporo gra­
czy z: B ia łegostoku , Grodna, Brześcia,

■Wschodnich
P e *sS są  a  F f a i^ h t

powodzeniem. Do samej zaś Francji, Jc#ó- 
rej przemysł szklany " :e  jest w  stanie 
zaspokoić znacznego zaptoirzebowainia, 
id zie  w w ie lk ic h  ilościach szkło z C z cc 10 
stowacji, dysponującej dużymi kontyn­
gentami, oodczas gdy Polska, co jesl 
charakterystyczne, otrzymała kcniyngan- 
ty przeważnie uszczuplone w  porówna­
niu z kontyngentami z Jąt ubiegłych. 1 tu 
więc są duże możliwości, które po»';nna 
by Polska wyzyskać i dla naszych hut 
szklanych zdobyć r y n e k  francuski.

W  zakresie importu z Francji Zierme 
Ptn.-Wschodnie zainteresewne są w sp-o 
wadzeniu fcrnieru, specjalnie przystc 10- 
wanogo do wyrobu skrzynek radiov ch 
i produkowanego we Francji, a którego 
my w kraju nie produkujemy W łaści­
wości ,jakie nadają te forn:etry radio­
odbiornikom, przyzwyczaiły do mich pub­
liczność francuską —  i wyrabiane z nich 
skrzynki i aparaty cieszyłyby się znacz­
nie w/óększym popytem, niż sporządzona 
z naszego, kra jow ego surowca.

I o tym pcwinnaby pamiętać komisja 
kontroli obrotów. fen)

a być może, że j  z Waiszawy Mówi się 
o zaproszeniu Ksaweiego Tłoc>ryńskie­
go, lecz w sprawie tej nie zapadła jesz 
cza ctecydująca uchwa'a. W  każdym 
bądź razie mistrzostwa W ilna zapow ia­
dają się interesująco, chociażby z tego  
względu, ze będą to pierwsze i zapew­
ne już ostatnie w tym roku rozgrywki 
tenisowe.

Trudno iest zorientować się. i v/ po­
ziom ie i w ludziach.

Interesuje nas przede wszystkim 
forma jnż. G rabow ieckiego, który 
p rzez szereg iat był napepszym gra­
czem Polski Pó lnocno Wschoorwej. On 
też będzie  niewątpliwie faworytem gry 
pc,edyńcze.j panów.

Szczegółowe omówieni poszcze-oó!- 
nych konkurencyi przeprowadzimy do­
p iero  po zamknięciu listy zgłoszeń. Za­
wodnicy, którzy przyjadą do W jlne b ę ­
dą korzystać z daleko idących zniżek 
kolejowych.

Treningi bokserskie 
d!a początkujący th

W  celu spopularyzowania pięściarstwa 

wśród m łodzieży na terenie m. W iln a  Okrę 

gow y Ośrodek W . F. —  W iln o  organizu je 

kurs dla początkujących.

Tre-ningi odbyw ać się będą na sali Okrę 

gowego Ośrodka W . F. dwa razy w tygud 

niu t. j. we w tork i i czwartk i od godz. 18. 

W p isow e wynosi 0,50 zł.

Uczestnicy zgłoszeni poprzednie, wpisowe 

wego nie opłacają. P rzed  rozpoczęciem  za­

praw y należy poddać się badaniu lekarsKie 

mu w  Poradn i Sportowo - Lekarsk ie j przy 

ul. W ie lk ie j N r 46. Badane bezpłatne.

Zapisy p rzyjm u je  codziennie kancelar'a 

O kręgow ego Ośrodka WT. F  — W iln o , ul. 

Ludwisarska N r 4 w  godzinach urzędówycli 

(9 -1 5 ).
T ren ingi p row adzi dyplom ow any trener 

Polsk iego Zw iązku  Bokserskiego p M otor 

ski Feliks.

Hotel EUROPEJSKI
w W I L N I E  .

Pierwszorzędny — Ceny p-zystępne 
Telefony w pokojach. Winda osebowa

Kiedy pojvSf?;nic w Witcie 
kluO szkolny

Szkolne zę'w>dy pływackie, które 
miały się odbyć 11 września zostały 
przesunięte na termin nieco późniejszy.

Jednocześnie komunikujemy, że szkol 
rve zawody lekkoatletyczne, które są rok 
rocznie najv iększą rew ią sportową mło 
dziieży szkolnej w W iln ie, zorganizowa­
ne mają być w  pierwszych dniach paź­
dziernika.

Okres tych kilku tygodni, rmod/isż 
poświęć' treningiem.

Mają się również odbyć szkolne re ­
gaty ż&glaiskle w  Tronach. Term :'n nie 
został jeszcze ustalony.

Coraz częściej mówi się w W in ie  o 
powsianiu szkolnego klubu ^portowego. 
Ife jest w tym prowdy trudno dor'e ( bo
0 powslair iu uczniowsKiegc klubu mówi 
się v/ W Pnie od daur/ch.lat 15. Jakoby 
w iym r<jku sprawa ta zosjała ostatecz­
nie przychylnie załatwiona i klub po­
wstanie. Prezesem ma zostać Konstanty 
Pietkiewicz z gim. Adama M ick iew i­
cza. Pobsianie uczniowskiego klubu spor 
tow ego  w W Tm e spotkałoby się r;e - 
w ąip jiw ie z ogrommm Uznaniem i po- 
parciĄm władz sportowych Wilna Mlo- 
dziez szkolna mogłaby nareszcie upia- 
wiać czynnie sport i rywalizować mię­
dzy acrbą w  normalnych warunkach

Powstanie szkolnego kluDu sporto- 
*^ego w  W iln ie mlałocy ogromne zna­
czenie w  rozwoju naszego życia spauo- 
w eyu  w  W iln ie. Trzeba v/iąc dołożyć 
wszelkich staraii.. żeby jak najprędzej 
mógł ipowstać w W ilnie 'd co rze  zo rga ­
nizowany i t>a zdrowych postawach za­
łożony Kiub szkolny.

Uchwały Mśądzynarodowego 
Komitetu Oitmp iskiego

Pod przeą odniiclwerr. sweco prze­
wodniczącego, p. Baillet-LatooKa, ob 'a- 
dowtd w bruksali pełny wydział wyko­
nawczy Międzynaioaoii./iego Komitetu 
Oilimpijskiegc,

Jak juz donosiliśmy, na posiedzeniu 
tym uchwalono d-f '.mitywnie ipowjerzyć 
Szv/aicari'i (St. M o r i'z ) zorganizowanie 
zimowych igrzysk olimpijskich w 1940 r.

O  zi rganizcwanie igrzysk riiitowych
w r. 1940 ubiegały się trzy miasta Sl. 
M ori;z, l ahti i Lake Placid. Propozj cję 
amerykańską (Lake Piącid) odrzucono z 
powodu zbyt wielki"-) odlep-'ości od kra 
jów ©ui-rpejskich. Kandydatura Lahti 
(Fiołand'a) odpadła gdyż miasto to nie 
posi sda odnowiedm iego toru bobslejo­
wego. W obec tego wyo-amo St, Moritz, 
gd z ie  zresztą przed 10  laty miały już 
Faz miejsce igrzyska zimowe

Program V Zimowych Igrzysk Ol-m- 
p ’,skich defin itywnie oibejmie: a) zawody 
bobslejowe, b) iazdę szybką na łyżwach, 
c) jazdę figurową na łyżwach, d ) hokej 
na lodzie. Oiimpajsk' program  narciarski 
obejmuje: kombinację alpejską kombi­
nację norweska orez patrolowy b ieg  woj 
skowy. Jednak punkty narc.arskie trakto 
wane będą tylko jako pokazy.

Następn'e na posiedzeniu uc! walono, 
że letnie igrzyska o i mpijskie w  Helsi-ng- 
forsie rozpoczną się 20 kpea 1940 r, i 
zakończane zostaną 4 sierpnia Program  
igrzysk telnich rozszerzony' zos farie  o na 
stępujące dysc/ip'".ny spartow e: regaty
kajakowe, turniej piłki wodnej i  turniej 
piłkarski (prócz komkurerorj t. zw. kla­
sycznych). Nie będą miałv miejsca tur­
nieje: pitk ręcznej koszykówki ? hoke,a 
na trawie.

Lśqs» spałuje ~ c  Diłkarzy 
e sy r.‘e udzfetali wywiadów

Ostatnio w prasie ukazują się często wy 
w/ady, w których poszczególni piłkarze wy 
tuszczają swoje osobiste poglądy na roze 
grane zawody

Zarząd Ligi, uważając, że poglądy te są 
często niezgodne z faktycznym stanem i no 
szą pierwiastki podburzające i szkodliwe dla 
przeciwnika, prosi o zwrócenie uwagi zawód 
nikom, że podobne własne enuncjacje w pra 
sic uważa za nieodpowiednie. Wydział gier
1 dyscypliny L'gi zwr3 ca się z apelem do 
piłkarzy o nieudzielanie wywiadów praso­
wych
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I I H ciągnienie
b ł i f t m t  w g r a n e

Stała dzienna w ygrana 5.000 
Imadła na nr. 75884

50.000 zł.: 26102
10.000 zł.: 3103
5 .0 0 0  zł.: 18265 100024
2.000 zł.: 17749 19423 z j411

34110 34012 54846 55332 59713
00734 61913 81342 87962 39359 
91004 141446 142400 150229

1.000 zł.: 1324 8217 9300 13870 
14276 1617$ 19797 28457 33518

45333 
63941 
81573

37287

51967
77493

96866

39275 
62106 
80289 

105452 
119754 127416 
149637

45751 
65961 
82239 

109428 
127833

50203
75902
85369

116775
149198

Wygrane po 250 zł.
47 77 80 222 80 326 67 478 536 91 

676 756 86 1342 88 583 715 42 70 a52 
84 2035 138 69 397 419 26 60 518 660 
718 818 32 3067 128 254 313 401 2 "-11 
607 731 83 4207 356 94 420 61 702 
25 95 863 511 5057 59 166 210 12 15 
20o 346 94 478 540 65600 6075 3Ai  
4 *  428 539 76 641 707 806 51 925 20 

-55  7120 215 44 90 369 74 731 41 78 
532 760 718 56 64 85 8143 45 58 3P3 
458 835 78 900 46 68 7051 152 630 76 
94 746 66 79 889 10071 100 30 39 268 
317 461 613 33 11278 20 307 88 635 
58 790 854 92 901 53 82 12120 49 59
88 269 365 505 45 612 63 928 68 13194 
302 18 43 494 527 648 710 69 94 965 
14231 77 434 690 861 15143 56 285
322 *51 675 92 843 997 16020 124 58 
221 79 354 413 20 56 76 534 58 89 615 
67 81 848 74 580 17117 419 665 68 
7*8 834 63 908 62 18010 17 234 23 318 
*7 461 595 606 42 899 19245 355 429 
tto5 735 39 809 49 921 63 86

20151 96 213 96 591 606 740 21071
89  134 229 36 357 462 75 78 515 69 
074 762 870 97 22083 97 559 634 58 
708 827 60 68 87 591 23046 121 34 
275 20 312.59 95 67^ 701 805 14 902 
82 24001 20 69 68 217 95 590 96 99
S70 97 25247 90 311 85 429 87 512 21
615 71 51 803 85 947 26012 184 228
30 316 92 410 33 35 566 620 40 50 
713 857 95 85 930 33 27054 91 153 
286 322 90 92 459 531 40 62 28376 474 
6u6 34 92 708 211 36 95 29035 332 55 
50 8644 20 30043 156 115 318 455 83 
520 648 68 745 57 989 31043 46 62 
198 226 96 642 49 750 802 5 40 41 910
90 32004 279 398 551 95 702 31 815 22 
33025 103 52 394 466 503 15 704 804 
27 61 64 909 13 47 34019 62 150 36'. 
99 93. 865 919 20 35014 54 218 680 
7*1  36018 19 94 253 su 484 632 947 
fil 89 37178 201 23 51 652 901 69*85

38124 39 88 435 636 787 802 958 
39108 73 82 92 209 335 416 39 76 
’548 74 611 76 758 912C9 92 40306 
71 72 586 920 41021 40 123 252 
564 750 73 49212 324 497 515 C76 
803 lw 46 930 43131 75 218 310 
558 727 44040 73 137 66 232 65
31 r 472 92 650 "0  760 57 69 89 
45068 77 115 91 296 671 88 707 
46021 130 202 25 74 98 574 736 89 
888 922 63 17017 34f 480 657 1 0 
956 48020 38 88 157 346 460 98 549

81 610 64 731 847 936 48 18 49263
350 87 90 439 78 955 83 v37 878 
50015 56 115 20 56 333 08 4%  64-1 
88 781 51007 202 628 52 842 52186 
211 16 50 470 94 518 3u 639 714 
826 915 62 530CJ 126 257 476 602 
37 54089 221 40 186 571 98 610 68
76 713 66 852 992 55065 108 496 
514 22 c*6 81 7L6 90 56011 85 189 
218 51 484 564 710 95 814 63 916 
55 57178 204 96 *02 ‘ 4 529 81 89
602 30 786 826 975 81 58060 141
81 93 238 481 536 43 61 618 744 
009 13 59015 38 207 ilu  628 60328 
410 513 58 67 614 61047 321 62 67 
591 818 911 62001 15 21 88 U 7  
251 70 370 83 407 ±8 709 59 801 61 
63270 S2 t 428 0 >,13 71 80 92 185 
>13 26 556 424 TO 504 94 S  >5
736 84 65213 234 370 519 68 88
862 -1 563 6604 4 358 305 547 871 
67 072 93 123 68 384 46: 561 645 
754 851 935 68U01 83 152 ‘->32 45
351 *±5 41 514 20 47 58 637 84 87 
79- 301 985 69075 155 69 201 406
27 543 746 78 925 58

70085 102 11 432 544 81 82 88 
683 87720 57 60 833 930 71203 418 
87 599 670 85 808 32 933 42 72029 
66 144 302 439 71 548 721 875 77 
940 7310 71 232 307 21 31 405 21
28 538 642 54 739 890 74259 303 
430 688 747 60 79 837 916 37 48 
75011 137 226 38 412 519 67 94 
793 76378 552 600 20 827 60 88
969 77133 216 376 549 87 615 21
996 78134 208 40 64 443 62 540
628 919 79067 72 139 61 261 87
363 67 654 763 928.

80031 68 30 55 316 20 79 454 60 
509 19 16 41 59 641 62 760 875 
96 81254 425 530 610 49 712 903 
25 82002 -106 84 203 47 71 364 85 
619 96730 81 808 928 65 8309S 121 
296 384 95 534 65 672 765 933
84052 53 125 33 603 781 98 234 
902 26 85262 358 76 729 86 811 
950 86042 145 89 215 88 447 58 
625 59 90 834 968 87079 196 520 
669 997 88049 178 292 422 583 608 
896 900 89011 22 86 174 556 607 
9 834.

90146 86 255 30 j. 21 26 71 431 
581 670 838 900 29 91066 97 308 
54 403 937 45 92164 233 37 61 339 
527 639 83 734 36 93231 321 447
77 85 548 815 58 77 774 68 94021 
295 336 61 591 989 95030 76 96 217 
318 94401 12 695 867 978 96212 
457 70 654 737 877 97184 9109 533 
608 90 717 838 98021 52 164 94 
48 92 99 485 576 99 638 709 61 
915 9901 171 88 241 303 538 654 
943.

100056 58 406 505 73 858 928 101084 
175 337 42 816 27 903 65 ±02035 53 
206 63 409 38 547 91 103191 440 620 
895 902 104041 42 94 169 305 411 508 
87 897 105193 325 27 488 90 502 788 
969 92 93 106440 518 48 70 797
107139 42 354 617 37 787 989 108253 
365 547 61 681 952 109008 119 51 94 
388 511 18 24 640 803 10 37110070 
72 316 480 600 794 111058 160 602 
85 705 66 908 112064 65 97 196 423 
606 908 113177 247 362 513 26 51 79 
85 638 822 58 932 114033 74 103 32 
52 451 628 706 23 936 70 1150*7 156 
288 365 433 626 28 59 790 818 989 
116159 233 3 84 548 7 4 669 93 728
926 28 36 59 117229 394 567 695
118162 463 651 777 870 984 119019

111 222 48 80 318 22 430 655 781 930 
120063 87 280 372 407 535 645 08 97 
712 887 914 56 121385 520 26 57 69 
95 660 74 742 68 815 25 931 50
122209 93 341 402 515 663 863
123339 424 547 77 628 75 89 743 53 
124125 43 58 29 387 98 *28 93 5117 
668 738 833 69 950 125197 235 422 
654 776 126110 81 212 303 5L 474 607 
784 955 127034 59 87 161 202 304 
502 64 606 72 758 873 *28063 221
44 59-’  602 736 846 75 78 905 129180 
>38 429 547 619 74 716 971 

1300C9 166 84 400 58 542 604 22 
13128 592 509 13 40 80 70j  0'. 873
909 77 97 132025 550 84 5±1 13328± 
352 74 559 655 72 89 947 57 58 13*038 
48 328 185306 103 329 406 o50 92 
136223 76 406 32 597 607 24 737 941 
137124 488 557 87 650 79 78* 850 55 
58 65 138028 57 337 62 64 76 8* 618 
724 euO 139253 90 381 90 458 719 892 
922 140123 3 l 1 442 69 783 80* 8 89 
988 141148 2u9 444 533 56 674 757 
811 16 43 906 142052 201 3 i3  499 
619 75 86 758 812 33 53 56 95* 77 87 
143331 *2  452 558 628 56 738 884 
979 97 141286 302 442 77 8u9 962
145042 69 144 83 255 35a 427 507 661 
84 837 51 923 146624 73" 54 899 
147095 138 459 522 682 95 735 859 
950 148137 49 263 326 49 482 95 556 
709 21 53 830 149009 120 209 309 47 
427 741 808 150369 98 438  56 81 541 
959 151158 229 353 429 97 698 867 
91 936 71 152011 159 214 33 343 o9 
87 513 707 857 931 89 99 153142 676 

9 928 53 154087 153 253 30u 45a 
56 57 70 578 607 705 oOu 56 96 155046 
145 76 453 76 569 607 50 69 87 707 
23 83 98 156198 237 40 304 24 99 432 
43 76 582 696 823 157361 *3^ 64o 805 
914 24 158080 148 294 322 8* 4 i7  82 
91 663 913 35 77 78 79 159176 233 
310 50 402 648 743

iii ciągnienie
uUwne wygrane

Stała dzienna w ygran a  20.000 zł. 
padła na nr. 19820

10.009 z ł. :  5008 29352 81134 118511
5.000 z ł.: 7685 54582 98109
2.000 z ł. : 9495 17055 24958 3 o ll4  

31803 40995 41438 43561 49037 58300 
59285 71726 89478 130117 141370 
142335

1.000 zł : 2704 3457 5369 10974
11848 20084 24*95 29976 41739 42573 
43194 6031„ 64307 74100 75371 76975 
73099 93105 96052 100597 101857
102052 115118 131457 132979 136365 
142816 143171 144874 1515JS 152429 
152716 155109 155232 157945

Wvgrane po 250 zł.
266 324 401 681 1426 650 51 753 

888 973 213 719 41 869 948 3294 98 
414 573 648 4129 98 258 343 665 765 
838 5u95 137 406 16 698 760 884 995 
6027 546 627 710 842 93 70l)6 37 
161 823 907 8201 335 9103 78 221 841 
79 92 99 980 88 10073 278 453 727 82 
836 950 11098 177 416 679 80 726 85
950 12122 234 428 626 709 502 13183
308 454 567 81 656 14253 700 68 984
15191 243 340 426 32 47 814 16127
286 357 428 591 770 95 826 942 55 65 
17053 221 624 737 97 837 18429 64
782 19160 648 881 20254 410 8a9
21287 543 78 934 22181 613 944 230u8 
97 202 44 389 2130 852 25048 372 710 
26182 78 537 *12 27 893 905 27147 
647 28226 558 734 29050 456 798 30017 
616 842 991 31036 131 413 520 824 
983 32296 823 33194 233 477 541 684 
726 882 926 34021 65 332 35088 113
646 942 36071 157 218 358 479 638
767 910 37082 184 590 601 12 23 83

734 38048 472 587 737 809 31 39184 
529 43 79 40015 77 303 750 41324 418 
583 701 804 902 42304 58 747 43134 
583 437 935 4443 746 52 906 45015 140 
513 603 8 97 40263 331 51 61 423 35 
730 95 858 47293 28 63 622 91 48485 
823 5 944 49C4, 103 63 780 50052 69 
78 82 278 7oO 946 61061 282 386 570 
952 52047 448 595 53053 77 978 54938 
64 977 95 287 572 94 986 56037 159 
443 47 527 706 860 57218 90 ?49 86 
820 58017 48 130 708 59160 889 459 
720 894 97

60O±7 543 88 994 61217 419 37 682 
62154 58 565 63262 467 725 49 905 
64170 523 698 903 61 65224 757 882 
8*  t>6938 68151 235 607 912 68105 102 
93 662 819 69203 770 70737 71103 813 
22 720-17 58 784 949 73494 757 880 
74019 165 860 750114 124 241 5;)5 98 
7^094 396 609 90 903 78154 78 42C OJ 
511 685 956 91 79510 658 846 947 90 
30164 238 360 87 466 87 693 9> 751 
843 54 81005 297 399 420 85 648 82113 
345 61 816 74 87 83003 353 401 649 
84188 61 272 418 63 562 732 968
95009 2b9 399 699 791 86466 85 870 49 
387 468 6t>6 931 88031 321 555 622 860 
89093 283 S4 484 797 90086 362 6*9 
95 991011 150 292 378 466 905 34
92006 19 33 120 444 516 67 93464 559 
629 953 94030 179 6*10 57 815 95262 
9o062 540 805 35 97118 340 546 602 86 
718 42 80 98265 405 23 562 716 58 
99093 159 283 377 508 15 942

100004 65 574 967 101628 983
102161 668 733 884 103765 61 104281 
588 450 105172 203 15 343 539 838 43 
47 984 106301 40 580 883 107687 716 
808 108897 914 15 83 110015 177 423 
112160  308 623 850 113306 606 906 20 
98 114075 362 67 65 693 770 *99
115082 5J5 1160U 293 450 55 500 31 
608 966 117079 335 558 654 118022
180 431 58 519 119035 491 96 120230 
97 525 121229 363 828 122510 65 64o 
801 938 53 123049 100 556 64 88*
124227 675 832 125140 263 49* 126060 
127029 406 65 128008 59 343 77 434 
505 129502 29

130172 594 692 811 90133 131201 
412 925 35 132016 159 534 795 13375 
952 34055 72 224 60 6J &99 978 13506 
72 115 52 276 136054 104 32 137 2649 
57 735 822 928 38 138 189 208 468 509 
729 44 ;39483 513 794 14004* 72 164 
418 32 514 683 786 956 141018 120 
909 49 142376 4ól 55 91 41 1*3175
239 337 4 601 825 50 934 144095 98 

108 741 949 145053 71 081351 829 
146921 232 590 147086 I 48 I 66 205 49 
15 69 868 149316 845 95 

150018 91 181202 440 660 151026 74 
136 55 464 52 566 I 56 633 793 152303 
421 579 814 922 153255 416 692 792 
854 917 154085 120 85 939 155019
156575 157110 257 341 701 26 941
158557 840 967 159017 431 534

IV ciągnienie 
Wygrane po 250 zł.

31 130 344 905 40 1013 108 92 801 
963 2209 10 47 415 925 71 692 731 
830 990 3273 364 640 803 97 4038
253 98 419 925 688 8 l7  5162 260 864 
5105 15 177 564 7105 485 806 909 50 
90 8017 160 54b 94 727 907 13 20 43 
9010 46 56 98 332 546 838 912 71 78 
11053 103 69 339 403'501 19 23 646 
736 51 895 919 12211 434 80’ 25 940 
13193 250 51 11 690 14108 23 534 42 
63 98 866 15x20 99 373 482 628 766 
16122 274 577 922 27 17186 253 545 
706 803 18321 456 665 93 746 831 68 
72 19124 240 308 440 97 542 20321 
679 741 866 902 83 21143 343 590 624 
75 711 949 22321 414 546 566 975
23077 204 433 59 599 825 24504 38 
78 642 25116 403 684 794 9S1 26057

202 404 68? 634 760 819 17 27213 74 
365 447 588 679 731 817 32 28031 21 
36 130 334 47 63 2810 70 962 2919.. 
534 48 668 796 862 983 30346 587 
790 921 31235 522 772 32174 232 522 
32174 232 959 427 891 958 34014 16 
192 35181 514 350 87 36425 5! 717 
3( 84 37010 175 276 560 689 723 8 l l  
908 38107 i 24 92 783 850 905 31
39059 80 176 288 517 22 739 819 80 
93 999

40146 375 611 756 62 41258 498 826 
27 32 42029 238 333 80 43330 629
745 857 915 44432 590 C46 63 749 81 
801 34 997 45034 368 422 24 755 53 
716 942 46*86 315 674 89 942 47054 
104 19 84 546 551 867 96 48215 328 
464 868 956 49020 134 29 98 205 656 
60£ 88 5016C 214 90 358 448 962 96 
51059 114 565 57 78E 930 52130 50 
79 250 362 622 54 869 53052 140 290 
98 675 945 813 64003 87 583 700 94 
919 47 55106 257 341 440 66 593 739 
56033 40 51 636 44 874 900 15 37 
57037 98 864 5S033 65 226 77 342 494 
691 750 59293 537 829 60 60069 135 
286 711 820 51048 8 " 142 523 648 830 
912 62366 471 83 521 799 975 63001 
38 27 138 200 454 94 510 882 969 
64119 41 364 88 803 65075 366 479 
424 66102 32 485 553 786 683 57129 
390 676 944 69 68060 227 368 83
59039 47 337 775 718 966 70040 282 
6^5 29 704 71022 167 650 826 93 913 
7zC85 374 457 765 900 7302., 224 213 
68 78 444 664 733 953 74041 258 513 
778 914 76030 64 259 636 76183 649 
939 38 7T494 602 730 900 7844/ J~C, 
887 91 79049 710 72 3 l9  605 32 8003.. 
514 659 81345 S^OOO 70 140 233 67‘ ! 
379 821 901 83104 330 693 S65 920 
84084 215 499 667 797 912 85050 215 
03 516 77 602 7 l 724 915 86076 293
502 081 30 S43 87347 933 801 981
828057 95 561 712 89088 108 281 63 
31 763 807

9olO 13 728 929 33 60 71060 599 
815 950 92141 287 343 481 6*3 888 
93426 535 527 39 986 94114 278 *93 
505 93 727 29 61 805 95402 523 64
636 790 936 96123 525 316 688 9o9
97168 83 265 28 720 88 98205 90 378 
513 9920, 62 331 429 770 80 89 848 
100397 459 544 841 51 909 61 101148 
565 183 741 830 102029 250 8 * i
103127 104134 244 45 399 795 520
105067 711 22 80 7106015 295 556 59 
880 107440 529 876 984 108428 905
41 82 109538 976 111204 18 381 945 
65 ' 811 111713 82 112151 58 300 497 
596 699 817 975 11375 76 572 74 
114470 88 978 81 1115139 212 337
531 606 23 814 985 116401 810 117012 
93 294 38i 717 862 909 118425 85
993 119103 305 73 441 668 741 120055 
9() 114 336 99 473 527 757 84 813 
121198 329 641 737 946 122352 939
70‘ , 123248 4 l 1 5 7  881 124374 426
Só2 125133 261 371 90 698 671 796
848 12609 : 613 790 2743* 014 75n
798 809 15 128635 82 129062 454
130149 70 350 85 426 547 131135 344 
103210 22 214 450 133014 2q2 o23 903 
1340,4 ?92 393 134062 134 790 910 
13547c 121 13656 237 38 749 90 1371 
892 996 138042 134 247 524 72 602 10 
35 758 139166 257 314 60 672 625 88 
886

14r !37 569 734.14*241 60 303 18
513 763 866 981 142142 50 296 415 690 
7"7  99 143556 846 89 144384 474 963 
145166 395 517 37 799 146085 691
147500 692 837 932 18366 39 513 686 
83 49 612‘ 44 48 71691 905 150120
408528 151119 2o8 313 66 15244* 6477 
81899 15101 2±6 330 524 154501 311 
155484 540 672 706 829 156037 268 43 
6?7 751 15702 230 382 158072 83 327
637 766 934 159008 195 518 712 67

Z Wki iislicyinej
Janin? M itlew icz ze ws. 

Doły zatruła się nieznanym, 
ziołami, które nabyta na ryn 
ku Łukiskim, jako środek lecz 
niczy od nieznanej t ob ie ’./,

*

W incenty Czywiil (Tatarska 
15) został napadnięty i oo lk ii 
w ie pob ity  przez K arim erę  
Sawicką.

*

Bronisław Bekasenas (Św. 
Michalski 1) zameldował, za 
Chonoi Liwszyc z Willejki, 
przywłaszczył jego  doku- 

. menta.
*

W acław  Kijak, właściciel 
sklepu obuwia przy ul. M ic­
kiewicza 15 i bohater głośne 
go  w  swoim czasie procesu 
o podrzucenie petardy w 
sklepie firmy ..Uniwersał", za 
meldował, ze W itold Kotkte- 
wicz (Św, Filipa 4‘ p zywtasz 
czył na jego  szkodę obuwie,
wark>ŚG! 80 zł.

*

W ito ld  Djkszto, zam. w 
Trokach, zameldował o kra­
dzieży konia z rynko nowo­
gródzk iego  w  W ilnie.

*

Wczoraj w ieczorem  od is­
kry x komiinu powstał pożar w 
fabryce .,Dykta" przy ul Po- 
carskiej’ . Pożar został ugaszo­
ny przez robotników.

*
Karol T re fer, wsporwtaści- 

ciel fabryki futer „Nutria" 
przy uil. Popławskimi 30 za­
meldował, i i  dozorca fabryki 
A  Giedyimiański (K.jowska 
10) samowolnie zaorał z jego  
mieszkania ubrania i zegarek 
ogólne! wartości 320 zł,

Gieaymiański twierdzi, że 
uczynił to cłlaąego, że właści- 
ęiel fabryki nie uregulował 
mu n ależ noś ci w  wysokości 
250 zł.

{=)•

J
B U T  V

l OFICERSKIE
| ORAZ ROŻNE OBUWIE
£ są: eleganckie, mocne i tanie

| TYLKO Z PRACOWNI

W PUPIAŁŁ0
Ostrobramska 25

Jerzy Mariusz Taylor 55>

Czciciele Wofana
—  Bez pom ocy  H ild y  p raw dopodobn ie  b y  m , się 

nie udało, ale p rzy  je j w spółdzia łan iu  chyba tak 
M ów ię  ci, W ilh e lm , że to  jest złota  dziew czyna . T o  
m ęski charakter. O ho! K ied y  się dow iedzia ła , że on 
zad u rzy ł się w  tam tej A n ce  G ołabków n ie, odrazu  
zw róc iła  się p rzec iw k o  niemu.

—  T y  w  tym  też trochę m aczałeś palce, n ie? — 1 
w trąc ił znow u  z dom yślnym  zadow olen iem  stary 
m łynarz.

—  Zapew ne. A le  nie o to  chodzi. S łuchaj! N iech  
on i idą spoko jn ie  na tę sw o ją  w yp raw ę. N iecha j sobie 
szukają do w o li tych  tam  skarbów  podziem nych . .Ta 
postanow iłem , że nie będę im  w  tym  przeszkadzać. 
Co m i to szkodzi, że par. Johnke p ob aw i się ze sw oim i 
ch łopcam i. Jestem przekonany, że to w szystko jest 
głupstwo i że żadnych  skarbów  nie m a pod  pałacem .

—  T a k ! T a k ! T o  w szystko głupstw o —  po tak iw a ł 
śołtys z roztargn ien iem , patrząc jak  p rzy  w ie lk im  sto­
le  k ie row n ik  spółdzie ln i p rzy  hucznym  śm iechu ze­
b ranych  p rzyp in a  rzeźm k ow i cichaczem  do ko łn ierza  
w yc ię te  z b ibu łk i o lb rzym ie  ośle uszy.

—  N ie  zw raca j u w ag i na tych  p ijan ych  du rn iów  
Słuchaj, co ci m ów ię, bo  to jest w ażn ie jsze  —  zg rom ił 
go  pastor. —  O tóż ca ły  ten n iedow arzon y  Zw iązek  
C zc ic ie li W o łan a , do k tórego  m usiałam  się zaciągnąć 
d la  dobra ogółu , jest za ję ty  w y łączn ic  p rzy go to w a ­
n iam i do ow e j w yp raw y , a Johnke b iega  często do Te- 
resinka. M oże naw et za często, jeśli etiodzi o te p rz>- 
gotow an ia , i zaczynam  podejrzew ać, że on napraw dę 
zakocha ł się w  G ołąbków nic. No, to b y  m i ostatecznie 
wcale nie p rzeszkadza ło  —  c iągnął dalej, ja k b y  ro z ­
w aża ją c  tylko na głos w łasne m yśli. —  T e ra z  jest tak, 
że Zw .ązk iem , i wszystk im i- organ izac jam i, które 
zresztą  są p rzew ażn ie  n ieczynne, bo m am y p rzecież 
lato, zarządzam  ja i H ilda. T w o ja  córka p row ad z i całą 
korespondencję. Rozum iesz ju ż pewnie, że w  p orozu ­
m ien iu  z H ild ą  postarałem  się tak ustalić datę p rz y ­
ja zdu  tego człow ieka , k tóry  m a tu p rzyw ieść  p ien ią­
dze, aby zastał m n ie znm ia ;t Johnkego. Ja go p r z y j­
mę. Rozum iesz. W ilh e lm ?  —  ro zw ija ł sw ój p lan

z ch y trym  uśm iechem . —  I w  rozm ow ie  z n im  posta­
ram  się, oczyw iście , tak rzecz w ykręc ić , aby dostać do 
sw ych  rąk  całą subwencję. T o  będzie  duża suma, W i l ­
helm ! N ie  b ó j się. W ys ta rc zy  na. zap łacen ie księżn ie 
za łąk i lubarlow sk ie. Będziesz je  m óg ł potem  ro zp a r­
ce low ać m ięd zy  naszych lu dzi nawet za p o łow ę  ceny 
sprzedażnej i w tedy  dop iero  on i będą cię w ych w a lać  
pod  niebiosa, a ty  zarobisz jeszcze w ięce j, n iż się spo­
dziewałeś. Rozum iesz m n ie? N o i co n a jw ażn ie jsze  —  
koń czy ł —  że m y  p rzecież nie popełn im y w  ten sposób 
n ic  zdrożnego. N ic  nie k radn iem y nikom u. W  i omy, ze 
w zm ożem y  tą d rogą  nasz stan posiadania, a o to cho­
dz i p rzecież.

—  N o  tak, tak  —  p rzerw a ł sołtys. —  A le  co będzie 
z  tym  Jolinkem ?

P asto r  p rzyp a trzy ł m u  się ze zd ziw ien iem .
—  Jak ló, człow ieku ? C zy  nie dom yślasz się tego? 

Z w o ln isz  go  po prostu. W te d y  p rzec ież  nie będzie  ju ż 
n ikom u potrzebny, naw et tym  sw oim  berlińsk im  p rzy ­
jac io łom . A  zresztą —  m achnął lekcew ażąco  ręką, ja k ­
b y  tę spraw ę u w aża ł za rzecz zb jd  m a le j w agi, aby się 
nad mą d łużej zastanaw iać —  zresztą m am  w rażen ie, 
że on  sam poda się do dym is ji.

Z obaczy ł w  b ladon ieb iesk ich  oczach  sołtysa p o ­
w ątp iew an ie, a le uśm iechnął się ty lk o  i pok lepa ł go 
p rotekc jona ln ie  po  ram ien iu

—  S tary  jesteś, W ilh e lm  —  p ow ied z ia ł ża rtob li­
w ie. —  T era z  w idzę, że ty napraw dę jesdeś ju ż stary. 
Zapom inasz zupełnie, że w  pom oc nam  p rzych odz i 
sprzym ierzen iec, k tórem u  na im ię  m iłość. O tóż, je że li 
Jo lm ke napraw dę zakochał się w  te j A neć G oląbków - 
n ie  i z nią się ożen i, to ona p rzec ież  szybko przerob i 
g o  na Po laka . T o  jest tak ie  jasne, jak  p iw o  naszej 
dob re j w d o w y  K lein  -—- zakoń czy ł z k rótk im  
śm iechem .

R O Z D Z IA Ł  V II.

W  K T Ó R Y M  Z A C Z Y N A  S I Ę  W Y J A Ś N I A Ć  Z A G A D K A  
Z Ł O T A  R E N U .

In fo rm ac je , jak ich  u dzie lił sołtysow i pastor MI 
cliols, b y ły  na jzupełn ie j ścisłe. Cały judab Zw iązku  
C zcic ie li W o la n a  b y ł od d łuższego czasu za ję ty  go rącz­
k o w ym i p rzygo tow an iam i do w yp ra w y  po Z łoto  Renu. 
D r Johnke rzadko teraz u k a z jw a ł się na kolon ii, a ju ż

p raw ie  w ca le  nie b yw a ł w  p iw ia rn i w d o w y  K lein , 
gd zie  zb iera ła  się w ieczo ram i m ie jscow a starszyzna. 
Gdzie p rzebyw ał, tego  dok ładn ie nie w ied z ia ł n ikt W i ­
d yw an o  go jednak  czasam i, jak  pow raca ł p óźn ym  w ie ­
czorem , za zw ycza j od strony Teresm ka, n iek iedy  zaś 
az dop iero  nad ranem  p rzy je żd ża ł row erem  szosą, m o­
że z jak iego  m iasteczka, a m oże naw et z W a rszaw y .

Ci ch łopcy, z k tórych  u tw orzy ł sw o je  zau fane gro ­
no, rówmie ta jem n iczo  zn ika li o  tym  sam ym  czasie. 
M m c j w ięce j od p o ło w y  czerw 'ca stary W ilh e tm  E rn in  
n igdy  jakoś nie m óg ł zastać na m łyn ie  żadnego ze 
sw oich  trzech  synów . T o  sam o dzia ło  się z czterem a 
czy  p ięc iom a in n ym i m łodzieńcam i, k tórych  rodzice  
też ż y c zy lib y  sobie bardzo  w id zieć  w  dom u, a lbo ra ­
cze j w  polu. S tarzy z tego stanu rzeczy , oczyw iście , 
w ca le  nie b y li zadow-oleni, a le  synkow ie jakoś zawsze 
um ieli się zręczn ie  w y łga ć  od pom agan ia  rodzicom .

O kaza ło  się na p rzyk ład , że jeden  z n ich o trzym a ł 
n ad zw ycza j absorbu jące za jęc ie  u sto larza w  p ob li­
skim  m iasteczku, dwTóch pracow ało  w  pap iern i k tóre j 
w \ soki kom in d ym ił w ieczn ie  w  oddali, a po trzech 
m łodych  E rn in ów  p raw ie  dzień  w  dzień  p rzyb iega ł 
ru dy  Oskar K n o p f —  stangret księżny, l>o og rod n ik o ­
w i pałacow em u zaczęło  nagle b rakow ać rąk  p rzy  ja ­
kichś delikatnych  pracach  w  ciep larn i.

O jcow ie  ostateczn ie m ogli b y li nie pozwmlić sy­
nom  na te za jęcia, k tóre w wpadły .akurat w  czasie, 
k ied y  n a jw ięce j potrzebow-ano ich pom ocy, czy to  p rzy  
koszen iu  tul) zwrożen iu  siana, c zy  chociażby p rzy  ok o ­
pyw an iu  ziem n iaków . A le  cóż?  Regu larn ie w  soboty., 
ch łopcy  p rzyn os ili do dom u zarob ione pien iądze. 
A  tym  nie m ożna by ło  gardzić. K ażdem u  p rzyd a ł się 
ten żywTy grosz.

S tary m łyn arz w ied z ia ł ju ż w praw dzie , co m a są­
dzić  o tej n iezw yk łe j go rliw ośc i za rob k ow e j sw oich  sy­
nów , uśm iechał się wdęc ty lko , nie czyn iąc nad tym  
żadnych  uwag. A le, k iedy  ten i ów  z gospodarzy  p o ­
chwalili się waibec n iego tą samą za letą  w łasnego po­
tom ka, a w spom niał, że to  dr Johnke w ysta ra ł się 
o pracę dla je g o  ch łopaka, a p rzy  sposobności zagad ­
nął jeszcze o  ow e  łąk i lubartow skie, sołtys nie w y ­
trzym a ł i bu rknął oz ięb le : ‘

—  Ano, to w obec tego ;dźcie do doktora  Johnke­
go. On m oże n am ów i księżnę, aby w am  oddała te łąk i 
za darm o.

(D. c. n.l.
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F o eszircy w Warszawie

VRZESI,ft

8
Czwartek

Dziś: f id r itn a  M. 

Jutro: Sergiusza.

Wschód słońca — g. 4 m. 
Zachód słońca — g. 5 m.

38

E6

spostrzeżen ia  Zakładu M eteo ro log ii C1S8 

w W in ie  z dn. 7. IX. 1933 r.

C iś n ie n ie  759
T e m p e ra tu ra  śre d n ia  -j- 17 
T em p eratura najwyższa f  21 
T e m p e ra tu ra  n a jn iższa -f- ^
Opad —
W iatr: południowy 
Tendencja barom.: lektc wzrost c i-

inenia
Uwagi: chmurno.

W ! L E w 5 K A

DYŻURY APTEK.

Dziś w  nocy dyżurują następujące apteki 

Nałęcza (Jagielońska 1); S-ó\v 'Augustow­

skiego (K ijow ska 2); Donieckiego i Żelańca 

(W ileńska 8);  F rum k inów  (N iem iecka 23); 

Gostkowskiego (K a lw aryjska  31)

Ponadto stale dyżurują apteki: Paka (An 

tckolska 42), Szantyra (Leg ionów  10) i Za­

jączkowskiego (W ito ld ow a  22).

“ SOFW STi:

— W /jazd dyrektora koiei do Warszawy.
Dyrektor ko1!'®' państwowych w W iln ie inz. 
Głazek wyjechał na kilka dni do Warsza­
wy do M in is ters tw a Komunikacji. Powrót 
dyrektora PKP przewidywany jest na 12 
bm

M TRJSKA.

■—  Nie będzie w Magistracie reieratu 
EProwizacyjnesjo. Wysunięty został pro­
jekt uruchomienia w magistracie referatu 
aiprowiizacyjnego. Sprawa ta była rozwa­
żana na ostatnim posiedzeniu Zarządu 
M iejskiego, k.óry postanowił na razie 
referatu tego nie uruchamiać z powodu 
biaku odpowiednich kredytów

  W ybory nowego przedstawiciela
Wilna do Ogólnopolskiej Rady Opieki 
Społecznej. Upłynęła obecnie kadencja 
przedstawiciela V/']na w Ogólnopolskiej 
Radzie Op.eki Społecznej. W  Radzie 
W ilno repi ezentował dotychczas prezy­
dent miasta dr Maleszewski.

ĵ?-. (żz‘i'si>̂j.szyifn posiedzeniu Rady 
'J  ie * rłlf'Ĵ  Gyć dokonane wybory rvo 

n\t i°r>nr\x Najprawdcpodob-

Dąd,Z,e PrWZy*

S P R A W Y  S Z K O L N E
—  P ryw . 7 .1,1 „
cechna m , ' K octlukaCyjna Szkoła P o ­wszechna

p. ... „S zk o l*  I(ud;stopnia Haliny Siewlczowej

wszystkich klas 
aie od 12— jg  

Racjonalne j

W ykw alifikow anych  dobo- 

t>e£5f’ -?ogicznych. Należyte i su-

sna“  p rzy jm u je  zapisy do 

°ra z  do przedszkola codzirn  

UL El. O rzeszkow ej 11 h

pod kierunkiem ePSZ° ne m el° dy naucznllia 
rowych sit

miernie przyjr t ~ .....
ogolnoksntai, 'Wanie do szkół średnich, 
obce. Sro(j 7 * zaw odow ych. Języki

stoncczi,' )̂Wlsl‘‘ :) kulturalne. Loka l piękny, 
gród, boisko. W aru n k i dostępne.

żeńskie RzZED SZKO LE  SS. B E R N A R D YN E K ,

w p iSy u ł  Językiem niem ieckim , p rzy jm u je
od Urly  klasztornej, św M ichalski 7,

u godz, g_
te przed pot. i od 1— 4 po poł

Je u cz^  KSA *E r*S K  v z - p ' ° -  K - przyjm u 
Wych j ' f 6 Ze szkó ł powszechnych, zawodo 
Bm redl»ich. In form acje  w kancelarii

* od ; 5! ! , 8Bazy;ia" ska 2
o. Taj. IG— 25

w ks 
20 od 1 0-1 2

a O Ż N r

l  | T  e^ °l^ k c }t zamknięte w Domu Re- 
•  mym w Kalwarii W ileńskiej.

• ■wrześni Odbędą s.lę:
16 di!a Kat. Slow, Młocfz Męskiej 

uklorów  Ak,.i;

Żeń-.

r -  r o w  A k c j i  K a t .

-23 dla Kai 5[ow. M łodz.19- 
s k ie j.

30 dta Kongr. Żeńsk. III Zalc Sw.

Franciszka, Dominika i Karmelu oraz 
pomocnic domowych.

Zgłaszać się zawczasu dc Dyrekcji o
kartę p rzy ję c ia .

—  Term in  egzam inów  pielęgniarskich. U

rząd w ojew ódzk i w ileński podaje do w iado 

mości, że ostateczny termin zdawania pań- 

s lwowych  egzam inów  pielęgn iarskich nazna 

czony jest na począiek listopada Pb.

Kandydatki, które złoży ły  podar :e o do 

puszczenie do tego egzaminu a tymczasem 

zm ieniły m iejsce zamieszkana, proszone są

0 bezzw łoczn ie zgłoszene zm iany adresu w 

Urzędzie W o jew ód zk im  W ileńskim , pokó j 

N r 8.

1 1 0 Z K A
—  PCŻAR FABRYKI „U N IG U M " W  

LIDZIE. W  fabryce w y iobów  gumowych 
..Uniyum" w Lidzie wybuch! polar, któ­
ry zniszczył urządzenia gazowni. Potni 
powstał z pieca gaizj-generatora, Mó- 
rego  górne drzwiczki pa!eniska Dyły o t­
warte. Straty sięgają ok. 2.30U zł.

—  ZNiEWOMŁ POD GROŹBĄ RE­
WOLWERU. W e  wsi WicuKi, gm. were- 
nowskiej Piotr Żukowski z Lidy zniewolił 
córkę Józefa K. 16 letn ią Genowefę, którą 
steroryzował pistoletem.

—  Podczas burzy, któ^a przeszła nad 
Lidą pierun uderzył w dom miesz­
kalny Heleny ‘ Roubowej (u!. Rajska 83) 
wskutek czego zapaliła się ściana wew 
nątrz mieszkania. Siraż pożarna pożar 
zlokalizowała.

BARA^nWSrKA
—  Żelazo od chłopa odehrali nic zwra- 

cając 2 zł. —  Rogalczuk Jan ze wsi Jcże- 

wiczc, gm. K ieck przyjecha ł na jarm ark 

do Baranow icz i wstąpił do sklepu żelaza 
przy ul. S zosow ej 131.

W ed ług życzen ia Izraela  Czcniielińskicgo, 
właściciela sklepu, chłop zapłacił 2 zł. za 

wybrany kawałek żelaza i wyszedł sobie 

spokojnie. Czem ieliński jednak „obm yślił 
się‘‘ późn iej, że .sprzedał za tanio, dogon ił 

chłopa na sriicy, żądając jeszcze 1 zł. dop 
łaty.

W krótce  wybuchła awantura. Czcm ieliń 

sk i< mu z pom ocą pośpieszyli w spelw yznaw  

cy,,. żelazo od chłopa odehrali, nie zwraca 

jąc mu 2 zł. Ttojtalczuk w tedy udał się ze 

skargą do policji.
—  Z  zazdrości o narzeczoną... Karaim  

Spirydon, zani. w  Baranowczach przy ul. 
Kochanowskiego 5 od dłuższego czasu po 

szukiwał uczciwej panny na tow arzyszkę ży­

cia, a gdy znalazł i zaręczył się —  postaw ił 

dla n iej talii warunek:
—  Patrza j, żebyś z nikim  w ięcej nie 

chodziła, —  bo będzie z tego awantura...

Aż tu pewnego razu spotyka swą „na 

rzeczoną* w tow arzystw ie W łod z im ie iza  Sa 

w ickiego ze wsi Olesiew icze, gm. stołow ic 

k i ej, jak  spacerują „za podrączkę.- przy 

ul. Piłsudskiego. W tedy  z 'zdrosny Spirydon 

w y ją ł z kieszeni rewolwer, zanim  jednak z do 

łat wystrzelić, zakochanego rozbro jon o i od 

p row adzonoJdo kom isariatu.

W0Ł0ŹY&SKA
—  Rozpoczęci® roku szkolnego w 

gimnazjum w W ołoźynie. 5 bm. po uro­
czystym nabożeństwie odbyło się w oma 
chu 2 szkoły powsz. w W oiożyn .e kwi- 
cjailne otwarcie roku szkolnego w-nowym 
gimnazjum w W ołczynie.

Starosta powiatowy Ludwik Cichy w 
"woim przemówieniu podkreślił ważny 
fakt urudiomiemija szkoły średniej w  po­
w iecie wnłożyńskim, jej rolę, jaka powin 
na odegrać v/ życiu ku’ t oralnym miasta
1 powiatu.

Ambicją rodziców i społeczeństwa 
winno być ciby gimnazjum, kfórego brak 
dawał się odczuwać, istniało jak na,dłu- 
źei i pomyślnie się rozw jało.

Inspekior szkolny Stelmach Antoni w 
krótkich słowach skreślił historią pow­
stania gimnazjum w WpłoiynAe, podno­
sząc zasługi starosty, kióry nie szczędząc

Do stolicy przybyła wycieczka regionalna z ziem i poleskie.' w liczbie kilkuset 
osób, przeważnie młodzieży, w barwnych strojach ludowych Na zdjęć,j mo­
ment składania przez poieszuków hołdu pamięci Marszałka Jozeta Piłsudskiego

w Belwederze.

liudu dążył do urucncmtania tego .g im ­
nazjum.

Na zakończania przemówił dyr. g im ­
nazjum, zapewniając, że dołoży starań, 
aby gimnazjum spełniało najeżycie sw-oje 
zadanie.

Liczba 164 kandyoaiów do kj. I ,est 
dowodem konieczności Istnienia gimna­
zjum w  W ołożyn ie. W  chwili obecnej 
dwie klasy równolegle liczą 110 uczniów.

WH^ftOCKA
—  pcsiedzenj® Rd<jy Miejskiej. VJ dn

S bm. odbyło s ę  posiedzenie Rady M ie j­
skiej w Trokach. Reda Miejska powzięła 
sze. eg uchwał a m. In. uchwałę o prze­
mianowaniu wielu uhe w Trokach.

Nazwę ulicy Polskiej zmienione na u]. 
Bernardyńską, ponieważ w swoim czasie 
stał tam klasztor Bernardynów; skasowany 
przez władze zaborcze.

Ulica W ielka Kowieńska została p o ­
dzielana na dw ie częsoi, t. j’ . na ul. Ka­
raimską i na ul. Kowieńską. Ulóce te prze­
dziela słup. W  dawnych czasach ulica ta 
nazywała się Karaimską, wiedze rosy'skie 
przemieńowdły ją na 10. W ielką Kowień­
ską

—  W ystaw a ro ln icza  w  F.udominie Są

w ójtow ie  w  naszych gm inach (a jest ich w 

woj. w ileńskim  9fi), k tórzy z całą sumien­

nością dbają o dobro ohywateli, przede 

«szystk irn  w dzi-dz.ne gospodarczej, gdyż 

praw ie 100 proc. ludności w ie jsk ie j trudni 

się rolnictwem.

Do takich dbałych w ó jtów  należy m iędzy 

ln. w ó jt gm. ru ilom ińskiej p, W ł. Chociano 
wicz (ostatnio otrzym ał on srebrny krzyż 

zasługi), k tóry organizuje obecne na paź­

dziernik r. b. wystaw? ro ln iczą .

W ystaw a la budzi duże zainteresowanie.

—  Pop lszk i koinasują się. Sjralona n ie­

dawno w ieś Fopiszki w  gni. rudzisk iej (o 
czym  pisaliśm y) doczekała się rych łe j (dzię 

ki pożarow i) komasacji, p q  czym  —  jeszcze 

w r b —  odbędzie się odbudowa wsi

W O J S K A

  H o « /  szpili*!- N a ulicy Żwirki za­
łożono fundamenty pod r.owy szpi a ,. 
Badzie to dwupięlrcwy. murowamy budy 
nek, o  czterech kondygnacjach, projektu 
wainy oize.z nż. L. Paprockiego.

Nd parterze te g °  bwdynku o wyrna- 
ra.ch 6C m na 30 m będzie mieścił się 
oddział zakaźny i wewnęiizny. na pierw­
szym piętrze —  oddział chururgicrny i 

ginekologiczny, a na drugim gruź-

P f f l t w s r a j f
- 'r* c  . urUiszona: nSrs&awsns *n Sr.isrg9nisch

»iê r aL,an° p5ik'a iiidcza w wi|-
ntcrdrte 'r-aunk" ?d° m° :v °  potwornym 
Sn*oic nta h P °P e tni«>ny>« w
kiiltu t ■ u bdiidytów padfa 40
row Jl!a hartc),aFka z Wilna, U la  A loe  

zowa s.afe żem. na Zwierzyńcu. 
j _i,_' row icz«w a  jest właścicielką sk]e 

M er  yw częgo na Zwierzyńcu prsy ul. 
Jeitf ^  Jni6 łergtiwe często wy-
oł t l ^a c°  Smorgeń i innych missle- 
wes Ca‘ m la kwp« produktów dla swe- 

P|zedsiębicrsfwa. 
sia _Pefi>w ;c*owa zawsze zsh zymyv/ała 
| '  ^m^iSsniacii u znajomych przy 
Mały  ̂ ^ Łr*ła jlk t‘Tli gd: ie odnajmowała 

Pokcjk, położony w sutes-enie i od ­

dzielony długim kstrytarzem i sehodkani 
od-i-eszty mieszkania.

6 bm. Ałperowiezowa przybyła do 
Smiorgon i położyła się odrazu do snu, 
prosząc gospodynię, by obudziła ją 
wcześnie, gdyż ma wieSe spraw do za­
łatwienia.

Zgodn ie z jej życzeniem gnspodyni 
nad ranem zajrzała do pokoiku i  za­
marła na progu z przerażenia. W  pokotu 
panował nieład. Rzeczy były porozrzuca­
ne, waliza leżała na podłodze z oder 
wanym wiekiem, zaś po środku pokoju 
ze skrępowanymi rękoma i nogami, nie 
dając oznak życia, leżała Alperowiczowa.

Krzyki gospodyni zy/abiły domowni­
ków i sąsiadów Zaalai mowano policję, 
która w szybkim czasie przybyła na miej 
sce wypadku i wszczęła dochodzenie 
Stwierdzono, że Alperowiczowa padła 
o,jara morderstwa rabunkowego. Bandy­
ci w nccy przedostali się do pokoju,, 
związali jej ręce i nogi, a następnie 
zakneblowali szmatą usfą w ten sposób, 
by kobieta udusiła się. Y/ezwany lekarz 
stwierdził, że Alperowiczowa zmarła is­
totnie od uduszenia się.

Bandyci zrabował! A lperow iczow ej 
1500 zł w gotów ce, obrączkę ślubną, ze­
garek oraz inne rzeczy.

(e j-

liczny. Pierwsze i drugie piętro będzie 
miało tarasy dla chorych.

Koszt budów, oblicza się r*a pół mi­
liona zł. Obecnie zatrudnionych jest ok 
60 osób, Robotnicy wykwalifikowani o- 
trzymiują 10 zł, a rle-wykwaliłiłct),/airci do 
2 zł dziennie,

Vv doiych czas owym budynku szpita '- 
nym będzie  mieściła s«ę a-dromnSK&cja

—  WSKUTEK PĘKNIĘCIA WIDEŁEK 
ROWERU. Na rogu ul. Dąb-Biemackiego 
I Mickiewicza wskutek pyknięcra widełek 
roweru upadł na bruk Stanisław Sarnę* 
dotkliw ie kalecząc sooie twarz. "

N ieprzytom nego i okrwawionego cy­
klistę dostarczono do m iejiccwego szpi­
tala.

—  P o lic ja  .trzcla na O. S. Na strzeln icy

Z%v. Strzeleckiego w  W ile jce  odbyło się strze 

lanie polic ji na Odznakę Strzelecką. 90 p ro ­

cent strzela jących w ypełn iło  warunki, zdo­
bywając odznaki I I  i I I I  klasy.

Nadm ienić należy, że miej*scowy P o lic y j 
ny K lub Sportow y w ykazu je duże zaintere­

sowanie sportem  strzeleckim  i na zawodach

0 m istrzostwo pow iatu  od szeregu lat w  gru 

pie rezerw istów  za jm u je p ierw sze m iejsce.

—  Uschły drzewa W ilt jk ę  śmiało można 

naliczyć do najbardzie j słonecznych miast w  

Polsce. W  tecie deszcze w  n iej są rzadkoś 

cią. Czyta się, że w różnych m iejscach kra 

ju są utewy, oberwanie się chmur, gw ałtów  

tle burze, a tym czasem  w  W ile jc e  n iebo jest 

jasne i pogodne. W  tym  roku opady były 

jeszcze skąpsze niż zw yk le. W  ostatnich dwu 

miesiącach t j ik o  parę razy k rop ił m ały desz 
cz jk .

W skutek  lego w wielu punktach miasta 

uschły drzewa. Zeschłe, poczern iałe i*pożó łk  
le liście bzów  w yglądają , jakby by ły  znisz 

czone przez mróz.

DZISNIEfeKA
—  40-lecie Straży P ożarn ej w  Głębukicm.

4 bm. Ochotnicza Straż Pożarna w  Głębo- 

kiem uroczyście obchodziła 40-lecie swego 
powstania. (Organizatorem  i p ierw szym  pre 

zesem Och. Straży Poż. w  Głębokiem był 
dr M ikołaj Pólikow ski, k tóry  w  roku 1898 

doceniając znaczenie Straży Pożarnej, m imo 

napotykane trudności, zdoła ł ją  zorgan izo 

wać).
W  uroczystości le j w z ię li udział przed 

staw iciele w ładz z w icestarostą Rudzińskim

1 inspektorem  w ojew ódzk im  straży pożar­

nych Pianną na czele oraz liczne rzesze m iej 

seowego społeczeństwa. Po wysłuchaniu na 

bożeńslwa w  m ie jscow ym ,kośc ie le  paratia l 

nym wicestarosta Rudziński w ygłosił do stra 

żaków  przem ówienie, podkreślając ich zada 

r ie  i cele. Następnie odbyła się defilada slra 

żaków, wręczenie medali za zasługi na polu 

pożarnictwa oraz wspólny obiad w świetli 

cy strażackiej.

W  godzinach popołudn iowych  w  ogro ­

dzie m iejskim  odbyły się zawody strażackie 

o nagrodę przechodnią zarządu straży, któ 

rą zdobył strażak N ik o ła j Grumądź. W ieczo  

rem przy ognisku strażacy i samarytanki 

odśpiewali w ie le  piosenek strażackich, a na 

czelnik straży W incen ty \rent om ów ił histo 

rię straży głębockiej, w zyw a jąc  społeczeń­

stwo do zasilen ia szergów strażackich.

—  W yc ieczka  skarbowców. Zw iązek  P ra ­

cow n ików  Skarbowych w  Głębokiem  w  dn.u 

3— 4 bra. zorgan izow ał wycieczkę skarbow- 

eów  do Brasław ia. Uczestnicy w ycieczk i zw ie 

dzili Brasław i okolice oraz w zięli udział w 

zespołow ym  strzelaniu m iędzy Kołam i Zw. 

Prac. Skarb. Brasław  —  Głębokie.

Poprzedn ie j n iedzieli baw iła w  Głębokiem 

takaż w ycieczka skarbow ców  z Brasławia.

I®
C Z W A R T E K , dnia 8 września 1938 r.

G.42 P ieśń poranna. 6.45 Gimnastyka.

7.00 D ziennik poranny. 7,15 Koncert poi an 

ny. 8.00 Audycja dla szkół. 8,10 Muzyka po 

pulam a. 8,55 Program  na dzisiaj. 9,00— 11,0 ) 

Przerwa. 11,00 Góry nasze, góry —  por m i 

lyczn y  dla szkół. 11,25 Francuska muz. sym 

foniczna. 11,57 Sygnał czasu i hejnał 12,03 

Audycja południowa. 13,00 A rie  i uwertury 

operowe. 14.00 Muzyka lekka. 14.15— 15.15 

P rzerw a. 15,15 Audycja dla dzieci: „P o  dro 

gach i ścieszkach** -— pog. 15,30 Mała skrzy 

neczka dla dzieci miejsk ch —  prow . C iocia 

Hala. 15.45 W iad . gospodarcze. 16.00 Muzy 

kr rozryw kow a. 16.45 O n iew idom ych 

pegad. 17,00 „D z ie jow e  znuczene Po les ia "

—  pog. dr. Jerzego Ordy. 17,15 Recital śpia 

waczy A. Kw ietn ia. 17,35 Scherza sym fon.cz 

ne. 17,45 „T ea tr w ileński u progu nowego 

sezonu" -  pog. wygł, dr. L . Pobóg-K iela - 

nowski. 17,55 P rogram  na pątek. 18,00 Me­

dycyna pod m ikroskopem  —  pog. 18,10 „T u  
Kujaw y, tam Ku jaw y, są tam chłopcy do 

zabaw y" —  wyk. chór chłopców. 18,30 Ory 
ginalny Tea tr W yob raźn i: „A la rm  we k rw i"

— słuch. 19,00 E dw ard 'G n eg : Sonata skrzyp 

cowa Nr. 1, op. 8. 19,20 Pog. aktualna 19.30 

„W spom nien ia  z teatru " —  koncert ro zryw  

kow y. W  przerw ie :: „Dusze na p a radyz ie "

— K. M akuszyńskiego. 20,45 Dzień, w ierz . 

20,55 Pog. aktualna. 21,00 „R ak  korzeń o 

wy drzewek ow ocow ych " —  pog. wygł. inż, 

Janina Turska. 21,10 W ieczó r  .opeertkowy

— koncert rozryw k ow y. Trans, z D orocznej 

W ystawy’ Rad iow ej 21,50 W iad . sportowa-,

22.00 W il. w iad. sportowe. 22,05 Tańce arty 

styczne. 23,00 Ostatnie w iad. i kom unikaty 

23,05 Zakończenia program u

P IĄ T E K , dnia 9 w rześn ia 1938 r,

6.42 P ieśń por. 6.45 Gimnastyka. 7.00 

Dziennik poranny. 7.15 M uzą W  poranna.

8.00 Audycja dla szkół. 8.10 Muzyka popu­

larna. 8.55 P rogram  na dzisiaj. 9.00— 11.00 

Przerwa. 11.00 Audycja dla sżkół. 11.25 Mu 

z.\ ka z płyt. 11.57 Sygnał czasu i hejnał. —  

12.03 Audycja południowa. 13 00 Z utworów  

Ryszarda W agnera. 13.30 Audycja życzeń 

dla dzieci ( w  opr. C ioci Hali. 14.00 M u z. ka 

popularna z płyt. 14.13 K-omunikat Zw. KnO . 

11.15— 15.15 P łzerw a . 15.15 Step Panta licbv 

1 Zazdrości —  pogadanka. 15.30 R eponaż 

t zrad io fon izow anego  s zp ita la 'w  Poznaniu. 

15.50 W iad . gospodarcze. 16.05 Pclpou rri z 

operetek Paw ła Abraham a w  wyk. ork. Roz 

głosili W il. pod dyr. W  Szczepańskiego —  

lt.45  M ałopolska W schodn ia z okna wago 

nu —  pog, 17.00 Echa przeszłości: „Sąd nad 

czarow n ikam i" —  pog. w ygłosi M arian P ie  

ciukiew icz. -17.10 Z różny-ch ojjer. 17.55 P ro  
gram na sobotę. 18.00 P rzyroda  i technika

— pog. 18 10 Pogadanka konkursowa P. R 

18.15 K oncert rozry n-kowy. 18.35 Pogadanka 

aktualna. 18.45 K ron ika literacka. 19.00 Reci 

tal śp iewaczy W ł. Derwiesa. 19.20 Pog. ak 

tualna. 19.30 „P lo te c zk i"  —  I  częśc koncertu 

rozryw kow ego . Trans, z ter. Dor. W ystaw y  

R ad iow ej W  przerw ie : Co słychać? —  roz 

m ówka Jerzego z Kadziusiem . 20.45 Dzień, 

w ieczorny. 20.55 Pogadanka aktualna. 21 00 

Czyianki w ie jsk ie : „B abu n ia " —- opow iada 

nie E lizy  O rzeszkow ej 21.10 I I  część kon- 

certu rozryw k ow ego  z terenu Dor. W ystaw y 

Radiowej. 21.50 W iad . snort. 22.00 W il. 

wiad. sportowe. 22.Oo W yc ieczk i i spacery

—  p row adzi Eug. P iotrow icz. 22.10 Muzyka 
baletowa. 23.06 Ostatnie wiad. i komunika- 
ty. 23.05 Zakończenie program u.

U
H O T E L

„ST. GtOKGŁS
w W I L N I E

Pierwszorzędny — Ceny przystępne 
Telefony w pokojach

Kapliczka — gicta
w wJagieUrnowie" pud Wilnem

W  znanym mieście-ngrodzd-e „Jagiel­
lonow ie" pod Wilnem (w Pona-aih) bu­
dowana jest obecnie k Jipl iozśca -gro ta 
obok dworca kolejow ego

W  kepi :czce-groc:e le j zostanie 
umieszczony cudowny obraz Mat-ki Bos­
kie, Częstochowskiej.

Poświęcenia Ikapjicziki-groty dokona 
osofciście J. E. Ks. Arcyib. Jatforzykow- 
ska. w cońcu bież. mie&ięca.

O t - y  Ebtafg bł  teresla fadrjki 
w Nowej Witejce

Na terenie fabryki Mozera wybuchł 
ostry zaferg oc-między robutr.iksmi a dy 
rekcją, która z dniem 7 września rb. wy- 
rrowiedziała piacę wszystkim robotnL 
kom. W  związku z tym wśród robotników 
i ich rodzin powstało zrozumiałe rozgo­
ryczenie, spotęgowane tym faktem, że 
robotnicy są w przededniu zawarcia 
umowy zbiorowej.

Należy Podkreślić, że robotnicy fa­
bryki Mozera są zorg-ar i zowani w  szere­
gach Zjednoczenia Polskich Związków 
Zawodowych, i o też Rade Zawodowa w 
W in ie podjęta energiczną akcję celem 
zlikwidowania zatargu. Kierownictwo 
akcji spoczywa w rękach prezesa Rady 
Zawodowej ZPZZ w W iln ie Stanisława 
K u rczew sk iego .



8 „KURJER" (4564fr

PamJątka 
z Targów Półiiocnyclr

Cenną pam iątką z T a rgów  Północnych  

będzie „P rzew od n ik  - K a ta lo g " IV  T a rgów  

Północnych . „P rzew od n ik ' będzie zaw iera ł 

szereg artyku łów  o zagadnieniach gospodar­

czych Zii.m Północnych  i o ro li Targów , 

Ich historii i zadana na przyszłość.

W  części katalogu znajdą się w  spisie 

wszystkie firm y, uczestniczące w  Targach  

Wedile branż i alfabetyczn ie, nadto dział 

reklam ow y f,rm  m iejscow ych  i zam iejsco­
wych.

„P rzew od n ik  ‘ jest już w  składaniu, na 

leży pośpieszyć z ewen.t reklamą.

Zn iżk i dla Tu rystów  do W iln a  i na IV  
Targ i Północne.

Jak w iadom o turyści z głębi Polsk i Iml 

aimum 250 kim .) jadący do W iln a  i na W ! 

leńszczyznę, korżystać m ogą do dnia 30 

września br. z 50 proc. zn iżk i k o le jo w e j w 

orne strony, tj. płacąc cenę całego biletu 

do W ilna, m ają bezpłatny powrót. Pobyt 

jednak w  W iln ie  musi trwać najm n iej 6 
dni

Turyści zaś w yb iera jący  się na IV  Tar 

gi Północne k orzysta ją  ze zn iżk i 75 proc. w 

drodze pow rotnej, lecz nie są skrępowani 
d lugo ‘ścią pobytu.

Ważne dla P tń  Domu
Niezrów nana ks.ążka z przepisam i Dra 

A. Oetkera pt. „D obra  gospodyni p iecze sa 

m a“  jest do nabycia w e wszystkich skle­

pach kolon ialnych  i księgarniach. Cena ob­

n iżona 30 groszy. Książeczka jest n ieoce­

niona dając m nóstwo przepsów  na p ieczy­
wo itp.

„WilenMn"S K Ł A b  
M E B L I
wt f h  ^ ł r a T  ^ j y  k ierownikLII . 3 L i a z .  ,.M EBLO W IL* 

WI5no, Ta ta rska  20
Zakłady sto larsk ie I tapicerskie. P o ­
s iadam y zawsze na sk ładzie  ostatnie 
nowości różnych m ebli. W ykonu jem y 
w sze lk ie  roboty w zakresie  m eblarstwa 
i tapicerstwa O pakow an e 1 przew o­

żen ie  m ebli.

TEATR I MUZYK/
T E A T R  M IE J S K I N 4  P O H U L A N C E .

—  Po ju trze  inauguracja sezonu w  Tea t­

rze M iejsk im  na Pohulance. Już ty lko dwa 

dni dzie lą  nas od oczek iw anej z dużym za 

interesowaniem  przez społeczeństwo w ileń  

skie inauguracji sezonu. Na uroczystość tę 

w ybrano „T E K L Ę " ,  sztukę Jerzego Kossow  

skego, znakom itego pow ieściop isarza, k tóry 

tym  razem  debiutuje jako  autor dram atyez 

ny.

Obsadę sztuki tw orzą : W alen tyna Ale-

xandrow lcz, W ładysław a Nawrocka, W anda 

Szczepańska, Juliusz Balick i, Antoni Czap 

liński, W ładysław  Ilcewm z, Stanisław Jaś­

k iew icz, Stefan Kępka-Bajerski, W ładysław  

Lasoń, Stefan M artyka, Ludw ik  Tatarski.

U w aga: Ceny m iejsc od 0,10 zł. do 3,90 zł. 

Szatnia płatna: parter i I balkon —  0,30 gr., 

I I  balkon —  0,20 gr.

—  Dziś o godz. 17,45 audycja radiowa 

dr. Leopo lda Pobóg-K ielanow sk iego  —  dyr. 

Teatru M iejskiego na Pohulance pt. „U  pro 

gu nowego sezonu teatralnego".

T E A T R  M U Z Y C Z N Y  „ L U T N IA “ .

—  W ystępy  J. K u lczyck ie j. Dziś na jeden 

tylko w ieczór wchodzi na repertuar ulubio 

na operetka Granichstadtena „O r lo w " z pa 

m iętnym i kreacjam i artystycznym i Janiny 

K u lczyck ie j i K azim ierza Dem bowskiego, 

W ł Szczawińskiego, K. W yrw icz  - W ich rów  

skiego i innych oraz baletem  z udziałem  M. 

M artów ny i J. Ciesielskiego.

—  Bał w  Sawoju . Jutro grana będzie wspa 

p.iała operelka Abraham a „B a ł w  S aw oju " 

zaś w sobotę W ik to ria  i je j huzar. W  obu 

wspom nianych operetkach b iorą  udział trzy 

prim adonny: J. Kulczycka, B. Hałm irska, 

X Grey.

—  Studium baletow e Saw iny - D olskiej.

Zatw ierdzone przez M inisterstwo W R  i OP 

studium artystki baletu Saw iny-D olsk iej o t­

warte od 6 września rb., ul. Dom inikańska 

8— 3. Zapisy uczenie od 3— 7 w. W  p rog ­

ram ie tańce klasyczne, charakterystyczne, 

akrobatyczne, teoria. Dla dorosłych specja l­

ne kom plety.

CASINOJ
PREM IERA. Dziś OTWARCIE SEZONU
Film  większy i wspanialszy niż Wasze najśmielsze życzenia

To czarowna baśń, która wzrusza i bawi.
To Jzy i uśmiech, sentyment i piosenka —  zaklęte na taśmie filmowej 
To rewelacja na jaką długo czekaliście.

PIĘKN Y NADPROGRAM
Eilety u lgow e i passepartout n ieważno.

P A N Dziś Zachwyt! Kolosalne powodzenie!
Gorczyńska, 
Stępow ski, 
Zacharew icz i in.

W sze lk ie  ulgi zaw ieszone.__________________

Druga n i a d o s e

Kino M A R S  | Dziś W ielk i film  egzotyczny

Z E W  P U S T Y N I P A U L  ROBESON,
„Czarny S za 'ap in “ , bohater film u  „B osam b o* oraz H ;nry W ilcoxon  bahater film u  „W y ­
prawy K rzyżow e1. Im pon u jące  rozm achem  walki A R A B Ó W  w Pustyni. Katastrofa am ery­
kańsk iego transportow ca w o jen nego . P iękny n adprogram  kolorow y. Pocz. 4, 6, 8 i 10.15

Chrześcijańskie kino Dziś na otwarcie sezonu niezrównana
ŚWIATOWID I je&iiette Macconald w olśn iewającym  fl'lm !e

A ls z p a ń s  Lr
Uprasza się o przybyw anie na seansy: 5. 7 i 9. w n ied zie la  i św ięta od  1-ej, 

O G N I S K O  H . Dziś najw eselsza polsKa kom ed ia  tryskająca hum orem

Arcyzabaw ne p rzygody p .zy- | | « f |  I  1 * 1 1 1 1  H J j
jaciół, którzy wygrali m ilion . ® ™ ^  ^  ® ® H  JTT1
W  rolach q.ówn.: S ta n is ła w  S le la ftsk l, S ta n is ła w  W o liń sk i, Jó zef Kondrat, Tam ara  
W lszn ;e w sk a  i Inni. Nadprogram : U R O ZM AIC O NE  D O D ATK I. Pocz o 6, w niedz.i św. o 4

Echa s&bójstwa na W. Pohulance
MorJerca szwagra skazany 

na 3 lata więzienia
Sąd Uk/ęg-Gwy w Wiilinie rozpoznał 

sprawę robotnica kanalizacyjnego Ro­
mualda boiigajty, oskarżonego o żabi-- 
cie sweg o szwagra Pawła Paszyna, dozor 
cy jednej z kamienic na W  Pohulance.

1 czerwca br. wynikła pom iędzy Son- 
gajłą, a jego  żoną, siostrą Paszyną i teś 
ciową, kłótnia. Siostra Paszyna pobiegła 
do brata po ooimoc. Paszyn przybył na­
tychmiast do mieszkania Sat-gajły i  sta­
nął po stronie kooiet.

Po bójce Paszyn opuścił mieszkanie 
Sangaiły i przystanął w brannie. Tam do­
padł g o  podenerwowany Songajło i  z ca 
łych siił cisnął kamieniem w  skroń. Ude­
rzenie okazało się śmiertelne.

Sąd O kręgow y skazał Songajłę na 3 
laiła więzienia, wychodząc z założenia, 
że dokonał zabójstwa w stanie silnego 
afektu.

(c ).Trsgidia o?rj>
Zwariował po utrac ę synka

Pogotow ie dostarczyło wczoraj do 
szpitala Sawicz, na wydział psychiatrycz­
ny, krawca W . Lirszyca zam. przy ul. 
Łotoczek 6.

Lifszyc przed dwoma tygodniami stra 
cił dziecko. Wczoraj zrozpaczony ojciec 
odw iedził m ogiłę syna, wracając z(ffi 
z cmentarza ooznał ataku szału.

......................................................  j e b

G i e ł d a  z b o ż o w o - t o w a r o w a  

i barska w Wilnie
z on ia 7 września 1938 r.

Ceny za towar średniej handlowej ja. 
kości, za 100 kg. parytet Wilno, pri i nor 
malnej taryf'e przewozowe] (len za iOOO kg 
f-co wag. st. tał.) Ziemiopłody — w ładun­
kach wagonowych, mąka I otręby—w mniej­
szych Ilościach. W złotych ■

ł y t a  I stand. 696 g/I 15.25 15.75

II „ 67C, „ 14.75 1525

Pszenica I  „  748 „ 21.00 21.75

II „  726 „ 20.00 20.50

Jęczm ień I  ,.678/673, (kasz.' — —

I .  649 „ — —

ID .  620,5, (past.) — —
Owies 1 „  468 „ 14,5C 15.00

I I *  .  445 - — —

Gryka „  630 „ 16.50 17.—

.  610 „ 15.75 16 25

Mąka żytnia g a t  I 0 —50% 28.00 2 9 . -

_ 1 0 - 6 5 % 25.09 26.—

.  li 5 0 -6 5 % — —

» .  razowa do 95% 18 — 19 00

Mąka pszen. gat. I 0— 50% 40.50 41.50

„  .  „  I-A  0 - 6 5 % 40.— 40 50

. 11 3 0 -6 5 % 35 — ?6.5C

„ II-A  5 0 -  65% 76 - 27.—
. I I I  65— 70% — —

„ „  pastewna — —

„ ziem niaczana „Superior* — —
„  „  „P rim a* — —

Otręby żytn ie przem  stand. 8.— 8.50
Otręby pszen. śred. przem .stand. — —
Wyka — —
Lubin n iebieski i i .— 12.—

S iem ię  ln iane b. 90% f-co  w. s. z, 42.50 43.25

Len trzepany W otożyn — —

„ „ H orodzfe ! — —
„  . Traby — —

M iory —

Len  czesany HorodzieJ —

K ądzie l ho iod zie jska —

Targanlec m oczony —
W olożyn — —

U U U ł  i l i l i l O i l i  1 ,AlAAtAJ  i t U u i u i u

P i l C l
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P O T R Z E B N Y  jest od zaraz ogrodnik  do 

Szkolnego Schroniska W yc ieczkow ego  nad 

Naroczem . Zgłoszenia p rzy jm u je  Kom isja 

W yc ieczkow a K. O. Szk. W il. w  W iln ie, 

ul W olana 10, pok. Nr. 30.

..AAAAiŁA..AA^ i  AA UŁALAlAi’ AA

 f t  6  Ź  H  J E

N O W O O T W A R T A  B IB L IO T E K A  Teresy 

Lopuszyńskiej, W iln o . ul. Śniadeckich 3 —  

(róg M ostow ej). Beletrystyka w  języku  p o l­

skim  i francuskim . Książk i dla dzieci i mto 

dzieży. Now ości pow ieściow e.

Kom isja  W yc ieczkow a  K. O. Szk. W il. 

poszukuje K IE R O W N IK A  do Szkoln=g& 

Schroniska W yc ieczk ow ego  nad Naroczem . 
In form acy j udziela Kom isja W yc ieczkow a  

K O. Szk. W ił. w  W iln ie , ul. W olana 10, 

pok. Nr. 30.

U N IE W A Ż N IA  się książeczkę w ojskow ą 

wydaną przez P. K. U. L ida  na im ię K on ­

stantego Kum idora. ur. w  r. 1895.

K A M IE N IE  DO S PR ZE D AN IA , ul. Gar

barska 2. dozorca wskaże.

Proces o przemycony do Wilna 
sfoarb h iszpanki

Donosiliśmy już o sensacyjnej spra­
wie przemycenia do Wilna brylanlowe- 
go  skarbu z Hiszpanii.

Na osfkitniiim posiedzeniu gospodar­
czym Sądu O kręgow ego w  W iln ie wy­
znaczony został termin rozprawy. Odbę

dzie się ona w dniu 7 oaidzilerniiika br. 
w głównej sali posiedzeń Sądu O kręgo­
w ego  W W ilnie.

W  obronie oskarżonych "wstąpi 
10 adwokatów. |c).

Za^raii z wozu kilka paczek towaru
Mieszkaniec wsi Nowa larasowszczy- 

zna, Hilary Aiancewicz wracał Rrmanką 
z Wilna, wioząc towary bławatne I ga­
lanteryjne. Na drodze pomiędzy wsiami 
Rakańce i Łopafowszczyzna został on na

padnięty przez dwóch zbirów. Obezwład 
niwszy Alancewicza zabrali oni z wozu 
kitka pbczek towaru, ogólnej wartości 
100 zł.

Sprawcy zb iegli do lasu.

Kradzież w plebani! I zagadkowy motocykl
W plebanii w Żupranach dokonano | 

kradzieży. Z łodzieje przedostali] się do 
wnętrza przez ckn-o i s! radli na szkodę 
ks. prefekta Bronisława Sakowicza sutan 
nę ora,z inne rzeczy, wa-toścl ponad 
100 zł.

Policja aresztowała pod zarzutem do 
kumania tej kradzieży Bronisława Wasi-

W I L N O

iewskj.ego z Oram oraz Piotra Walukie- 
wicza z Ofcemik. Rzeczy skradzionych 
ks. prefektow i przy mich ccnrawda nie 
znaleziono, ujawniono natomiast w mie­
szkaniu Wasilewskie/go motocykl marki 
„Bauer", z k tórego  pochodzenia W . nie 
m ógł się wyiłumaczyć.

(e|r

W I L N O

mzp/iKie
'iio jd L i

S K ŁA D  FABRYCZNY W \MLNIE

D/H „REPREZENTANT", WJelKa 30

S W W C G R Ó 3 I K 1 E

'V  T a ? g i P i l t io c n i i  w  W U tiie
od 17 września do 2 października 1938 r.

Eksponaty: Przemysłu i Handlu, Rolnictwa - Rzemiosła,
Wystawa h:yieny i zdrowia, Wystawa hodowlana: a) konie, 
b) drób, c) zwierzęta futerkowe, Pokaz.i zakup koni dla woj­

ska, „Luna-Park“, Imprezy rozrywkowe.
Teren 7 ha. Ostatnie T a rg : zwiedziło przeszło 150.00  ̂ osób.
Karty uczestnictwa dla zw iedza,ących upow ażn iające do 75% -ej zn iżki kole jow ej 
w cen ie  2,70 zł.; —  na woj W ileńskie. L id ę  1 G rodno 1,40 zt —  do nabycia 
w  B iu rze  Targ ó w  P ó łn o cn y ch , W iln o , u l. Leg ionów  2, w godz. 9— 14 

i 18— 19, te le fon  28 03 i w O ddziałach  „O rbisu".
Eksponaty adresow ać „ T a rg i P ó łn o cn e11.

Od /LrtmSuistrucIi
Adm in istracja nie p rzy jm u je  odpow ie­

dzialności za term in ogłoszenia oraz za zgu 

bę lub zn iszczenie matryc i klisz. Zastrzeżo 

ne m iejsce obow iązu je Adm inistracj ty lko 

wówczas, gdy za takie zaslrzeżen :e zostanie 

zapłacone 25ł/o-drożej. Omyłki, które zasad 

niczo nie zm ien iają treści ogłoszenia, nie u- 

pow ażn ia ją  do żądania zw rotu  gotów ki, ani 

też nie obow iązu ją  Adm in istracji do bezpłat 

nego pow tórzen ia ogłoszenia. —  Uzasadnio­

ne reklam acje będą uwzględniane o ile zosfa 

ną wniesione do dni 8-miu od daty ukaza 

nia się ogłoszenia. —  W ydaw n ic tw o  zastrze 

ga sobie praw o m eum ieszczenia całego ogło 

szenia, w zględn ie jego części bez podania po 

w odów  K om unikatów  bezpłatnych' nie u- 

m ieszcza się.

 Ł E K NIE Z E .....
DR MED. J A N IN A

P i ń i r A w h i  J u s M z e n k e w a
ordynator szpitala Sawicz.

Choroby skńrne. weneryczne i kobiece 
ul. Jagiellońską 16 m. 6, tel. 18-60 

P rzy jm u je  od 5 do 7 w lecz

DO KTO R MED.

T ^ m u n ł  K u d r a w ic z
choroby w enery-zne, skórne m oczop lc iow e 
ul. Zam kowa 15. tel. 19-60 P rzy jm u je  w  godz. 

oó  8— 1 i od 3— "

ZAKŁAD RENTGENOLOGICZNY 
I G A & IN E T  F IZ Y K A L N E J  T E R A P II

D r ó w  L . i i .  I w a n t e i ś w
ZO S T A t PR ZE PR O W A D ZO N Y  na 

ul. M ickiew icza 19 m 10, te l. 963
(v  s-r vls h o te lu  Bristol)

D O K T O P

3.7e ! « 3 o w i c z r > w a
Choroby kobiece, skórne, weneryczne, narzą­
dów m oczowych od godz. 12— 2 i 4— 7, ul. 

W ilcńolta N r 28 m. 3. teł. 277.

A f c u S S Z e F K I I
rTYTTTTTTTTTTTTTTTYTTTTTTTTTTrTTY> T <TTTTTT

A K U S Z E R K A

H a r ia  L a h E te ro w a
p rzy jn u je  od godz. 9 rano do godz. 7 wiecz. 
— ul. Jakuba Jasińskiego 1 a— 3, róg ul. 

3-go M aja obok Sądu.

S z y p r a ®  L § i p r s f e c a i :
H M U TTl ~ "r»T*»łTTTTłTTTT-YTfT

O K A Z Y J N IE  z powodu w yjazdu  sprzedam 

dom drew niany (plac 16.000 m kw.). O wa 

runkach dow iedzieć się, ul Kow ieńska 4.

SPR ZE D AJE  SIĘ  działka 5 i pół ha. —  

4 kim. od W ilna. D ow iedziać  się: Ludw i- 

sarska 4, sklep spożywczy.

U W A D Z E  N A B Y W C Ó W  Ę LA C Ó W  W  M. 

N O W O J E L N IA . Na hipotece m aj- N ow oje l- 

nia ciąży dług na naszą, Bajraszewskich, 

rzecz w  wysokości około 40.000 zł. P lace 

nabyte bez porozum ienia się z nami bę­

dziem y licytow ać. W iln o , ul. Żeligow skie­

go 6— 5.

 BARANOWiCKłE
R A D IO O D B IO R N IK I —  detektorowe na 

głośnik i słuchawki, oraz lam powe superhe- 

terodyny poleca Zakład R ad io-Teelin iczny 

N. 1 F . Kudelskich, Baranowicze, ul. Szep 

tyckiego Nr. 34 b. (w podw órzu ). Tam że 

montaż, naprawa i ładowanie akomulato- 

rów  sam ochodowych, m otocyk low ych  i ra ­

diowych.

Spółdzieln ia Roln iczo H andlowa „Z JE D ­

N O C ZE N I R O L N IC Y " w  Baranow iczach, ul. 

W ileńska IG (składy zbożow e ul. Szosowa 

220) zakupuje w  każdej ilości wszelk ie z ie ­

m iopłody. Dostarcza: wszelk ie nasiona zbóż 

ozim ych, drzewka ow ocow e i wszelkie ma 

szyny i narzędzia roln icze. P row adzi sprze­
daż cementu, wapna i innych m ateriałów  bu 

dowlanych, oraz węgla kam iennego.

DO W Y N A J Ę C IA  m ieszkanie składające 
się z 7 pokoi i kuchni ze wszelk im i w ygo­
dami —  w całości lub częściowo Dowiedzif-ć 

się: B-cia Żuchowiccy, Baranow icze, ul. Se­
natorska N r 5.

A  K u p u je m y  każdą ilość teanrocznego f  f  M IODU, dojr płych S E R Ó W  I
S  litewskich i G RZYBÓ W  suszon. £

§  P ła e lm iw ia jw y ż s z e  ceny |

I  Spółka Chrześcijańska ®

„ E K O N O M A  |
fi B a ran o w icz? , u l. Szep tyck ieg o  50 !
Y  te le fon  97 B

BH.5 ■aaimSMBSZ. W M M

R E D A K C JA  i A D M IN IS T R A C J A  

onto P.K .O . 700.312. Konto rozrach. 1, W ilno  1 
e n t r a l a :  W ilno, ul. Biskupa Bandurskiego 4

edakcja: tel. 79. G odziny przyjęć 1— 3 po południu 
dministracja: tel. 99— czynna od godz. 9.30— 15.30 
'rukarnia: teł. 3-40. Redakcja rękopisów nie zwraca.

O d d z i a ł y :  N o w o g ró d e k , ul. Bazyliańska 35, tel. 169; 
L id a , ul. Zam kowa 4/7, tel. 73: B a ra n o w ic ze ,
Ułańska 11; B rześć  n/B., P ierack iego 19, tel. 224; 
P ińsk , Dominikańska 40.

P rze d s ta w ic ie ls tw a ; Kłeck, N i“ św iez, S łonim , Stolpce, 
Szczuczyn, W ołoźyn . W ilejka, Grodno —  3 iaja 6, 
Suwałki —  Em. Plater 44, Równe —  3-go Maja 13,

C E N A  P R E N U M E R A T Y  m iesięcznie:
z odnoszeniem  do domu w  krain —
3 zł., za granicą 6 zł., z odbiorem  w
administracji zł. 2.50, na wsi, w  m iej­
scowościach, gd zie  niema urzędu po-

rztowport nnł fiapnri* 7,ł. 2.50*

C E N Y  O G ŁO S ZE Ń : Za w iersz m ilimetr, przed tekstem 7 5 g i . ,w  tekście 60g r. 
za tekstem 30 gr, drobne 10 gr. za wyraz, kronika redakc. i komunikat; 6C gt 
za wiersz jedtioszp. Do tych cen dolicza się za ogłoszen ia cyfrową tabelarycz; 
ne 50°/0. Układ ogłoszeń  w tekście 5-lam owy, za tekstem 10-lan ow y . Z *  
treść ogłoszeń- i rubrykę „nadesłane* redakcja nie odpowiada. Administracja 
zastrzega sobie prawo zm iany terminu druku ogłoszeń  i n przyjm uje zastrze­
żeń miejsca. Ogłoszen ia są przyjm ow ane w godz. 9.30 —• 16.30 i 17 19

Wydawnictwo „Kurier Wileński" So. z o. o. Redaktor udu. Józe f  Onusait ia


